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lSTligMinpL4U aawlejsoowyoĥ  * *1S0 «.’ od 100 eg* dl» mleji 
sprasw sif aap rw M  u M  przekazem sowUwm.

hourg PtfmoaiSre S3); w W lo b r i a  pp. Haaeerattta 4  V 
Berlinie, Łłpdra, ,
{ttkte w Berlinie Baal

I
. p. W. Bazzkcwwki, Fap. J

 w Eamtogo, rimakfinta a. BU
Et. 1 (tetat* w Praise), B. Mo*a6I Wrorfawia), A. Qppelih, StssszKunsi hi. a i » « "

, Hoaaehiem Ł  ®»** 4  0®“ ł * w ™ , t e *

Ogłoszenie przedpłaty,
Z przesyłką pocztową w  państwie

Austryackiem na m. Grudzień złr. 2 ‘50 
Od Igo  Grudnia do końca Marca. „ 8-—  
Z przesyłką pocztową w państwie

Niemieckiem na m. Grudzień 6 marek 
Od Igo  Grudaia do końca Marca 20 „

f f p  Prenumerat* liery «9 tjlVo od pierwszego  do 
ostatniego dnia w mieeiąoa.
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W ypadki świadczą, do czego posłużyła 
i do czego w  końcu doprowadzić musi na 
zewnątrz polityka odwoływania się od
Koła poselskiego do ulicy, zrywania soli- 
j  a-; — i działania na wła­dam ości, przemawiania i 
sną rękę jednostek. Jedynemi skutkami tej 
polityki, wywyższenie zawistnej nam Rady 
państwa i poparcie dane centralistona, któ­
rzy nie chcą ani wojny z Rosyą, aid pod­
niesienia sprawy polskiej, ani działania do­
datniego przeciw panslawizmowi, ani obro­
ny interesów austryackicb, lecz oszczędno­
ści kosztem honoru i bezpieczeństwa mo­
narchii, rozbrojenia i pokoju za jakąbądż 
cenę, a wśród niego bezwzględnej przewagi 
Rady państwa; nareszcie owej polityki je­
dnym jeszcze więcej owocem, jest wielka ra­
dość wrogów naszych, że się już coś zaczyna 
psuć w  Galicyi i w stosunku jej do Au- 
■tryi. Im bardziej wypadki będą się roz­
wijać, a umysły u nas wytrzeźwiać, tem 
więcej wzrośnie przekonanie, że tak czyny 
jak  mowy owych jednostek działających 
samowolnie, w  niczem nie wpłyną na ze­
wnętrzne położenie i że nawet me będą 
mogły uchodzić za ową muchę, której się 
zdawało, że pomogła do wydobycia z bło­
ta wozu. Z całego tego szumu i dymu 
pozostanie na zewnątrz nicość i czczość, 
lub co gorsza, ułatwienie zwycięstwa nie­
przyjaznych dla życia narodowego w Ga-
licyi żywiołów; w  każdym razie z pewno­
ścią nie to zbaw ienie, dla którego chętnie
p o św ięc ilib y śm y  w sz y sc y  w sz e lk ie  w z g lę ­
d y  i  k a ż d ą  ró ż n ic ę  zdan ia .

Lecz w  zamian z łe , bardzo złe są już 
wewnątrz skutki, samowolnych usiłowań o- 
wych jednostek, a które niestety i na wsty d 
naszemu spółeczeństwu, znalazły u pewnych 
warstw poklask , u innych pobłażanie, 
a znów inne wtrąciły w martwe osłupienie.

Skutkami temi s ą : niedający się zaprze­
czyć rozstrój w kraju, pomięszanie pojęć 
i wyobrażeń, zapoznanie obowiązków, zbi­
cie z tropu zmysłu patryotycznego, zachwia­
nie ładu moralnego, a i materyalnego, nie 
porządek w głowach i nieporządki na uli 
cy, a co najważniejsza, zlekceważenie re- 
prezentacyi narodowej i władzy krajowej.

Była u nas rzecz, którą w szyscy bez 
wyjątku i bez zastrzeżeń szanowali, przed 
którą każdy najkrnąbrniej szy czoła uchylał, 
przeciw której nikt buntu nie śmiał pod­
nieść. którą nikt dotąd czynem nie zniewa­
żył, bo każdy wiedział i czu ł, że to kość 
z kości nasze], że to uosobnienie naszego 
życia narodowego i naszej narodowej przy 
szłości, słowem był Sejm otoczony pewną 
czcią pobożną nietylko w  kraju naszym, 
ale także przez wszystkie dzielnice polskie, 
jako jedyny wolny wyraz myśli polskiej 
W  sejmie naszym tkwiła jakby synteza pu­
blicznych1 czynów naszych, w nim uoso­
biona była ta powaga, która w każdem 
gpółeczeństwie jest konieczną i niezbędną 
a której nikt bezkarnie dotknąć nie po
w in ien . .

Znaleźli się ludzie, którzy śmieli się tar 
gnąć na tę powagę, którzy zuchwale, czy 
lekkomyślnie usiłują sponiewierać talizman 
narodowy, i ci ludzie zdołali wywołać dla 
siebie pobłażanie a co gorsza poklask! Zły  
to niezawodnie symptomat. Sejm nie dwu­
znacznie dał do zrozumienia tym posłom 
którzy z Koła wystąpili, że ich czyn potę 
pia, raz nie wybierając ich do żadnej ko 
misyi, po wtóre nakazując im uroczyście zna­
ną uchwałą Koła polskiego powróeić do 
solidarności. Nikt nie przypuszczał, nikt nie 
śmiał przypuszczać jeszcze przed kilku ty­
godniami, aby wola Sejmu nie była usza­
nowaną. A jednak postępowanie tych pa­
nów, którzy na własną rękę mówili i dzia­
łali podczas ostatnich posiedzeń Rady pań­
stwa nie było czem innem, jak lekceważe­
niem Sejmu, było po prostu sponiewiera­
niem jego powagi. Mniejsza jednak o 
jednostki, ale to ich postępowanie wywołało 

11 ariel hien in. nnr.hodv tryumfalne iokrzyki uwielbienia, pochody tryumfalne 
toasta, które wszystkie brzmiały, bo brzmieć 
musiały na pohybel Sejmowi, jedynemu

dziś polskiemu Sejm owi! W  tem główne złe, 
żeSejm  jest tu wpierwszym rzędzie w  grze, 
że wszystkie te tryumfy są tyloma dla niego 
obelgami! Cóż bowiem pozostanie i ostać 
się będzie mogło u nas tak wewnątrz, jak  
zewnątrz, tak wobec nas sam ych, jak  
wobec naszych nieprzyjaciół, jeżeli kraj po­
zwoli bezkarnie lekceważyć i poniewierać 
Sejmem; jakiem czołem będziemy mogli w y­
magać dla niego poszanowania u obcych, 
jeżeli nie zdołamy sami wymódz dla niego 
u nas przynależnej mu czci? Pozwalając 
na to, aby Sejm, ten najwyższy wyraz na­
szego rodzimego życia publicznego, był 
w kraju poniewierany, narazilibyśmy się na 
to, iż lekceważonoby go sobie i po za krajem, 
straciłby swoje znaczenie i doniosłość, a 
znowu innym sposobem przyczynilibyśmy 
się do zwiększenia wpływu, znaczenia i sta­
nowiska Rady państwa.

I  cóż takiego zdziałali c i, którzy na 
powagę Sejmu targnęli s ię , aby im wyba­
czyć ten czyn, który w naszych stosunkach 

w naszem położeniu uważanym był za­
wsze i uważanym być musi jako karygo- 

ny ? Z ich g.*ona wyszła m owa, która 
bardzo podobała się Niemcom, centralistom, 
wiernokonstytucyjnym, którą pod niebiosy 
lodnosiły ich organa, mowa bez jutra, a 
>ez innego dla Polski, prócz buntu przeciw  
carności narodowej znaczenia i bez innej 
użyteczności. Pochwały zdała nadchodzące 
lodłechtały wrodzoną próżność, oszołomiły 
wielu, i tu doznaliśmy uczucia upokorzenia, 
widząc, jak silnie działa jeszcze na nas 
odgłos obcych poklasków, i jak upajając 
się niemi, łatwo przyznajemy się zbyt po- 
tornie do naszej niższości! Poklaski te za- 
;em okupić miały zły  czy n ! Bo przecież 
on sam nie zasługiwał zaiste na uznanie 
ani nawet na pobłażanie. Skarcenie i wy- 
jarcie się go, było jedynie logicznem i go- 
dnem spóleczeństwa zdrowego a umiejącego 
się szanować. Zachwianie 'się opinii publi­
cznej w pewnych sprawach, cofnięcie się 
irzed wypowiedzeniem bezwzględnej praw­

dy, stanowi nieraz o całej przyszłości. Po­
święcić w narodzie karność, rdzeń jego pu- 
iliczuego życia, ubliżyć jego powadze dla 
liękoej mowy, nie byłoby już lekkomyśl- 
lo ś c ią — byłoby to oznaką choroby groźnej, 
io zwątpienia i zobojętnienia dla tego 
wszystkiego, co stanowi poważną stronę 
iytu narodowego. I  więcej od poklasków  
ctóre rozumiemy, zatrwożyłoby nas w tym 
wypadku pobłażanie, któregobyśmy pojąć 
nie mogli. Najpiękniejsza mowa może być 
zgubnym czynem i jest nim, jeżeli dla ra­
towania jednostek nic dodatniego nie przy­
nosi spółeczeństwu a sprowadza ujemne dla 
niego skutki. W  życiu publicznem mowa 
est środkiem i niczem innem; ze stanowi 

ska politycznego i obywatelskiego sądzić  
ą można i należy tylko po jej następ­

stwach: ta która złe za sobą pociąga, jes  
błędem lub złym czynem; złym czynem po 
zostanie też u nas na zawsze zlekceważe­
nie i sponiewieranie Sejmu.

W ielkie mowy a szkodliwe czyny są ozna 
ką małych ludzi; to też nie ludźmi zajmo­
wać się należy w tej potrzebie, ale tem, co 
w kraju wywołali. A zła to robota i nie­
bezpieczna, lecz nąjgorszem byłoby, gdy­
by w  skutku pomięszania wyobrażeń u 
jednych, słabości drngich, pobłażania in­
nych, robota ta wieńczoną, chwaloną i pod­
noszoną była bezkarnie na równi z naj- 
patryotyozniejszem działaniem. Byłoby to 
zezwoleniem na znieważenie świątyni du­
cha polskiego. I  tu drugie złe, mogące mieć 
daleko sięgające następstwa. Stawiać lada 
rzecz, która chwilowo schlebia, podoba sic 
lub łechce przyjemnie, na równi z czynami 
zbawczemi, jest złem; gorszem zaś od tego 
stawiać na równi z niemi rzecz szkodliwi 
i zgubną; ale najsromotniejszą abdykacys 
patryotyzmu, byłoby na to pozwalać.

Chaos w pojęciach, profanacya w dzie 
dżinie uczuć i przekonań, wyzucie się z kar 
ności narodowej, obniżenie powagi Sejmu 
oto dotychczasowe skutki ostatnich wypad 
ków w kraju naszym, jeżeli je  osłoni po 
błażanie i bezkarność; w  dalszym zaś na 
stępstwie przerzucenie punktu ciężkości 
Sejmu do Rady państwa i przechylenie sza1 
na rzecz centralizmu we wszystkich kie 
runkach a ostatecznie przewaga w kraj 
kosmopolityzmu nad patryotyzmem. W szy  
stko tu trzyma się loicznie z sobą. Po toa- 
stachna pohybel Sejmowi,podniesiono wielkie 
h aron a  władze krajowe i urzędników roda­
ków: kto dziś odwołuje się dla upokorzenia 
władz krajowych i urzędników rodaków do 
centralnych, ten przekroczył już pod tym

w zffledem  R u b ik o n , a  k to  up o m in a  s ię  o w ości, że byliby to instytucja z wielką korzyścią w z g ię aem  lu iu t  . i u j  * . których ic t, re8a cierpią niesłychanie

l  S I S K Ł m  J 3 L  l U e z  nieszczęsną ę e n t r s h ^ ę  a d m i Ą h w y i , ^p rz
nego komisarza, ten sprowadzić może do ię]ejno§{ 0j  władzy gubernatorów i naczelników 
nas nietvlko Niemców, ale na ich czele j światów, a skutkiem tego zwłokę i obojętność 
enerała W szystko to trzyma się z sobą logi- władzy co do prawdziwych interesów miast. Daje* - t I • _ Ł. _ 1__J_M.-____ alnśnllrA W QTatHWOwia

cznie , p o w ta rzam y ; p o p a rc ie  dan e  z e w n ą trz  ais to bardzo żywo uczuwaś nietylko w' * » » w ! e
. , • i ’  lala i po mnych miastach. W Ł idzi w ostatnich

ce n tra lis to m  i lek  em e w * 1 Up; gach przy tak Silnym wzroście ludności dozwo
, sp o tęg o w an ie  Kacty p ań s tw a , p o m ia tan ie  jono mggjgtratowi odnosić się wprost do gnberna*mu

rząd o w em i o rg an am i k ra jo w e m i; a  w  koń-1 ora j z jednego szczebla administr&cyi to jest 
on w s z v s tk o  to  d o p ro w ad z ićb y  m og ło  do U  naczelnika pow ktu uwolniono go, ale nie jest

filo krain n r ? p 7  Rade pań-ty1 d?stateczawn dli miasta, gdzie jest tyle *ywo- prawodawstwa dla K raju  przez; nauę pan i . cęraz nowych interftg6w wymagających
-----------------„ - „ T r u ł a  I taycn I cc raz nowycn urcereauw
s tw a  u ch w alo n eg o , do u rz ęd n ik ó w  przystfa L _ bkieg() za}atwienia. Zdawałoby się, że dobrze
n ych  z  W ie d n ia  a  n ie m ó w iący ch  po  p o lsk u . ?org&nizowane bióra systemu centralizacyi w admi-

O bo w iązk iem  by ło  n a sz y m  p rz e d s ta w ić  i uistrncyi kraju, powinnyby tę  jedną przynajmniej
w y jaśn ić , ja k ie  n ieb ezp ieczeń stw a  g ro ż ą  du- przynosić korzyść, że interesa załatwiają się szyb-
chowi pnbUcwienm i instytucyom publicznym k j  sto m  jędra* inprtde prMÓwme. Wi-

lob iedz, ab y  z łe  w ię k sz y c h  n ie  p rz y b ra ło  I ra bióra i załatwioną nie została, pomimo że 
rozm iarów . M y ty lk o ' w iem y, że  s ą  w  ż y - miasto znaczne ma fundusze własne deponowane 
ciu  nub licznem  ch w ile , w  k tó ry c h  p o b ł a ż a -  w Banku. Witamy więc zbliżający się nowy porzą-
nie j o t  w apó ln ic tw em  a  „UboSĆ b łęd em , *  ddeelędu
a k ą  ch w ilą  u  n a s  j e s t  ta , w  k tó re j p o d d an o  I BWOi)0dy w kwestyi wschodniej, gdy irń wy- 

w  w ą tp liw o ść  p o w ag ę  S e jm u  i u w ła sz c z o n o  I ^ źn ie  nakazano oględność w wycieczkach na Au
• * _ . • I . m _   .  21 _ OmMalAMa

fil ')  Wiadomości z Pesztu brzmią tak sprzecznie, wać świadków, przypuściła publiczność do roz- 
ż nikt tutaj w Wiedniu nie ma wyobrażenia, co praw sądowych i następnie dozwokła drukiem o- 

sie dalej stanie na polu Darlamentarne®. Pewnem głaezać te brudy.
^ ^^  ̂ n anfnt.} TłTZP.d- I Wfl Vflvirat1nf>h

mierre pociągnie za sobą natychmiastowe zwołanie obrażające godność człowieka, i wykazujące ohydną 
Rady pafhtwa ad hoc, t. j. celem przeprowadzenia | rozpustę!_oby«aj6w. Druga zwłaszcza ^spraw^m i-
obrad nad traktatem  berlińskim. Na to liczyli tak- łosna jest tak  pod względem obyczajów obrzydli 
te  przyjaciele p. Herbsta, chciwi tryumfalnego po wą, żs jest prawie nie do uwierzenia, a ędnak 
wrotu do Wiednia. Tymczasem, jak s*ę zdaje, hr. prawdziwą być musi, me oburza bowiem publiczno-
Aadrtósy M .  d f te e g .  d łg ,  « « T j. I ^

eg o  go d n o ści.

kobesponpencya „czasu?

W l* 4 le A

stryę do czasu wyjaśnienia o ile misya Szuwałowa 
się powiedz e, zapełnione są dwiema skandaliczny­
mi Borawami krym icalnemi: oszustwa, fałszu, prze­
kupstwa niejakiej pani Artsmowej i miłosnych skan- 
d ili a następnie otrucia młodego 18 letniego chłopca 
przez guwernantkę francuBką. I  jedna i druga 
sprawa, pod tak ciemnemi barwami przedstawia. .  --------i  1—a  t i— : x . nje29 listopada. I stosunki społeczne i moralność Rosyi, że pojąć nii 
można, iż władza dozwoliła publicznie przesłuchi-. . >1 . ■ •  U l . ___ 1.12_Ja mam

R z y m  26 listopada.

(R . F .) Mnsi mieć policya niepokojące wieści, bo 
rząd rozwija taką dzisłalność i tskie przedsiębie­
rze środki, jakby był w rzeczywistem niebezpie­
czeństwie. Mówiono po mieś ie, że most w C iserta 
był podminowany; dla ostrożności przed pociągiem 
królewskim szła przodem lokomotywa, na dworcu 
nie wolno było przebywać nikomu ze służby kole- 
owej, prócz naczelnika stacyi, a kiedy król wsiadł 

do powozu, otoczyło go przeszło dwustu oficerów 
i odprowadziło przez szpaler wojska do same­
go kwirynału. Zauważono, że król był niezwy­
kle blady; dzienniki powiadają, że to za wzrusze­
nia. A jednak bać się nie było czego, bo wojsko 
stało na trzech placach i tysiąc polieyantów prze­
branych po cy%ilnemu. chodziło wśród publiczno­
ści. Ministrowie stracili równowagę, sami rozwinię- 
temi środkami ostrożneśa nadają znaczenie rucho­
wi, który z pewnością nurtuje, ale wątpię, by w tyj 
chwili m jślał o czem innem, jak o sterroryzowaniu 
publiczności i rzuceniu między nią popłochu. Na 
wybuch jeszcze za wcześnie. Chyba że ministrowie, 
którzy się wj’chowtli w tej szkole, bo Cairoli i Za- 
nardali mieli Btosunki z tymi Bamymi ludźmi, kie­
dy byli jeszere prostymi śmiertelnikami i nie ma­
r z y l i  o władzy, lepiej znają te roboty podziemne 
i czują bliskie niebezpieczeństwo. Powiadają, że o- 
'trzeżono policyę, i ł  ministeryum spraw wewnętrz­
nych ma być wysadzone w powietrze, czy prawda 
nie wiem, ale to pewna, że przed dwoma dniami 
w wielkim pośpiechu zamurowano wszystkie okna pi­
wnic i suterenów w pałacu Braecbi, głzie p. Zanar* 
dęli ma Bwoją siedzibę. Widocznie dzienniki są pro­
szone, by tych wszystkich szczegółów nie podawać, 
bo, prasa uporczywie milczy o tem, o czem wszy­
scy głośno na ulicy mówią.

Dzienniki pruskie i to nawet półurzędowe z dzi­
wną wytrwałością w taki sposób atakują centrum 

rlamentu niemieckiego, jakby nie tylko nie z n voar

ascva 1 poiowiczr-em wiku jhhwuwjuhmh, czy nr.ik tórzy  bezkarnie mogą  ------
A n d ™  zdoła wbrew woU wydziału budżetowego bliczność palcem WBkazuje osoby przez panią Ar- 
riśrfć swój zamiar, czy konieczność zwołania B i- tomową przekupywane, a sam jeden prokurator 
dv państwa w pierwszych dniach grudnia, celem za- nie domyśla się, nie śledri i do kary me pociąga, 
atwienia kilku spraw nifcierpiących zwłoki, nie Jest tu, jak widać, w całej pełni ta sama dawna 

etanie na prreazkodiie planowi hr. Andrassego? są polityka rosyjsku, która nad głową ^  ^  mipr* 
to pytania chwdowo watne ze stanowiska parlamen- wysoko stojące] w hierarchii rządowej, trzyma miecz 
tarnego ale strasznie maluczkie i obojętne ze sta- zawieszony, i żabi a wBzelką niepodległość chara- 
nowiska dziejowego i nieubłaganego rozwoju wy- ktern groźbą wznowienia procesu. Sprawy te Bą 
nadków których żadna laba nie zdoła iu i po- także ciekawo pod względem przebiegłości i niczem 
wstrzymać. Cckolwiekbąćź, chaos panujący w Pe- niezrównanego cynizmu obrońców; obronJ  F\  ^  
Rzpie w świecie parlamentarnym, powinien przy-1 Sitą obrazem usposobienia moralnego publiczności, 
aniwYĆ rozwiązanie przedlitawskiej kryzys gabine- mówią oni do sędziów, do przysięgłych tem il sa- 
towej. Czas jeż bowiem, aby jakaś silna ręka ujęła memi zasadami przejętych. Obrońcy spraw kiymi- 
agto w S  parlamenteraego „  W ię d n i j  i d ,« g .  U b y c h  w B o .,i

toraz samonas P ie Przez 8trony płatni, i oddają też klientom
Woboc h c h > « 4 .  w w #  P » S .h * «  t eeży la k  dobrze rozdane Bą role w Rosyi i jak przestępstw uchodzi dńęki ich zabiegom bezkarnie.
.> . J . . c . .    a a  inbio nhrrńry  w SDraWBChpańitwotokroklza krokiempostępcja naprzód Rosy? Dla tych to korzyści, jakie obrcńcy w 8P«»7 »ch 

„półurzędową" reprezentują teraz w Turcyi jcnc- kryminalnych zbierają, mało jest obrońcówilobrych
rałowie Dondukow Koraakow, Skobelsw i Tottleben, w sprawach cywilnych i jurisprudeneya wysoko się 
tudzież ambasador ks. Łabanow, którzy dbają o to, rozwijać i wykształcać me
a DY uyriijmaiycznc i u ińiuwnv» a - .   »
chęci niby zgodne z duchem trak ta tu  berlińskiego minalnycb, nadmienić tu  muszę o zapatrywaniu Bię 
pozostały w praktyce czczą i mertwą literą. Wojna jedrego z nich, przybyłego niedawno z p ete*bur-
i . - i i :  _  a r     ft ip H n a i mr/tino \rt\ \ - ' I fro Tin RTTPA.WA kr<Slnhńl!»V P&B3All&Df6 . W Y fa tO lie  t l i   ̂ okoszalga, na Bprawę królobójey Pasaanante, wyrażone t
w^PeEżcie *ż drug^eT"strouy, zdolna’ Bą zachęcić Ro- w towarzyskiej rozmowie. „Ja  bym się podjjął o-V. * _ TL I 1_£ MA aJmaI
Anglii z Afganistanem z jednej, wojna k 
w PeEżcie z drug’ej stre . 
s ję  w jej planach zaborczych

W a r s z a w a  26 listopada.

bronić go — mówił adwokat— i rzecz łatw a: Wyro­
ki sądowe zapadają w imieniu króla i wykonanie 
tychże wyroków odbywa się w imieniu króla. W  0- 
becnym wypadku król earn go osądził, a co więce; 
sam wyrok doraźnie wykonał, dobył bowiem mie- 

Na przedstawienia czynione w Petersburgu w spra-1 cza i zbrodniarza skarcił. Powszechnie zaś przyjętą 
wach miasta Warszawy nadchodzi od niejakiego jest w karnem prawodawstwie zasada, że zai jeden 
czasu z ministeryum odpowiedź: „Oddać rzecz do i ten sam czyn, winowajca podwójnie karany być 
S  trz y g Z d a  zaprowadńć się mającej Radzie nie może; Passanante osądzony i wyrok wykonan£ 

m?ei/kief“ Wobec od3 uni«cia nasod  ud iałuw spra-1  My tu także w Warszawie mamy rnestab do 
wach krajowych i niemożności podniesienia głosu, lapisania w kromce n̂ SZP,' ^  ^Weg1A tw® będącą 
stanowi to dowód, że dawno zapowiedz-ana msty- natury, dotychvzas w stadyum śledztwa oęaącjp 
tucya samorządu miast, niezadługo w życie wpro- Pan X., młody człowiek, znany tu  ja» zący 
wadzoną zoBtanie. Wyglądamy jej też z upragnie- do obozu pozytywistów, bawiący s^ę w pimiacn
-3m. U woich’wycieczkami przeciw Kościołowi, przeciw za-

Dotychczas magistraty po miastach odnosić się sadom i osobom które szanujemy, zawikłany został

•w *  <«• "****  w  E- s S S

ły, ale nie rozumiały nawet położenia obecnego. 
Czy to udana, czy też rzeczywista niewiadomość? 
Jedno i drugie może zarówno dziwić. Centrum ani 
w Berlinie ani w Rzymie przeszkodą do stosunków 
Watykanu z dworem niemieckim nie jest i być nie 
może. Stolica ta  żadnych rozkazów ani rad nie po­
trzebowała dawtć centrum w kwestyi religijnej, ba 
połażenie w niczem dotąd nie zmieniło się i usta­
wy majowe, dla których opozycyę etawia centrum, 
te eame ustawy, która Rzym potępił, dotąd istnie­
ją. List Ojea św. do Kardynała sekretarza stanu, 
niezwykle pochlebny dla rządu niemieckiego, mó­
wił wprawdzie, te  Stolica św. pragnie nietylko 
chwilowego pokoju, lecz legalnego trwałego stanu, 
ile nie twierdzi bynajmniej, by się to Już stało, 
nie dawał nawet zipewnienia, by ustawy majowe 
zostały zniesione. O cóż więc chodzi driennikom 
pruskim? Centrum ma dziś jak przed rokiem tę 
samą raeyę bytu. Watykan nie może dawać mu 
rad przeciwnych właBnemu postępowaniu. W dzitó, 
kiedy przyjdzie do układów rzeczywistych, centrum 
tak samo je uzna, jak całe społeczeństwo katoli­
ckie i wtedy Fama z siebie ustanie jego opozyeya 
w kweftyi religijnej. Co zaś do kwestyi politycznej, 
do wewnętrznych stosunków, Stolica św. nie mięsza 
się do nich ani się nie uważa za kompetentną 
w tych sprawach. Sprawy podatkowe, policyjne, 
handlowe, nie mają nic wspólnego z interesami i 
powołaniem Kościoła, względem nich zachowuje się 
Kościół zupełnie biernie, ale gdyby nawet w pe­
wnych okolicznościach Stolica św. mogła Bwego wpły­
wu użyć, wie bardzo dobrze i to z doświadczenia, 
Że rządy użyłyby tego samego pośrednictwa za broń 
przeciw Watykanowi i jego polityce. Tembtrdziej 
o tem powinnyby wiedzieć drienniki pruskie z wię­
kszą lab mniejszą dozą charakteru urzędowego, 
napady więc ich na postępowanie centrum nie mo­
gą być brane na serjro, cbyba żeby to m:ało zna­
czyć, iż pKBa mająca zwykle stosunki z rządem, 
w tej kwestyi nie jest informowaną.

To, com w innych moich listach powiedział, wy­
starcza, zdaje mi się, na zrozumienie, że wszyBtko 
jsdńo, czy w ttosunkach Berlina z Rzymem prze­
waża prąd dworski, czy też osobiste kombinacje 
kanclerskie i czy ta  tajemniczość, jaką one są oto­
czone od chwili spotkania się ks. Bismarka z nun­
cjuszem Masellą, ma na celu otrzymanie większych 
lub mniejszych koncessyj._ Cała yt tym względzie 
polemika wydaje mi Bię jałową i bez cela, a  ko­
rzystać podobno z niej mogą d  tylko, którym na
rękę widzieć w społeczeństwie katolickiem pewien 
niepokój. Kwestya, zdaje mi się, Btoi na prawdzi-

b;:
isiary aia zsiaiw ieua imcjBtjwjwi r - - _ - - - - -  * v . i
rnatorów, mniejsze miasta d i  naczelników po- kohją żdązną st Kijowa,
atów. a no szczeblach do gubernatorów i mini-1wą na wierz'hn. Wartość _przesyłJdf dekhrdw

wym gram ie, tak, jak ją wam od pierwszej chwili 
przedstawiałem. Stosunki Watykanu z Berlinem i to 
wprost bez żadnego pośrednictwa nie ustały, po- 
wiedziiłbym nawet, że w tych óBtatnich tygodniach 
można się było domyślać pewnego zbliżenia, co m-

ano-
aną
kle

ura-
wiatów, a  po szczeblach Buut m a™ iu- . — -  i • - -  v r -  ___ -
atra. Nie miały zatem władze miejskie autonomii, była na 3000 rabli, i ubropfeczoDąme j a k y  
a magistraty miały zneesenie tylko prostych biór przez kolej żelazną, ale w towarzystwie aieku
administracyjnych. Obecnie obok magistratów mają cyjnem. Pan Ł  “ J J J ?  przesyłkach
się utworzyć Rady miejskie wybieralne z pęezy-1 przeważenie kuferka, ^ k jw y k le^się usworzyc uaay wju.of&juc z. , - . - -
dentem z grona ich wybieralnym. Rady te stano- wartościowych, waga 5 S g . 4 
wić b2dą niby ciało prawodawcze, gdy magistraty racyą. Wówczas pan X ^robi uwttgft że przrey łla 
będą władzą wykonawczą przez Radę mianowaną, hest naruszoną i rzeczywiście po^zo_ja_Bię,że tor 

Do jakiego stopnia samorząd miast nową inBty-lba p r z e k r o j o n a  estrem narzędziem starann.e i
tucyą z a p e w n io n y m  zostanie?'czy nosić będzie ce-Lzytą. Przystąpiono do rewizyi wnętrza,ja^w P«deł- 
cbę dawnych urządzeń magdeburskich lub też najkach  mających zawierać^kosztowpośa, ^ dują się
orgatózacyę jty wpłyną względy zwyczajów i po- kamienie i gruz P«n X. rości p r e t e n s y e ,  spisuje 
trzeb krajowych, esy M a *  niepop.me.anta t  r , l  ^ ¥ j r o t o k » .  J

rębi. » « .  «̂ orb, jn ę r
txpirym ent form jakiejś Słowiańskiej gminy miej-1 chorej, przecięcie dywaM^i zeB ^ c ie jo , n
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podobnem, biorąc miarę z poaoDnycn orgamzacyj ze oastępu o z v
w Rosyi, że atrybucye Rady miejskiej będą ob- będzie, o ile osoba wysyłająca z Kijowa docbodte- 
szerne: Zarząd miSątŁcm miejskim, ustanaw iam eInia rzeczy żądać będzie. W ten sposób miała być.nawianie nia rzeczy żądać będzie. .. y  .  . . ■
nowych podatków gminnych, rozkład ich , khnali-jrzecz nśpioną. A lem nego
r / a ; c E S f ^  o d sW ła rzecz sądom, i dzisiaj sprawa w rę-
dróg, bruk, szpitale, słutba zdrowia, widowiska, ku asesora ślsdczego. 
nadzór nad cechami rzemieślniczemi, n&leżyć mają 
wyłącznie do Rady miejskiej. Niepodlega wątpli-

tryguje i niepokoi dyplomatów, którym sekretaryat 
widocznie żadnych nie czyni zwierzeń. Ale to je-

 •_ 171. : .  «  „ ix  n n l r n a a n uszcze nie rokowania. Zdaje mi się, że r o k o w a n i a  
nie tylko w języku dyplomatycznym mają znacze­
nie układów na pewnej przyjętej podstawie, na 
której dopiero można dyskutować pojedyncze pun- 
ita. Jeżeli strony nie zgadzają się na podstawę, 
jeżeli nie porozum:ałv się co do samego punktu 
wyjścia, wtedy naturalnie rokowań nie ma, bo wy­
miana myśli, a nawet oświadczenia przyjazne, n t -  
w it nie w języku dyplomatycznym za układy uwa­
żane być nie mogą. Gdyby do nich była podetawa 
zgodnie przyjęta, pojedyncze punkta dopiero Btały- 
by się materyą do układów i wtedy dopiero albo 
rokowania poszłyby prędko, albo zostałyby zerwa­
ne. A to bynajmniej nie przesądza kwestyi, czy 
kanclerz działa z rozkazu CeBarza, czy chwilowo 
czuć się dają gorętsze stosunki * sekretaryatem, 
czy po nich czegoś więcej spodziewać Bię wolno 
czy po tych kilku miesiącach tajemniczych dowie­
my się jednego pięknego poranku, że d ra ttd e g ra  
ficzny z Berlina zamilkł, czy też,

'  JaP* której
S > A wj S r r r . s v * » k . ,
odgrywa roli politycznej, a  tem bardzie] nie może 
być wmięszana w dzisiejsze stanowi&ko Kościoła
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względem cesarstwa niemieckiego. Widocznie dzien­
niki biorą ją  za tą  księżnę Odescalchi, która od 
la t trzech me była w Rzymie z powodu choroby 
syna i Bpędza zimę w Górnej A astry i, ale ktokol­
wiek zna choć trochę stosunki tutejsze, wie bardzo 
d >brze, jakie księżna stanowisko zajmowała i zaj­
muje w Watykanie.

Wiele osób zapewne z przeBzłorocznej pielgrzym­
ki naszej przypomina 8'bia audyencyę 10 czerwca 
udzieloną przez Piusa IX przedstawicielom prasy 
katolickiej. Kilkanaście dzienników polskich miał 
tego dnia swych rcprezeutatów w Watykanie i mo­
żemy się pochlubić, że mimo różnych bied i tra ­
fi iych okoliczności, w jakich się kraj nasz znaj­
duje, czyni śmv wcale nie złe wrażenie, jak Włosi 
mówią iuona figura. Kanonik Tripepi, który miał 
pierwszy myśl zebrania w Watykanie dziennikarzy 
pracują ych w imie tych samych zasad i dla obro­
ny tycn samych interesów, urządza drugą podobną 
audiencję dla obmyślenia wspólnych środków dzia­
łania i wymiany m>śli na tym grancie, który d k  
wszyst ki h słnży za wspólną podstawę. Myśl tę 
Ojaeo S:y bardzo popiera, bo zajmując się z wiel­
ką gorliwością kwestyą wychowania, zwraca pilną 
u»egj na wszyetkie wydawnictwa peryodyczne i 
popiera silnie ten ruch ku oświecaniu opinii publi­
cznej i dla codziennego afirmowania zasad na ka- 
żdem polu, z powoda każdej kweatyi, wedle każdej 
potrzeby, który już wiele dobrego uczynił, więcej 
jeszcze przeszkodził złemu. Dla tego też Leon XIII 
wyznaczył dzień swej elekcyi S0 lutego na audyen- 
cyę prasy katolickiej i tego dnia żadna więcej z de- 
putacyj przyjętą nie będzie w Watykanie. Papież 
będąc jeszcze nuncjuszem w Belgii, potem arcybi­
skupem w Perugii, śledził pilnie za rozwojem pra­
sy, m ał z nią stosnnki, sam pisywał, a dzisisj 
pragnie z niej dla K< ścioł& i społeczeństwa jak 
najwi^kiza korzyści wyciągnąć. Potrzeba koniecznie, 
byśmy się z tej strony umieli dać poznać Stolicy S.ej. 
K .nonik Tripepi upoważnił X. St> fana Pawlicki* g >, 
jak w roku zeszłym, do porozumienia się z dsieL- 
nicarstwem polakiem. Obie te odezwy wam prze­
syłam.

01  Rektora kolegium polskiego w Rzymie X. Dra 
St ftna P a w l i c k i e g o ,  otrzymujemy następujące 
pi-mo z d. 22 listopada:

Kanonik Ludwik Tripepi, znany redaktor czaso­
pism! U Papato i członek Arkadyi, który w roku 
zesiłyn przewodniczył deputacyi dziennikarzy ka­
tolickich, pragnąc dać dowód wdzięczności Ojcu św. 
za opiekę, jaką otacza tak prasę katolicką, jak też 
cały ruch naukowy i literacki, walczący w obronie 
zdrowych zasad i praw kościoła, umyślił zawezwać 
wBzystaie redakcje, przyznające się do wspólnoś i 
tego celu, aby wzięły udział w depntacyi, mającej 
złożyć Leonowi XIII w pierwszej rocznicy wyboru 
Jego na Chrystusowego Namiestnika adres przy­
wiązania, hołdu i posłuszeństwa. Ojciec św. chcą? 
pokazać, jak ceni prace na tem polu podjęte i usi­
łowania w tym celu czynione, sam wyznaczył 22 
lutego, dzień swej elekcyi na przyjęcie deputacyi 
dziennikarskiej w sali książęcej, największej, jaką 
pesiada Watykan. J a t  ośmset większych i mniej­
szych czasopism ob ecało wziąć udział w tej uro­
czystości: każda z redakcji alb) przyśle do Rzymu 
swego reprezentanta, albo też postara się na miej­
scu o przedstawiciela, któryby w jej imieniu przy­
stąpił do wspólnego adresu i złożył O,ca św. czyto 
ś nietopietrze, czyto dary, czy własna publikacje.

M ns;gnor Tripepi chcąc polskim pnblicyst m u- 
łatwić wzięde udziału w tej uroczystości, poru czyi 
jak w roku zeszłym X. Pawlickiemu zniesienie się 
z nimi i norgacizowanie depntacyi dziennikarstwa 
kat lickiego polskiego. Pragnąc by pośród publicy­
stów zgromadzonych ze świata całego u stóp tronu 
Papieskiego, naród narz poważne i wybitne zajął 
stanowisko, dla zaafirmowania raz więcej łączności 
naszej na każdem polu ze Btolicą św. i dla złoże­
nia dowodu wdzięczności Leonowi XIII za wyłą­
czną opiekę nad naBzym kościołem i mieść, którą 
niem .l ccd iennie okazuje naszemu krajowi, X. Pa­
wlicki proponuje:

1° Każly dz ennik zajmuje się bezwłoczsie zbie­
raniem świętopietrza od własnych czytelników;

2° Każda redakcja przyśle na dzień 20 lutego 
do Rzymu swego reprezentanta lub postara się o 
pełnomocnika;

3® Kiżdy dziennik każe wydrukować w Rzymie 
arkusz ozdobny mający się przyłączyć do wspólne­
go ad esu poi kich dzienników;

4° Każdy dziennik przygotuie w ozdobnej opra­
wie ostatni rocznik swoich pnblikacyj;

5° Ostateczny program wspóloego wystąoieni# 
na audyenoyi utożą reprezentanci wspólnie z X Pa 
wlickim dla porozumienia się z Monsignorem Tri 
peri;

6° Uprasza się o rychłe doniesienie o chęci nrzy- 
stąpimia do ogólnego pr^wrumu. Adres: X. Stefan  
Pawlicki, Roma, via  de’M aroniti 22.

Krajowa Dyrekcja Skarbu mianowała asysten­
tów rachunkowych Zygmuata W a l i g ó r s k i e g o  i 
Ja  tyna Sas H o s z o w s k i e g o  cficysłtmi rachun­
kowymi, zaś adiunkta podatkowego Fabiana Ty­
mo lak  i ego,  tudzież praktykantów rachunkowych 
Pict-a L a n g a  i Apolinarego S t a n k i e w i c z a  
asystentami rachunkowymi, pierwszych trzech w sta­
łym, dwóch ostatnich zaś w prowizorycznym cha 
raht.rze.

Rada szkolna krajowa mianowała nauczycielkę 
Karolinę W o j c i e c h o w s k ą  rzeczywistą nauczy­
cielką kierującą szkoły etatowej dziewcząt, tudzież 
J i z i f i  C z o p a n o w s k i e g o  i Stanisława Mściwo-  
j e w s k i e g o  rzeczywistymi nauczycielami szkoły 
chłopców w Dobromilu.

Wiedeń 29 listopada. W dzienikach wiedeń 
B kich  znajdujemy jednobrzmiący telegram z Peszto, 
który ma niby wyjaśnić ostatni krok rządu co do 
cofuięeia przedłożenia o kosztach okupacyi w r. b. 
W telegramie tym powiedziano: W kołach umiar­
kowanych delegowanych w cofnięciu owego przed­
łóż mia widzą dowód, że rząd wspólny szczerze u- 
siłute niezawikłać groźnej sytuacji wprowadzeniem 
ząjść o kompe.encyę. Członkowie rządu wspólnego 
wyrazili s ę dzisiaj, że głównie z tej przyczyny po- 
staaowili cofnąć przedłożenie, ponieważ jakikolwiek 
będzie ostateczny wynik, dla powagi monarchii na 
zewnątrz żadią miarą nie może być pożądacem, 
jeźli między rozmaitemi ciałami reprezentacyjnymi 
powtaną spory o kompetencję.

Co Bię tyczy uzasadnienia przez wydział budże­
towy przejścia do porządku dziennego, to jeszcze 
w niedzielę przyznał wspólny minister Bkarbu, iż 
usprawiedliwionym jest zarzut, że przedłożenie nie 
ioet dostatecznie umotywowane, i że rząd gotów 
leat temu zaradzić. W skutek tego dodane zostaną

obszerne motywa, rząd jednak nie uważa tego 
przedłożenia za prośbę o zatwierdzenie wydatków. 
Prośby takiej formalnie nie stawia, ponieważ wy­
padałoby ją koniecznie poprzeć suczegółowemi cy­
frami, co w tej chwili jest nicmożebnem, ponieważ 
odnośne rachunki nie nadeszły jeszcze z Bośni.

Co do drugiego zarzutu uczynionego przez wy­
dział budżetowy, że delegacja ze względów kon­
stytucyjnych nie może wpierw zapuszczuć się w o- 
brady nad przedłożeniem dopóki Rada pańitwa nie 
zatwierdii traktatu berlińskiego, rząd wspólny na­
wet po ostatn ćj radzie koronnćj jest zdania, iż spra­
wa ta jeat rzeczą rządu austryackiego i Rady pań­
stwa.

Względem terminu zwołania Rady pańatwa nie 
napadła stanowcza uchwala, zbierze się ona jednak 
w każdym razie w pierwszśj połowie grudnia. Riąd 
austryacki jest zdania, że już ze względu ns ko­
nieczne uchwalen e budżetu przedlitawski^go na r. 
1879 nie podobna dłuźćj odkładać zwalania Rady 
państwa. Równie ze względu na ustawę wojskową 
atórśj prawomocność upływa s d. 9 grudnia r. b., 
pożądanem jett podjęcie rychłe obrad praez Radę 
państwa, chociaż rząd wniósłszy o przedłożenie tój 
ustawy mniema, że obowiązkowi Bwemu zadość­
uczynił. W kołach delegowanych także przeważa 
stanowczo zapatrywanie, że niepodobna odmówić 
obecnie przedłożenia na rok, jeśli się nie chce za- 
kwestyonowaó siły zbrojnśj monarchii i nowy wy­
wołać konflikt.

Królestwo PMtbio.
— Czytamy w Echu:
„W kwestyi powiatowych wystaw lubelskich, 

których efemeryczny sposób urządzania i eras trwa­
nia, nie odpowiadał calowi, źasiągnęliśmy na miej­
scu objaśnienia z kompetentnego źródła.

Wedle tych objaśnień, odbyte wystawy powiato­
we, były próbą, niejako wstępem do mającej się 
w roku przyszłym urządzić ogólnej wystawy w Lu­
blinie, z inieyatywy miejscowego gubernatora. Wy­
stawa ta ma być zupełnym obrazem całej produkcji 
rolnej i przemysłowej w gub. lubelskiej.

Wystawy owa nie przyniosły takiego pożytku, 
jakiby ogólny popia publierny, choćby pojed, ńjzego 
powiatu tylko, mógł przynieść, z tego głownio po­
wodu, że wezwania rozsyłano do obywateli, aby 
w wystawach przyjęli udział, rais nosiły na sobie 
cechy zaproszenia, le z raczej nakaru administra­
cyjnego, gdyż były adresantom doręczone prze;: 
wójtów i sołtysów, tak jakby tu chodziło o do­
stawienie n. p. podwód do miasta powiatowego.

Z/czjćby teł należało, aby jeśli przyszłoroczna 
wyBtawa gubernialna w Lublinie ma przyjść do 
skutku, praca przygotowawcze do niej, bardziej od­
powiednio przedmiotowi były prowadzeń?.

Krótkie to objaśnienie podajemy tu także w tym 
celu, aby kolegów naszych po piórze, który, h za- 
dalako unosi sprawiedliwy wzgląd na pożytek ja­
kiby wystawy prowincroualne przynosi.' mogły, gdy­
by zgodnie z zasadami i celami sanki, urządzeń* 
były, powstrzymać od apotaozowania, prób przed 
ięwziętych w Lubelskiem bez należytego przygo­

towania i w sposób niewłaściwy".
— Dowiadujemy się, w formie pogłoski, te  z ini­

cjatywy władzy, obywatele powiatu Hrubieszów 
■kiego mają zamiar wybudować kolej konną z Hru 
bieszowa do Rejowca (htacyi drogi Nadwiślań­
skiej). Ma się w tym celu zawiązać towarzystwo 
akcyjne.

Nie potrzebujemy mówić, jak ważnem dla po­
wiatów nadgranicznych udogodnieniem byłoby po­
prowadzenie tej kolei. Podajemy też tę wiadomość 
ze szczerem życzeniem, aby nie ugrzęzła w sferze 
„ projektomanii".

— Przy takiej j Ot obecnie gorliwości w poszuki­
waniach dawnych źródeł historycznych przez rosyj­
skich pisarzy, dtiwny los zaciężył nad „Metrykami 
Litewahiemi," owóż co o tem powiada Oołot:

„Litewskie metryki, złożone obecnie przy 3cim 
departamencie rządzącego senatu, zo3tałv przewie­
zione z Warszawy do Petersburga w r. 1795. Zna­
wcy historycy przeczuwają z daleka, że w metry­
kach tycb, ukrywają się najbogatsze źródła XIV i 
XV wiekó*, pisane w południowo - rusbiem narze­
czu. Mówią „przeczuwają," albowiem żadna pewna 
droga nie prowadzi do bliższego obznajomienia się 
z treścią tego archiwum, które jeat rozćwiertiwane 
na trzy części i rozrzucane w senacie, głównym szta­
bie, a nawet w Moskwie, a tymczasem za 17 lat. 
upłynie stul cie od przeniesienia do stolicy tych 
*atnych dla połodniowo-ruskiej history i aktów, któ 
re tymczasem stały sia pastwą kurzu i myszy i nie 
posiadamy dotąd nietylko ich szczegółowego opisu, 
ala nawet mniej więcej jakiejś pewn j o nich wieści

Biurokratyczna rutyna i apatyn, zaległy na tych 
aktach, jak ów rycerz leg. ndowy, strzegący zaklętych 
skarbów, wszakże i rycerz od czam do czasu, podno- 
orąc wieko skrzyni, zachwycał się widokiem swoich 
bogactw, ale biurckracya zapomniała o swoim skar­
bie, pomimo tego, że istnieje archiwalna korni iya, 
przewodniczy zaś p. Kełacrew, pono urzędnik tego 
samego senatu, gdzie pleśnieje „Litewska m tryka".

Wprawdzie rie dawno powstał projekt zdjęcia u- 
rzędowo-jurydyczcego charakteru z archiwum, któ­
ro go w earn* j iato ie przez przedawnienia utraciło, 
a natomiłst nadać mu znac cnie hiet >ryczno - nau­
kowe, ale skończyło s:ę na „projekcie"; nadeszły 
ferye, albo czy projekt zależał się w tece jakiegoś 
referenta? niewiadomo. To jedn&k pewna, że przy 
dzisiejszych warunkach, do użytku naukowego archi­
wum się nienad*.

Dostęp do archiwum najeżony szczególoemi prze­
szkodami, nawet dla ch ących puścić się na własne 
ryzyko w te niedostępne labirynty rozrzuconych 
bez syBtematu szczątek.

Metryki litewskie powierzone światłój opiece ja­
kiegoś nrrędnika, którego naukowo wykształcenia 
nietylko nie odpowiada celów*, ale nadto jego oso­
biste zajęcia nie dadzą się zastosować do arcbiwal- 
tćj pracy. Bowiem p. naczelnik trudni się wyry­
waniem zębów w Oranienbaumie, o 10 wńrst od 
Petersburga i jnż dia tego samego nie ma czasu 
zabawiać się w archiwum, osobliwie nudnymi gość 
mi, którzy od czasu do tzasu radtiby tam plądro­
wać; patrzy na nich nieprzychylnym wzrokiem ja­
ko na zapory stojące w poprzek jego zwykłśj za­
robków śj drogi.

Dla tego p. archiwista udziela zaledwie tym na­
trętom parę godzin na tydzień ale i przez tę krót­
ką chwilę potrafi się zniechęcić, aby co prędzój 
wracać do korzystniejszego zaję ła

W takiem to światłem i czynnem ręku, znajdu­
je się archiwum od lat 20."

K o i f »
Możemy nareszcie powziąść dokładne pojęcie o 

zapatrywaniu się prasy poważnej rosyjskiej na wy­
padki lwowskie d. 16 listopada, ponieważ St. Pet.

Wiedomosti temu właśnie przedmiotowi poświęcają 
ob żerny artykuł sprawozdawczy, w którym rozwi­
jają zarazem i swoje opinie. Genezę zajśc.a lwow­
skiego tak przedstawia rzeczony dziennik: „W tak 
zw nem „poLkiem K< le“ delegatów do parlamentu 
wiedeńskiego, którego głową jest p. Grocholski, 
zaszły skandaliczne rozterki, „Targowica" jak się 
wyrażają zrozpaczeni Polacy. Deputaci polscy jak 
w se mie tak i w parlamencie, zawsze się oświad­
czali przeciw okupacyi Bośni i Hercegowiny. Po­
ważniejsze organa prasy wtórzyły im. Nagle, pod­
czas ostatnich posiedzeń parlamentu, Koło polskie 
(zapewne w oczekiwaniu obiecanego Polakom wice­
króla i innych dobrodziejstw) oświadczyło się za 
okupacją, Btojąc po stronie polityki opuszczonego 
przez większość hr. Andrassego. Odsunęło Bię tedy 
stanowe:o od partyi wiernokonstytueyjnej (więk­
szość) i od podpisania adresu, wyrażającego dość 
ostre poglądy krytyczne na okupację i jej domnie­
mane skutki. Ale natomiast od solidarności z Ko­
łem polakiem odpadło trzech polskich deputowa­
nych: Wolski, Hausner i Skrzyński. Wszyscy oni 
stanęli mocno przy partyi wit rnokonatytucyjnąj; 
wypowiedziana ześ przez p. Hausnera pełna talentu 
i wysokiej wartości politycznej mowa, zrobiła tak silne, 
piorunujące wrażenie w parlamencie, że zadała cios 
bardzo dotkliwy polityce okupacyjnej. Rzeczywiście 
p. Hausner posiada bardzo znakomity talent ora- 
t ora ki. Jego świetna mowa była pierwszą, jaką 
wypowiedział w parlamencie, chociaż jaż dawno 
jest delegatem. Dla czogo? rzecz łatwa do zrozu­
mienia: oto, pokąd należał do Koła polskiego, 
trzymano go umyślnie na uboczu, co było nie tru­
dno, ponieważ według przepisów obowiązujących 
w Kole, nikt bez upoważnienia ogółu niema prawa 
zabierać głosu. Hausner zaś, jako człowiek nie­
zmiernie zdolny i odznaczający Bię niezawisłością 
opinii, był zawsze umieszczany przez kolegów w cie­
niu, oczywiście w obawie, aby nieraćmił swą wy­
mową uprzywilejowanych mówców, pp. Grocholskie­
go i Dunsjewskiegó. I  otóż p. Hausner zaćmił, 
w kąt zapędził nie tylko swych polskich kolegów, 
lecz nawet wszystkich delegatów. Niedziw tedy, że 
skandalizują się tem zazdrośni Polacy, niedziw, że 
w Krakowie i Poznaniu przedsięwzięto przeciw nie­
ma prawdziwą krucyatę, żs organa tych miast krzy­
czą, iż jest zdrajcą, odstępcą, Sicińskim, Targowi- 
czadnem ... Ale inaczej ocenia go niezaślepiona 
uUramontanizmem i ary stok ratycznemi zasady pu 
bliezność i prasa lwowske. Radcy magistratu lwow­
skiego więk zością głosów (52 przeciw 2) uchwalili 
cfhrowanie mu dyplomu na honorowa obywatelstwo 
miasta, co jest godnością rzadko komu udzielaną. 
Postamwiono nadto wydać mu świetny bankiet, 
a młodzież uniwersytetu, uniesiona bardzo słuainym 
zapałem dla człowieka zasłużonego i zdolnego, zapra 
gnęła urządz ć na craść jego pochód z pcchódniam:.“ 
„To jest probg dramatu, a oto sam dramat krwa­
wy" — powiadają St. Pet. Wiedomoeti — i „d:a- 
mat* ów opisują bard?o patetyesnemi Płowy: „Krwa­
we zajścia na ulicach Lwowa, w kraju, który ni - 
przyjaciele Rosyi, dla dokuczenia jej, nazywają wol­
nym i szczęśliwymi.. Czyż mógłby kto tego się spo­
dziewać?.. A jednak tak było!., Wlad mo już kto 
jost P. Hausner, wiadomo, że jest człowiekiem wy­
sokich "dolnośri politycznych i pełnym poświęcenia 
oatryotą. Cóż więc dziwnego w tem, czy nagannego, 
żo kiedy no swym tryumfie wiedeńskim przybył do 
Lwowa, mieszkańcy postanowili go uczcić, a młodzież, 
wyprawić dlsń pochód z pochodniami ?.. Cóż w tem
niebezpiecznego, ezy Btrasznego? A jednak polieya
wzbrania pochodu. Studenci udają Pię z prośbą o 
pozwolenie do Namiestnictwa — odmowa, do mi­
nistra — toż samo!.. Rozżalona młodzież taką nie­
wolą w „wolnym kraju", postanowiła bądź co bądź 
postawić na swojem. Zapewne że jest w tem rłe, 
ale od czegóż młodość, zapał, rozżalenie?.. Wre­
szcie fakelcug, to nie rew lu'ya, pochodnie nie ka­
rabiny i nie barykady 1.. Zbiera się tedy wieczorem 
kilkuset młodzieży, zapalają pochodnie i idą z nie­
mi spokojnie do lokalu, gdzie się znajduje p. Hios- 
uer. Ale polieya nie śpi: sierżanci miejscy z kara­
binami, bagnetami i pałaszami dobrze wyostrzone- 
mi, rzucają się na bezbronnych, kolą, rąbią, biją. 
'rafują, machają po głowiach kolbami, krew się leje... 
Bezbronna młodzież broni się jak może pochodnia­
mi, fle cóż są pochodnie przeciw bagnetom i pała­
szom? Między publicznością towarzyszącą pocho­
dowi, są damy, Btarcr, Judzie przechodzący wypad­
kiem spokojni i niewinni, polieya na nic nie zwęża, 
wszys'kich rąbie, kole, bije... Raniono kilka kobiet, 
liczba rannych mężczyzn dochodzi kilkudziesięciu, 
między którymi jeden urzędnik b*nku i kilku po 
ważnych, spokojnych ludzi, oczywiście nie ma?ącycb 
żadnych złych zamiarów... A nie koniec na tem : 
wojsko stawiają pod bronią i byłoby strzelało do 
bezbronnych, gdyby polieya mniej walecznie ściera­
ła się i  młodzieżą i kobietami, gdyby nie usłała 
niemi pobojowiska i n?e uświerzyła „strasznych za 
burzeń pochodniowych". „Oto jert próbka wvmo- 
wna „wolności konstytucyjnej" w Austryi!., Gdyby 
w Rosyi zaszło coś podobnego, cała Europa krzy­
knęłaby, ż śmy barbarzyńcy, tyrani, dzicy Tata­
m i "  Winna zanewne młodzież, że przedsięw?if ła 
wbrew zakazowi niewinny sam przez ̂  się pochód. 
Ale czemże jest je! wina w porównaniu z dzikiemi 
czynami policyi? Czyż nie mogła ona użyć środ­
ków łagodnych, przedstawień wreszcie aresztowsć 
winnych? Ale napadać namiętnie winnych i niewin­
nych, przelewać krew kobiet, starców, to jeat już 
coś więcej niż okrucieństwo, to barbarzyństwo pra­
wdziwe!" Zastanawia sie nareszcie dzienuik peten- 
burski nad powodami* dla czego władze nie pozwo 
Iły  rzeczy tak „godziwej i nawet słuzznej", jak 
owacva na cześć pana Hauznera? — i docho­
dzi do wniosków następujących: „Głównym powo­
dem nieszczęścia jest podział społeczeństwa ga- 
licyjsko-polskiego na dwa obozy: arystokratyczno- 
ultramontański i demokratyczno-patryotyczny. Do 
pierwszego należy pan Grocholskimi inni członko­
wie delegacji, tudzież sam Namiestnik i partya, 
tak zwana krakowska, do drugiego partya lwow­
ska, członkowie delegacji Skrzyński, Wolski — a 
przyłączył się świeżo Hausner. Oczywiście, że obóz 
arystokratyczny znienawidził p. Hausnera nie tylko 
za to, że wyszedł z polskiego Koła i zysktł sym- 
patyę zarazem Lwowa i centralistów, których in- 
teresa popierał, lecz jeszcze i szczególnie za to, że 
miał świetne powodzenie w parlamencie, o jakim 
pp. Grocholski, Danajewski i t. d. nigdy i zama­
rzyć nawet nie mogą. Namiestnik stanął po stronie 
p. Grocholskiego i kompanii — i z zasady i przez 
wzgląd, że nie mógł, jako Namiestnik, pochwalać 
wystąpienia p. Hausnera, mniejsza o to, że pa- 
tryotycznego, lecz potępiającego politykę rządu. 
Latwem jest tedy do pojęcia, że hr. Potocki, który 
nie mógł zapobiedz ofiarowaniu Hausnerowi przez 
miasto Lwów honorowego obywatelstwa, co jest 
wielkim zaszczytem, ani przeszkodzić innym na 
cześć jego owacyom, sprzeciwił się niewinnemu po­
godowi z pochodniami. To jedno leżało w grani­

cach jego władzy — użył więc choć tego środks, 
aby dokuczyć p. Hausnerowi!.. Mniejsza o to, że 
■.rew się poleje, byle partya arystokraty cza dała 
się wo zcaki p&tryotom l*rowzkim!.. O to szło — 
i to się stało!.. „Daj Biże przynajmniej, aby na 
tem się skończyła — powiada w końcu dziennik — 
»la wątpimy, bo według t trzymanych wiadomości 
ostatnich — zanadto rozżarzyły się namiętności, 
z nsdto Lwów gorący, a prraya przeciwna — z - 
maa i beilitozna, ahy przyjść nie miało do nowych 
man fettacyj, nowych starć i nowych okrucieństw 
w „wolnej i konstytucyjnej Galicyi".. Od esegoi 
byłaby wolność i konstytucja anstryacka?"..

Tak przemawia dzknnik rosyjs-kj. P. Hausner 
i jego wielbiciele mogą być zadowoleni zupełnie 
z t ik  gorącej i wymownej obr ny ich patryutyzmu, 
pochodzącej z Petersburga!..

Opis powy ższy jest z wielu względów wiel e nau­
czający os, a nie m że ujść niczyjej uwagi, święta ść 
kolorytu, barwność, zapał i oburstnie, z jaViesci 
dz ennik r  syjukt opisuje ddałauie policyi w nocy 
wypadków lwowskich, któro pod piórem publicysty 
z nad Newy przybierają rozmiary i znamiona ja­
kiejś „Nocy Św. Bartłomieja!" Nie może także ujść 
niczyjej uwagi, ii dziennik rosyjski przeczuwa, „że 
na tem się n:e skończy".

Kronika miejscowa i zagraniczna
t tk i* « h ó n  30 listopada.

W niedzielę o godzinie 4 ej odbędzie się w sali 
Radnej odczyt X.. Dra Pelczara Prof. Uniw. Jagiell. 
„O filozofach greckich i rzymskich ze stanowiska filo­
zofii religii" na dochód Towarzystwa wzajemnej po­
mocy uczn.ów Uniwersytetu Jagiellońskiego.

— W Muzeum t chnicmo-przemysłowem rozpoczy­
na się Igo grudnia wykład p. R y x a  o gospodarstwie 
domowem dla kobiet.

— D. 29 listopada odbył się w czytelni akade­
mickiej wieczorek muzykalno-deklamacyjny, podczas 
którego młodzież zbierała składką na zakupienie 14 
egzemlarzy Pana Tadeusza i rozesłania do szkół 
ludowych.

— Wdzięczni jesteśmy Gaz. Narodowej za tro­
skliwość w prostowaniu naszych omyłek druk»rskich, 
podnosząc je do znaczenia artykułów wstępnych, któ- 
remi kolumny swoje zdobi, jak to uczyniła z depe­
szą naszą peszteńską. Ale w tej troskliwości kore- 
ktorskiej posuwa się tak daleko, że przedrukowawszy 
ustępy naszego artykułu przedostatniego, opuściła, co 
w nich było jej nie na rękę, a natomiast dodała co 
uważała za stosowne. I po części przyznaje się do 
dodatków i zmian! Gdyby o kim powiedziano: „to 
człowiek wcale nie głupi," a Gazeta Narodowa 
powtórzyła to zdanie i dodała: „wypuściliśmy tylko 
małe słówko „nie", czyby to można nazwać przyto­
czeniem czy przekręceniem? Lecz co lepsza, Gazeta 
przyznając się do wyrazów które opuściła, nie przy­
znaje się wcale, że opuściła cały ustęp o „odwoły­
waniu się od Koła polskiego do ulicy". Czyżby mia­
ło to znaczyć: u d e r z  w s t ó ł . . . ?

— Dziś odbył się pogrzeb ś p. Wincetego W a s z ­
k i e w i c z a ,  urzędnika Dyrekcyi skarbowej, zmarłego 
d. 28 b. m. Zma ły poświęcał się także sztuce mu­
zycznej, dla której do ostatniej chwili zachował nie­
wygasłą i niestłumioną mozołami życia iskrę miłości 
Szczery żal pozostaje za człowiekiem budzącym pra­
wością swoją ogó ne poszanowanie, któremu brakło 
tylko szczęśliwych okoliczności, aby mógł wydać świ ta
wszystko to, co muzycznego brzmiało w jego duszy.

— Towarzystwo Techniczne odbędzie w poniedzia­
łek o godz. 6 wieczorem po iedzenie zwyczajne. — 
Dr. P. B r z e z i ń s k i  wykładać będzie teoryę sklepień.

— Hr. Stanisław T a r n o w s k i  z Drohobyckiego 
ogłosił w Gazecie Lwowskiej następujące wezwanie:

Dnia 5 grudnia odbyć się ma w Samborze wybór 
posła do sejmu krajowego z większych posiadłości da­
wnego obwodu Samborskiego. Ażeby uniknąć wyboru 
przypadkowego, lnb co gorzej, wyboru posła mądrzej­
szego i patryotyczniejszego niż całe Koło sejmowe, 
proponuję szanownym współwyborcom moim „Zjazd 
przedwyborczy w Samborze1 dnia 4 grudnia w połu­
dnie, dla poprzedniego wzajemnego porozumienia się

Śniatynka 27 listopada 1878 r.
Stanisław Tarnowski

Natomiast znajdujemy w Gazecie Narodowej i 
Dzienniku Polskim  następujące zaproszenie:

W skutek objawi nych życzeń zapraszamy Szano­
wnych wyborców z większych posiadłości obwoda 
Samborskiego na zgromadzenie przedwyborcze w Sam­
borze dn*a 4go grudnia o godzinie 4tej po południu 
w sali Rady powiatowej.
Ludwik B iH cki Ludw ik D olańiki H enryk Janko.

— Dr Franciszek S m o l k a  wybrany został człon­
kiem Rady nadzorczej galicyjskiego banku hipote­
cznego na miejsco amarłego adwokata Kolischera.

— Spis ogłoszonych w Gaz Lwowskiej składek 
na żołnierzy rannych w Bośni i na rodziny po po­
ległych przedstawia dotąd zebranych 35,290 z łr , 6 
dukatów, 70 rubli, 4 talary i 500 złr. w obliga- 
oyach.

— Gaz Narodowa opisała wypadek zaszły w Mo 
ściskach, że gdy kasyer miejski niósł 6,000 złr. wieczo­
rem, napadnięto go, zarzucono mu wór na głowę i 
zabrano pieniądze. Rzecz się miała przeciwnie, jak 
to prostuje burmistrz, rozgłoszono że wieczorem 18 
listopada w przeddzień wyphfy rocznej dzierżawy 
propinacyjnej, powiernik dzierżawców miał być na­
padnięty przez jakiegoś starego człowieka, który go 
uderzył i pieniądze mu zabnł. W skutek tego dzier­
żawcy propinacji wstrzymali wypłaty przeszło na 
15,000 złr.

— W d. 26 listopada umarł w Paryżu hr. Mieczy­
sław Potocki w 84 roku życia. Żył on od lat wielu 
w Paryżu gdzie większą część swego ogromnego ma­
jątku umieścił w rentach, które jak Figaro donosi, 
przynosiły mu 4 miliony rocznie, a które po większej 
części wydawał. Część onych rent, wynoszącą jeszcze 
bardzo znaczną sumę, zapisał on synowi swemu Mi 
kołajowi Potockiemu, którego był w pierwszym swym 
testamencie wydziedziczył. Zmarły był synem Szczę­
snego Potockiego a mężem znanej Delfiny Potockiej, 
która z takiem poświęceniem pielęgnowała Chopina 
w ostatnich chwilach jego życia.

—  Passanante przesłuchiwany był powtórnie 22go 
b. m. Zachował on się spokojnie i daw&ł inteligentne 
odpowiedzi na wszystkie zadane mu pytania. Powie­
dział, że już -od dawna dąży do powszechnej rzeczy- 
pospolitej, iecz że tylko nędza wstrzymywała go od 
tego. Służbo Jawoa jego odprawił go <rzed kilką 
dniami, a p nieważ niewi dział gdzie n >ci przepędzić, 
położył się na schodach hotelu. Siraż bezpieczeństwa 
znalazła go tam i wytargała g i za uszy, co mu ból 
sprawił . Na dwa dni przed wypadkiem postanowił 
zamach na Króla. Zeznał on, że nie należał do ża­
dnej sekty, lecz do Stowarzyszenia robotników w Pel- 
lizzano, z którego wystąpił przypuszczająo, że funda- 
sze Towarzystwa żle są administrowano. Paisanante 
uznał znalezione przy nim papiery za swoje i powta­

rzał, że instynktowni nienawidzi królów i nędzy* 
nie żałuje swojej zbrodni: „Nazwano mnie morderM 
rzekł, ponieważ się zamiar mój nie powiódł. GdybJ 
się był udał, kto wie czembym był". Gdy mu P1-0' 
kurator zarzucał zbrodnię, odpowiedział spokojnie w »*” 
rzeozu neapolitańskiem: „Pełń pan swój urząd, n'e 
pańską rzeczą prawić mi kazanie i nie wpada p®* 
w zbytni zapał". Gdy go prokurator zapytał: „Ni#" 
prawdaż, że pan dwa ciosy wymierzyłeś?", odpowi* 
dział: „Nie, uderzyłem oztery czy pięć razy". 
dalsze zapytania prokuratora wybuchnął Passanant < 
płaczem, zasłonił twarz rękami i nie mógł wymówi1* 
słowa, wreszcie po eh wili rzekł: „Gdybym nie by 
ja ciosu wymierzył, byłby się może kto inny znalazł - 
Na dalszy szereg jego pytań co do jego systemu 
cyalnego dawał odpowi dzi, które następnie streści® 
można: Chrystus przez naukę swą jest panem świat** 
uczy on nas zwyciężać bez oręża, ale musimy wal' 
czyć. Dwa mamy spoBoby, aby z pewnością zwydf 
żyć: oręż i rewolueyę. Musimy silne mieć postau^ 
wienie jak Orsini i Agesilao Milano. Przykładem 
nas będą: Brutus, Sctvola, Lukreoya, Atdłius Rfg11' 
lus, Fabius, Cinoiunatu *, Michał - Anioł, MasanieM 
Giovanni de Procida, bohater nieszporów sycylijskich 
oni to uczą nas jak mamy postępować, aby s ę p 0' 
zbyć ciemięzców. Prokurator zwrócił uwagę j?go 
sprzeczności, w które się każdym słowem plątał. „P*® 
kochasz Chrystusa, rzekł, ponieważ nauczał świat, j»® 
samą wytrwałością zwycięż sć, a zachęcasz do użyc>* 
oręża i rozlewu krwi"? Passanante milczał. Na zapf 
tanie czy jest internaoyonalistą, odpowiedział: JB& 
jestem internacjonalistą; internaeyonaliśoi są zdrajc* 
mi, a ja nienawidzę zdrajców". Passanante powtarza** 
że gdyby miał wspólników, byłby tiiył rew. lwera, * 
nie noża kuchennego. Prokurator zauważył, że pal®* 
u prawej ręki mordercy był tak sknrozony, że rewo! 
wera użyć niemógł. Zawezwano znawcę dla stwief 
dzenia tego. Proces ukończy się za parę dni.

— Szyr Ali władzca Afganis.anu, który dziś z p°" 
wodu wojny z AngPą zwraca na siebie powszechni 
uwagę, zamieszkuje w Kabulu zamek „Bala H ssan * 
który raczej ma poiór cytadeli niż pałacu. Prócz 
go ma on jeszcze dwa pałace w tem mieśoie „Mog* 
Hissar" i „Tadż El Omra". W pierwszym z tych p*' 
łaców rezydują dzieci Kmira, w drugim żony po*0" 
stałe po jego ojcu Dost Mahomcdzie, oraz wysłużoB* 
niewolnice i służba Emira. Szyr Ali, którego podes**® 
matka jeszcze żjje, ma tylko jednego syna Jakób* 
Chana, drugi bowiem ayn jego Abdnlla Jan no*1’ 
17go sierpnia r. b. Córek za to ma 18, i  któryś 
10 jest już zamężnych z lennikami Emira. Wedł«| 
starodawnego zwyczaju w Afganistanie, każda z cór®* 
idąc za mąż otrzymuje w posagu miasto, które P® 
śmierci jej wraoa ca własność państwa. DzieziS* 
miast afganistańskich należy przeto do córek Emil*' 
Liczba żon Emira dochodzi do 300. Pochodzą o*1 
wszystkie z Afganistan**, kraju słynącego a p ęknoścl 
kobiet, w którym hand. 1 niewolnikami jest monop0, 
em rządn, a każdy co się handlem tym trudni, m®*; 

zz t , jeż. li żyje w wielkiem mieście, dostawić * 
haremu Emira pewną ilość niewolnic, w mniejszy®* 
zaś miastach, do haremu tego księcia, do któreF 
miasto nałoży.

Wiadomości policyjne: StrażTpolicyj®* 
przytrzymała: Małgorzatę Hermanówną, służącą, ** 
kradzież pieniędzy w służbie; Marcina Kołodzieja *  
kradzież worków z węglem; Klemensa Natonka t® 
dzież Macieja i Katarzynę, małżonków Kaniów, ** 
popełnienie kilku kradzieży; Katarzynę Jędryszek ** 
kradzież koszul; cztery osoby za pijaństwo. .

Franciszek Stawiarski, strói plantacyjny, złożf
w policyi klucz do bramy domu, znaleziony dzisiaj 
plantacyach, w pobliżu kościoła dominikańskiego.

TBATR. W sobotę dnia 30-go listopada. 
raz pierwszy komedya w 5 aktach z francuskie^0* 
przez Wiktoryna Sardou: Mieszczanie na Prowl*' 
cyi (Lee Bourgeois de Pont Arcie). —  Początek 
godzinie siódmej.

—  WyBtawa nieustająca Towarzystwa P rz y ja o w  
sztuk pięknych otwarta codziennie od godz. li te j  
4tej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 ce® 
tów, w dnie powszednie 30 centów.

Dnia 20go listopada pochmurno, ciepło; termom®*' 
od 8-5 doszedł do 14‘5 C. —  Barometr wraca w g®" 
rę; o gadzinie 6 tej rano dnia 30-go listopada st*° 
jego był 737‘2 milim.; termometru 6’0 C. — Wiz" 
p. łudniowo-zachodni.

Dnia Igo grudnia pierwsza niedziela adweot® 
ś. Natalii wd .'Wy. — W poniedziałek dnia 2-go gr® 
dnis: śś Bib*anny, Aurelii i Adryi

Wyszedł z drnku Kalendarz Krakowski Józef* 
Czecha na rok 1879. Wydawnictwo tego kalendarz* 
podjęte po śmierci S p. Czecha przez drukarnię Czas*i 
liczy już 48 rok swego istnienia, za lat dwa przęt® 
obcht dzić już może 50 letnią roosnioę swych narodzi® 
Snmienno też to było i jest wydawnictwo, a Krak®' 
wianie, gdziekolwi k losem rtuceni, zwykli się zaop*' 
trywać w kalendarz Czechowski, bo mieści on zaws*® 
wspomnienia krakowskie i zawiera wszystkie inform*' 
eye, jakie dla każdego w codziennem życiu są ni®" 
zbędne Podobnie jak od lat kilku, tak i w tym rok® 
obok właściwego kalendarza bardzo starannie onrao® 
wanego, znajdujemy artykuły oryginalne, jak : Zycie 
rys Kraszewskiego, Figura nad Tanwią, Sąd sUV 
rosty Kaniowskiego, Relikwia, legenda z czasó® 
Piusa V , przez Jadama z Zatora (nigdzie dotychcz** 
nie drukowane); dalej Szematyzm krakowski, obejm®' 
ący wykaz władz wszystkich urzędów i insty ucjl 

w m. Krakowie, wraz z wymienieniem nazwisk osób 
do nich nakżących. Artykuł Nowe m iary i  watf 
zdradz i zdolnego matematyka, jasno rzecz przedet*' 
wiającego. W części informacyjnej znajdujemy króth 
ale wyczerpujący Przewodnik po Krakowie, Pla* 
grobów królewskich na Wawelu, Rozkład miejif 
w Teatrze Krakowskim , dalej o Kopalniach sol• 
w Wieliczce, wyjątek z ustawy o doróżkach, przepis? 
pocztowe sięgające do ostatnioh czasów, ,uż z uwagi?' 
dnieniem rozporz. ministerstwa z października r. h>* 
które, jak wiadomo, liczne pozaprowadzało zmiany w do' 
tychczasowym tryb e pocztowym, poradaik telegraficzny* 
ustawa stemplowa, pociągi na kolejach żelaznych, wy­
kaz ciągnień losów loteryjnych państwa Austryaokieg0 
w r. 1879, jarmarki, ogłoszenia. Treść tedy obfit** 
potrzebom zadość czyniąca. Gdy zaś wydawnictwo tfi 
ma ustalone imie, zdaje nam się, iż słów zaleceni* 
nie potrzebuje.

— Nr 48 Przeglądu Lekarskiego zawiera: Z kii' 
niki psychiatrycznej prof. Meynerta w Wiedniu; L a* ' 
k i e w i c z a :  Przypadek zadamy p d postacią obłą' 
kania z omamami przebiegającej; wyzdrowienie; B®' 
l i k o w s k i e g o  (we Lwowie): Nowsze zdobyć*®
w sprawie sztucznego karmienia noworodków; 8pr*' 
wozdanie Dra Kwaśnickiego z prac Charcota w P*' 
ryżu o zapaleniu płuc; Wyciągi z prac obcych; 8pr»' 
wozdanie z posiedzenia Tow. lek. krak.; Dra E. 8*' 
w i e k i  ego (we Lwowie): Zakład leczniczy Ffirste®'



hof w Styryi górnej; Jeszcze kilka słów w sprawie 
zakładu Kulparkowskiego; Wiadomości bieżące i pi 
śmiennictwo lekarskie.

—  Nr. 99 Wędrowca zawiera: Nant'lns (z drze 
Worytem); Od zmroku do świtu, powieść z angielskiego 
tłumaczyła E. F. (o d); Algerya przez Dra J. Stellę 
Sawickiego (d. c.); Nowe pomiary geograficzne, stre­
ściła Natalia Erz. (dok.); Tajemnicza część świata, 
ostatnia podróż H. M. Stanleya, przekład M. J. B. 
(o. d. z draewor.); Obcowanie jako główna zasada 
wychowania, skreślił Adolf Dygasiński (z portretem 
Kacpra Hausera); Nowości: krajowe, zagraniczne, ne­
krologia; Dla nauki i rozrywki.

Praedplata na dzieła L. Siemieństop.
W Administracyi Czasu złożył przedpłatę całkowitą: 
Hr. Moszyński w Krakowie.

Wykaz zmarłych w Krakowi* 
od dnia 17 do dnia 23 listopada włącznie.

Razem zm a r ło  o só b  29: m ę ż c z y z n  15 i k o b ie t  14, 
w o b w o d a c h  o só b  11, w sz p ita la c h  18. Do 1 roku 
życia zm a r ło  OBÓb 4, d o  5 roku 2, do 20 rok u  3, 
d o  30 roku 5, d o  40 ro k u  4, d o  60 rok u  8 , do 
80 roku 3.

Na choroby zakaźne zmarło 5 osób. Na krztusiec: 
Mindla Jancztłkówna, córka handlarza, 4 miesiące. 
Na dur brzuszny: Wincenty Jagła, wyrobnik, lat 20. 
Na dur powrotny: Łukasz Setkiewicz, krawiec, lat 
25. Na różę: Józef Janik, wyrobnik, lat 35; Marya 
Piechota, wyrobnica, lat 50. Na inne choroby zmarło 
osób 24. Na wadę serca: Kasper Mocny, wyrobnik, 
lat 53. Na zapalenie płuc: Andrzej Kasprzycki, wy­
robnik, lat 53; Jakób Kmiecik, wyrobnik, lat 45; 
Marya Molodzyna, wyrobnica, lat 60; Józefa Romań­
ska, wdowa po straż, skarb., lat 59. Na suchoty 
płac; Marya Kozłowska, wyrobnica, lat 50; Magda­
lena Michałkowa, nboga, lat 37 ; Marya Krauzowa, 
krawcowa, lat 35; Teodor Herncisz, uczeń gimnazy- 
alny, lat 21; Ludwik Bieroński, drukarz, lat 30; 
Zofia Zakrzewska, przy rodzinie, lat 25: Marya Blssch- 
kówna, córka nauczyciela muzyki, lat 12. Na rozed­
mę płuc: Jakób Piwowarczyk, wyrobnik, lat 68; Mi­
kołaj Gospodarczyk, wyrobnik, lat 60. Na odmę 
płuc: Mikołaj Kosowski, wyrobnik, lat 26. Na o- 
brzęk płuc: Efraim Weinberg, parasolnik, lat 72. Na 
zapalenie nerek: Agnieszka Kołosowa, wyrobnica, lat 
40. Na zapalenie stawu biodrowego: Anna Ficówna, 
służąca, lat 19. Na uwiąd starczy: Joanna Paczy- 
gowska, wdowa po knpen, lat 68. Dzieci do lat 5 
umarło: na drgawki 1, na zapalenie płuc 1, na su­
choty płuc 1, na rozwój niedostateczny 2.

Paryzki Upominek na Gwiazdkę.
G r a i u l s  M a g a s i n s  d u  P r i n t e m p s  maja 

zaszczyt zawiadomić prześwietną Publiczność, iż k a ­
t a l o g  ich na

Boże Narodzenie
niemiecki i francuski wyszedł z druku. Takowy za­
wiera w sobie 48 stronnic z licznemi rysunkami prze­
różnych z a b a w e k  d z i e c i n n y c h , w y r o ­
b ó w  s k o n a n y c h ,  z ł o t y c h  i tak zwanych 
a r t y k u ł ó w  p a r y s k i c h  z okładką chromoli- 
tografowaną, i każdemu żądającemu/bezpłatnie i fra n ­

co przesłanym zostanie.
Adres:

GRADS HAGASiRS t  PRISTEMPS
70, Boulevard Hausmann, 70

P a rts . 2785 3-3)

Gospodarstwo, przemysł i handel

W i e d e ń  28 listopada.
^  e k o w i t a .  —  Na naasem targowisku o no 

wych transakcyach nio nie doszło do wiadomości — 
notujemy nomijalnie 30-50 ałr. P e s s t ,  27go
listopada 27*25 —  27*75 złr. —  W r o c ł a w ,  27go 
listopada: na listopad 49*— mark, ofiarowa; —  na 
styozeń-luty 49*—  mark, ofiarowano. —  S z c z e ­
cin,  27go listopada: w m i e j s c a  52 50 nark., na 
listopad 51 80 mark., na kwiecień - maj 5 1 4 0  mark.' 
—  B e r l i n ,  27go listopada: w miejsca 62-20, mrk., 
na listopad 54 30 mark., aa Uatopad-grndz eń 5 1 5 0  
ark ., na kwiooień maj 52 50 mark. —  P a r y ż ,  
27go listopada: na ten miesiąc 63'—  frk., na grudzień 
61-25 frk., na stycz. kwieć. 60 50 frk.

■ • ( t a . —  W i e d e ń ,  28go listopada: za 50 kilo 
a cłom z dworca 8 5 0  a łr .  —  T r y c s t ,  27go listo­
pada za 100 kilo bea cła I I  75 złr. -  B r e m a ,  27go 
listopada za 50 kilo 8 8 0  mrk.— H a m b u r g ,  27gc 
listopada: w miejscu 9'30 mark., na listopad 9*30 
mrk., na grudzień - styczeń 9'25 mrk. —  A n t w e r ­
p i a ,  27go listopada aa 100 kilo 22—  frank. — N o­
w y J o r k ,  27go listopada za gaionę ( =  2*„ kilo), 
9—  ct. pap., —  w F i l a d e l f i i  8%  ot. pap.

W i e d e ń  28 listopada.
Na dzisiejszy targ dowieziono cieląt 2055, zabi­

tych wieprzów 1012, zabitych owiec 540, żywych o- 
wiec 3395, żywej nierogacizny 2004 sztuk.

Z powoda ciepłego powietrza ceny na wszystko 
spadły.

Cielęta zabite płacono od złr. 28, 45 do 56 złr.; 
zabite wieprze od złr. 32 do 42 złr.; zabite owce 
tutaj bite 25 do 38 złr., galicyjskie bite od 16 do 
25, 30 złr., żywe owce węgierskie od 34, 48 do 50 
złr., za parę od 7 do 25 złr., galicyjskie i siedmio­
grodzkie w grubej wełnie od 30 do 38 złr, za 100 
kilo mięsa, za parę od 9, 16, do 18 złr.

Galicyjską nierogaciznę od 25, 28, 30 do 32 złr.; 
węgierską od złr. 32 do 38 złr. za 100 kilo 
wej wagi.

Wilhelm Amirowicz.
Cafii Stirbbk.

P e s z t  27 listopada. (Targ zbołowy).
Płacono za pszenicę na 76 kilogram, od 8*50 do 

8-60 złr.; na 80 kilogram, od 9*60 do 9*65 złr.
Żyto na 7 0 —  72 kilogram, od 5*80 do 6*-- złr.
jęczmień na 52 —  63 kilogram, od 6'80 do 8"50
owies na 36 —  45 kilogram, od złr. 5*40 do 5 60
kukurudzę na 74 kilcgr, od 4-10 do 4-20 złr.; proso
od 4-75 do 5*25 złr.; olej po — *------------------ złr.
spirytus od 2 7 1/* do do 27% złr.

Przyjechali do Krakowtt od d. 28 do 30 listopada
HOTEL KRAKOWSKI. Z. Szuszkowski z Woły­

nia, L. Przewłocki z Olgopola, J. Konigsbcrg z Czę­
stochowy, M. Kużniarski ze Lwowa, Z. Żminkowski 
ze Lwowa, O. Brozowski z Pilzna, J. Sobicka z Pr* 
gi, S. Blamenihal z Frie*tadt, 8a. Asznor z Prus, J. 
Steinauer z Tarnowa, W. Siemiński z Warszawy, M. 
Podczaski z GaLcyi, K. Zieliński z Poznańskiego.

N A D E S Ł A N E .

B e rg e ra  k a p s u łk i  sm olow oow e (czysty smolowiec 
hberski w opakowaniu źslatynowem) wjp óbowane zostały 
zawjze doskonale przeciw WBzelkim chronicznym cierpieniom 
płuc i w ogóle przyrządów oddechu. Pod względem dobroci 
i taniości przewyższają wszelkie inne kapsułki smołowcowe 
w handlu, także francuskie. Cena flssieczki z opisem użycia 
\  j ł r .  Należy żądać wyraźnie B e r g e r a  k a p s u ł k i  smo­
ło wćowe i zważyć ua znaki prawdziwości. Główny skład 
w KRAKOWIE u p. W. Re dyk  a,ant., w NOWYM SĄCZU 
u p B. J a k u b o w s k i e g o ;  w ŻYWCU u p. Blum**” 
me ń t h a l a ;  w TARNOWCE u pp. Te n c z y n a ,  J. Rei
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S i d n e y  27 listopsda. Depesze gubernatora 
Nowći Kaledaii donosy, że trzy małe btatki wio­
zące 8 uwolnionych wi^źaiów i trsech murzynów, 
zosfały przez D<mtańaów ełunione a ludzie poza­
bijani. Powstańcy w powiecie Foya na nieprzerwa­
nie śc'gani przez kolumny ruchome. Reszta koloni? 
zachowuje się spokojnie.

L a h o r e ' 28 listopada. Maharadżakraju S c i n-  
d i a wyraził chęć przybycia tu dla rozmówienia się 
osobiście z wicekrólem Indyj; zapewne lord L y t- 

o n uczyni temu taóaniu zadosyć.
B o m b a j  29 listopada. Times o f India  donosi: 

Jenerał Roberta prseduęb-ał wczoraj rekonesans i 
ujrzał nieprzyjaciela pod Piwar Kothul (z tej stro­
ny twierdzy Kurum). Jest on zdaaia, źo nieprzy­
jaciel ukrywa się w stanowiskach, i stawi tam opór 
posuwającym się Anglikom. Jutro posuwa się dalej 
wojsko, zaopatrzywszy się na 6 dni w żywność.

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
D c p m t  tdegrajtetn*.

B e r l i n  29 listopad*. Rada związkowa niemie 
oka potwierdziła ogłoszone wczoraj rozporządzenie 
względem zastóaowania ustępów 3-go i 4-go § 28 
ustawy o sooyal zmie, jednogłośnie i bez szczegól­
nych rozpraw a to po umoty wowaniu go przez sekre­
tarza stanu Bittsra, reprezentanta Prus, jako so­
cjaliści prowadzą d.ilej skrytą agitację i żo wykry­
to niebezpieczne przyrządy. Bitter mówił, że rajd 
nie myślał początkowo zastósować obu wspomnia­
nych ustępów § 28 go. Projekt trzymany był w ta- 
ciej tajemnicy, że ominięto wyd siały Rady i wprost 
zgłoszono się do rządów z prośbą o nadesłanie za­
raz przyzwolenia.

PmwyA 29 listopada. Poseł dotychczasowy au- 
atryaeki hr. W i m p f f e n  opuścił dziś pałac posel­
stwa; hr. B e u s t  ma przybyć tu jutro dla objęcia
posady swej. .

A n k o n a  28 listopada. C om er a delle Marche 
donosi, że minister wojny na podstawie opinii na­
czelnych prokuratorów przy sądach kasacyjnych po- 
ecił wczoraj władzom sądowym wystąpić przeciw 
dubom imienia Barsanti i równocześnie zamknąć

icb lokale. .
R z y m  28 listopada. Wczorajsze gło3owan-e nad 

ustawą o zniesieniu niektórych ceł wywozowych, 
dało rządowi tylko d w a  głosy większości. Dla te­
go w kckch deputowanych uważają ten wynik gło­
sowania za brak zaufania do polityki finansowej 
rządu, co może tylko przyspieszyć ogólną kryzys. 
D e p r e t i s  żądał posłachania u króla. Stan Cai -  
r o l e g o  pogorszył się (późniejsze telegramy zapo­
wiadają przybycie jogo do Izby we wtorek).

L o n d y n  28 listopada. Ogłoszona dziś „Księ­
ga niebi» ska“ o Afganistanie otejmuje dokumenta 
cd r. 1863. Nic tam ważnego nie ma, coby nie 
było już znanem. Odpowkdź emira z d. 6 paź­
dziernika pod względem misyi angielskiej ubole­
wa z powodu pośpiechu Anglii, porównywa lepsze 
zachowanie się Rosyi i żąda odwleczenia misyi z po­
wodu eisrpifó emira po stracie syna.

L o n d y n  2 9  listopada. Times pisa e : Dokumen- 
„a księgi niebieskiej w sprawie afg&ńikicj wykasu­
ją Błuszność zapatrywana się roądu teraźniejszego 
na kweetyę afgańską. Aż do ob ęsia rządów przez 
lorda Lyttona, panował w lady ach wyjąwszy wice­
króla smutny brak znajomości Btosunków. Wyjątek 
stanowił lord M ay o. Poznał on położenie i tylko 
osobistą uprzejmości pozyskał sobis emira. Polityka 
pedantyczna jego następcy zniweczyli wszystkie ko­
rzyści jut uzyskane i nie pozostawiła obecnemu 
rządowi innej drogi działania. Dokumenta te po- 
winnyby wywołać niechęć z powodu postępowania 
poprzednich rządów i zadowolenie z kro. ów obe­
cnego gabinetu. D aily Telegraph oświadcza, że 
przegląd altów afgaóskich niemoże żadnemu bez­
stronnie sądzącemu pozostawić wątpliwości o nale- 
żytem postępowaniu rządu obecnego. Publiczność 
przekona się, że wojna stała się niezbędną skut­
kiem długiego nieudolnego traktowania sprawy tak 
watntj która przez zamierzone wdanie się Rosyi 
sprowadziła kryzys. Standard  pisze, iż akta księgi 
niebieskiej dowodzą, że lord Cr an b r o o k  i lord 
L y t t o n  usiłowali na prawdę zakońcjyć sprawę 
pokojowo, ale błędy, które temu przeszkodziły, by­
ły odziedziczone po dawnym rządzie, 
sądzą, że jeżeli było jeszcze czego potrzebs, aby 
wyfersć zuchwalstwo mylnych doniesień Cran-  
b r o d k a  pod względem układów emir z N o r t h -  
b r o o c k i e m ,  najlepiej do tego pomogą dokumen­
ta tfgańikie. Pierwszym b jł lord Lytton, co wzbu­
dził u emira podejrzenie; należało w Petersburgu 
nie zaś w Kabulu skarżyć Bię.

Ptezą nam ze Lwowa:
O  „Gorączka Hausaeryzmu, jaka była opanowa­

ła tutejszą ludność, niewątpliwie słabnie, dzięki od­
krytej grze, jaką centraliści zaczęli prowadzić w de 
tagacysch, a która wykazała, jak dalece niebezpie 
ernym bfłby sojusz te stronnictwem, ćażaoem do 
obezwładnienia Austryi na zewnątrz. Gdyby też 
wziąć nasze tutejsze pisma na Ścisły egzamin, nie 
byłyby w stanie wykazać korzyści sojuszu z cea- 
tralistami, który przecież powitały z tak nadzwy­
czajnym zapałem. Gazeta Narodowa jak może wy­
kręca; się, ale czuć, że ją P*li ten ogień równorzę­
dnego z Herbstem stanowiska. Dziennik Polski z&ś 
walczy gorliwie w obronie zdania, na któ/e wazedł 
po mowie Haussera, gdy jeszcze pa-ę dni poprzód 
potępi? ł  secesję i secesyonistów.

Silne wrażenie tutaj wywarły artykuły Dzien­
nika Poznańskiego, który trafił rzec można, w ton 
odpowiedni usposobienia chwili. Artykały ta tak 
podobały się powszechnie, że jak słyszę, wyjść ma­
ją w osobnem odbiciu

Utrzymują również, że można oczekiwać licznych 
protestacyj przeciw postępowaniu Becesyonistów*.

Zwracamy uwagę na dział „Rasya,“ pod którym 
znaidoje się dzisiaj ocenienie przez dzienniki rosyj­
skie najświeższych w nasxym kra'u wypadków od 
wypowiedzenia posłuszeństwa przez kilku posłów 
Sejmowi i Kołu polskiemu, aż do zajść ulicznych. 
Cała znana z tego powoda agitacja, występujący 
w niej aktorzy i wspierający ją ludzie, podniesieni 
są pod niebiosa i wzięci prsez dzienniki rosyjskie 
w opiekę przed władzami krajowemi oraz głosa­
mi potępienia, które w Iraju naszym odezwały się. 
Je3t to ukoronowaniem dzieła a silić się na wy­
mowniejsze dowody zgubności wszystkiego co owa 
agitacja zdziałała i zdziałać zmierza, bjłoby zby- 
tecznem. Lecz pozostaje krajowi obowiązek dowie­
dzenia czynami, że innego jest zdania niż dzienniki 
rosyjskie, że radość ich jest przedwczesna, bo są 
w nim siły i żywioły,; co nie pozwolą, aby Galicya 
stała się przedmiotem pociechy ani dla centrali- 
stów niemieckich, ani dla panslawistów rosyjskich.

Do tśj chwili nia ma właściwie ani wiarogodnśj, 
ani bezpc średnićj zapowiedzi, że rząd zwoła wkrót­
ce Radę państwa dla zatwierdzenia traktatu berliń­
skiego. Przytraseczają to tylko jako naturalne na­
stępstwo cofaięcia przedłożenia o kosztach oku- 
pacyi w r. 1878. Oprócz tego nasuwa się jeszcze 
pytanie, jakie delegacya austryacka załatwić ma 
sprawy, zanim na jakiś czas przerwie swe posie­
dzenia, aby zebrać się mogła R?,da państwa. Bu­
dżet ministerstwa spraw zagranicznych niemal bez- 
wątpienia załatwionym już zostanie w tych dniach 
tak w wydziale, jak na pełnem posiedzeniu dele­
gacy)*, inaerćj się rzecz ma z przedłożeniem o ko­
sztach oknpacyi na r. 1879 "chociaż takowe nie 
zostało ccfaiętem. Związek atoli wewnętrzny, jaki 
przedłożenie to ma z przedłużeniom cofnrętem, wy­
magać zdaje Bię będzie choćby tylko chwilowego 
usunięcia go z porządku dziennego, tak iż załstwio- 
rem zoatauie prawdopodobnie dopiero po pono- 
wnem wniesienia przedłożenia cofniętego i również 
na zasadzie zatwierdzenia traktatu berlińskiego 
przez Radę państwa. Dziś termin zwołania Bady 
państwa naznaczają w ogóle na pierwszą połowę 
grudnia.

Postępowanie centralistów w delegacjach zachę­
ciło także delegację węgierską do naśladowania. 
Na konferencyi delegatów u P- Tiszy przeważało 
wprawdzie zdanie, że poruszona w delegacji au- 
stryaekiej sprawa kompetencyi dla Węgier wcale 
nie istnieje, gdyż ustawa węgierska inaczej brzmi 
w tej mierze od austryackiej; ze strony opozycyi 
podnoszono jednak, a konfireneya przyjęła to za­
patrywanie, że według zasady równości Rada pań­
stwa nie może mieć więćej praw cd sejmu węgier­
skiego. 03tstni przeto, pomimo ża w adresie przy­
jął już okupację jako fakt dokonana, musi to sa 
mo robić, co zrobi Rada pań twa. Parlament wę­
gierski przyłączy się w tej mierze do Rady pań­
stwa, a więc ewentualnie zamieści traktat berliński 
w ustawie. Konferencja uchwaliła nie brać teraz 
obu przedłużeń okupacyjnych pod obrady; za po­
wód podają, że przedtem powinien być mianowany 
stały węgierski minister skarbu, któryby co do po­
łażenia finansowego mógł teraz i na przyszłość, o-

raz co do planu swego dogtaaia pieniędzy dać wy­
jaśnienia.

Doniesiono nam wczoraj telegrafem o zaprowa 
dfflniu częściowego Btanu oblężenia w Berlinie i 
poblizkich miastach. Rzeczywiście zupełnie niespo­
dziewanie pojawiło się w Reichsanzeigerse obwie­
szczenie miuisteryalne z d. 28 listopada, iż na za­
sadzie §. 28 ustawy o socjalistach a za przyzwo­
leniem Rady związkowej, osobom, od których mo­
żna się obawiać naruszenia bezpieczeństwa publi­
cznego, może być zabroniony pobyt w mieście Ber­
linie, w okręgach miejskich Charlottenburga i Pocz 
dim u, tudzież w powiatach Teltowskim, Nieder 
Barnim i Poczdamskim. W Berlinie i okręjacs 
miejskich Charlottenburga i Poczdamu żabronionf 
jest noszenie broni kolnej, siecznej i palnej, era* 
posiadanie, przywóz i sprzedaż pocisków pęka­
jących, oprócz tych. które są przezaaoione dla woi- 
ika i marynarki Wolno nosić broń tylko osobom 
uprawnionym do tego z urzędu i powołania, człon 
kom stowarzyszeń mających pozwolenie noszenia 
broni i osobom posiadającym bilety do polowania 
a to ze względu na broń łowiecką, nakoniec oso 
bom mającym oddzielne pozwolenia na broń. Po 
?wolenia takie wydaje polieya. Postanowienia t' 
wchodzą w życie d. 29 listopada i obowiązywać 
będą przez ciąg jedaego roku. Obwieszczenia to 
nosi podpis wiceprezesa ministerstwa hr. Stollbarga 
i wszystkich ministrów.

Takie powitanie sporządzono C isarzowi, aby za 
jego przybyciem do stolicy żaden ton fałszywy nie 
zamącił harmonii okrzyków urzędownie na nutę 
himnu cesarskiego nastrojonych. Ale czy rzc.cz to 
roztropna puszczać w świat domysł, że może na­
stąpić nowy zamach? Czy wszystkich znan ch i nie­
znanych socjalistów wywiozą z Berlina i z tych 
miast, w pobliżu których znajdują się zamki i pa­
łace dworu? Kto tym wywiezionym czy wygnanym 
ludńom da sposobność zarobku, jeśli są stale o 
siedleni? a co ważniejsza, oto bez sądu polieya ms 
ocenić, kto, ile i jak dalece jest socyaliBtą. Wraca 
rewolucyjne francuskie* la loi des suspects, ustawa 
przeciw podejrzanym i rosyjskie wywożenie ludzi 
bez sądu na Sybir lub w głąb Rosyi.

W parlamencie włoskim pojawić się ma we wto­
rek Cairoli pod wrażeniem odniesienia rany w obro­
nie króla. Ten republikanin rojalista ma odpowiadać 
na kilka intarpelacyj, nawet od skrajnej prawicy 
pochodzących, a które chcą znaleźć pewien związek 
między programem w Pawii i Leo zwiastowanym 
narodowi, a zamachem na życie króla Humberta. 
Zanardelli opowiada, a król powtarza za nim, te 
zamach ten żadnej nie wywoła zm:any w programie, 
że nie powstrzyma reform postępowych, a mimo 
tego śledztwa po całym kraju rozciągają się i z nich 
wynika, że kluby wojskowe Birsantego i kluby ro­
botnicze wcale nie przeEtają działać. Organa rządu 
zaprzeczają wielu faktom, które były dotąd przed­
stawiane jako działanie rewolucyjne: bomby Orsi- 
niego, torpedy, nawet morderstwa osób, są poniekąd 
zmyślone, ponieYąd przypadkowe albo wynikły nie 
z politycznych, lecz z osobistych pobudek.

Na naleganie opozycyi parlament angielski zwo 
łany został na d. 5 grudnia, lubo zwykł się zbie­
rać dopiero w lutym. Ż aby jednak ściągnąć szano­
wnych członków używających teraz rozrywki ło­
wiectwa, okólnik wzywający ich zapowiada poufnie 
jakąś niespodziankę na d. 12 grudnia, jakieś wo­
tum wielkiśj wagi. Coby to mogło być? czy wotum 
zaufania ubrane w formę nowego kredytu na woj­
nę afgańską, c*y przeciwnie uchwalenia kredytu 
jako wotum zanfmia, czy też dania rękojmi nowćj 
pożyczce tureckićj pod kontrolą rządu angielskiego, 
który stałby się administratorem fiaansów turę- 
ckich ?

Korespondent adrysnopolEki do Polit. Corr. po­
daje przerażający opis okrucieństw, jakich dopu­
szczają sio Bułgarzy przeciw Turkom i Grekom. 
Przeszło 3,000 domów tureckich, mnóstwo mecze­
tów, łaźni i w s z y c ie  publiczne budynki tureckie 
uległy zniszczeniu. Cała ludność turecka w Rume- 
lii jest pozbawiona mienia i około 2 milionów Tur­
ków niema kawałka chleba. Do głównej kwatery 
jen. Toitlsbena dochodzą ze wszystkich etron skar­
gi na okrucieństwa Bułgarów. Wypadki w okoli­
cach Damotyki, Sattikio i Akarbeli. oburzyły na­
wet wojskowych rosyjskich i jen. Tottleben kazał 
uwięzić 16 głównych sprawców. Rosyanie mają się 
odzywać, że sami muszą przedsięwziąść najenergi- 
czniejsze środki, aby powstrzymać Bułgarów od 
nieludzkich wybryków.

Z Konstantynopola donoszą do Polit. Corr., że 
ks. Labanow stara się zmusić Portę do zawarcia 
osobnej umowy ostatecznej z Rosyą, w myśl trak­
tatu berlińskiego. Porta zapytywała niektóre mo­
carstwa, czy uważają zawarcie podobnej umowy za 
niezbędne i otrzymała odpowiedź przeczącą. Pomi­
mo tego jednak Porta obawiając się następstw i 
pogróżek gabinetu petersburskiego, rozpoczęła ro­
kowania z ks. Lłbaiowem. Dotąd wiadomo'tylko 
że Turcja odrzuciła stanowczo propozycję rosyj­
ską : zamianę tarytoryum tureckiego zamieszkałego 
przez Bułgarów, na terytoryum bułgarskie, za­
mieszkała przez Muzułmanów. Dziś już przewidu- 
ią że Rasvanie motywować będą przedłużenie oku­
pacji w Rumelii wymówką, że traktat berliński nie

*

został wykonany, gdyż nie zaprowadzone przepisa­
nych w nim reform w europejskich prowincyach
Turcji. .

W Adryenopolu odbywają się obecnie naraiy 
między ks, Labanowem, ks. Dondukowem i jen. 
Tottlebenem. Wspomina o nioh nasz korespondent 
*iedeń3ki, trafaie* charakteryzując tę półorzędową 
trójkę rosyjską.

Ostatnie telegramy „Czasu"
B u d a - P e s z t  29 listopada (w nocy). W wy­

dziale budżetowym delegacji austryackiei cbjaw ł  
hr. Andrassy ż /czeuie, aby najpierw odbyły się  
rozprawy ogólne nad preliminarzem budżetu mini- 
iteratwa spraw zagranicznych i nad przedłożeniem
0 kredycie okupacyjnym na r. 1879, a potem do­
piero rozprawy szczegółowa nad budżetem minister­
stwa spraw zagranicznych. Po dłuższej dyskusji 
przyjęto wniosek del. R u s s a ,  aby zamieścić ca 
porządku d dennym rozprawy ogólne nad wspom- 
nianemi obu pr. edłożeniami, odrzucono zaś wniosek 
del. W i d m a n n a ,  aby po rozprawach ogólnych 
natychmiast obradować nad bidżetem ministerstwa 
spraw zagranicznych. Potem przyjęto dochody z ceł 
wedlcg cyfjr rządowych i wybrano komitet do 
uancyj.  ̂ .

B u d a - P e s z t  30 listopada. (pry w.). Na dzi- 
siejszem posiedzeniu wydziału budż;towego hr. An- 
dra s a y  wyłoży obszerniej swoją politykę. Ma on 
przedewszyatkiem położyć na to nacisk, że Austro- 
Węgry, którym Europa przez ofiarowanie mandatu 
objawiła wielkie zaufanie, musiały przyjąć map dat 
zaóf.nia we własnym interesie. Wykłsd ministra 
ma przedstawić, że traktat berliński był wlelkkm 
zwycięstwem Europy nad Rosyą, która Earop:e 
dała traktatem w San Stafano powód do wielkiego 
niedowierzania, że Europa w tej Bamej chwili, gdy 
dała Ro3yi tak uderzające wotum nieufności i na­
łożyła jej jako obowiązek odwrót wojBk z ziem bał­
kańskich, o fi ir o wała AuBtryi obstdzenie części ziem 
bałkańskich. Jest to dowodem wielkiego zaufania, 
jakie Europa pokłada w Austrji. O ile można oce­
nić usposobienie umysłów w łonie Delegacji, przed­
łożenie wydatki na okupację na r. 1879 z tru­
dnością uzykałoby większość głosów w obecnej swo- 
iej redakcji. Na ostatnich naradach delegatów u 
D u m b y ,  wielki oklask zjednała sobie propozycja, 
aby kredyt żądany na okupację na r. 1879 za­
mieścić na wydatki nadzwyczajne budżetu wojen­
nego w firmie ryczałtowego uchwalenia kwoty około 
16 milionów. Ryczałtowy ten wydatek ma być nisko 
obliczony, gdyż rząd wspólny zmuszony je3t wnieść 
w przyszłym roku przedłożenia okupacyjne na nowo 
w zmienionej firmie. Frakcja H e r b s t a  spodziewa 
się pozyskać dla powyższego planu większość de- 
leg&cyi węgierskiej.

B e r l i n  30 listopada. Wydalono ztąd (w myśl 
obwieszczenia powyżćj przytoczonego) 40 znako­
mitszych sooYalistów a w ich liczbie HiBselm inna
1 Fritscha. termin dozwolony dla przygotowania 
się do wychodźtwa wynosi jeden do czterech dni.

P a r y ż  29 listopada. Wedłag doniesień prywa­
tnych z Londynu, posłowie w Konstantynopolu o- 
świadczyli, że nie mają pełnomocnictwa do zała­
twienia zatargów rosyjsko-rumuńskich pod wzglę­
dem sprostowania granicy rumuńsko-bułgarskiej 
pod Silistryą. Rsąd rosyjski upraszał następnie 
mocarstwa, aby reprezentantom swoim w Konstan­
tynopolu przesłali dotyczące umocowanie i in­
strukcje.

P a r y  i  29 listopada. Sewajcarya urządza się, 
aby zapobiedz reklamacjom państw ościennych z po­
wodu udzielenia opieki członkom Intern&tionala.

R z y m  29 listopada. Awenire, organ Cairole- 
go, -powstaje przeciw reakcyjnym zachciankom 
Biamarka i upomina Sswajcaryę, aby pięknego swe­
go prawa schronienia nie dała sobie wydrzeć lub 
uszczuplić. Rząd włoski odepchnie każdy wniosek 
wrględem wspólnego działania przeciw socjalistom; 
w samych Włoszech nie będą dpuszczone żadne 
wyjątkowe ustawy. Na wniosek trybunała kasacyj­
nego minister sprawiedliwe ś a  postanowił wytoczyć 
proces przeciw „circoli Barsanti,1* oskarżając je o 
naruszenie spokojności publicznćj.________________

H u n a ,  Wiedeń 30 listopada, godz. 2 m. g. 
po poł.— Renta papierowa 61*10.— Renta srebrna 
62*85. —|  Renta złota 71*80. —  Losy z r. 1860 
112 75. — Akcye Banku Narodowego 787* —. —  
Akcye kredytowe 229*—. —  Londyn 116 35. —
Srebro 100*—. — Napoleony 9*31. Lombardy
69*—. —  Losy z roku 1864 143*25. — Akcye ko­
lei Karola Ludwika 235 25. —  Akcye kolei Lwo- 
wsko-Czerniowieddej 124*25.—  Akcye kolei węg.- 
północno - wchodn. 113*—. — Anglo-Bank 98 30 
Obligacje indemn. galic. 83*75. — Lobj prem. 
węgierskie 82*—. — Akcye kolei Koszycko-Bog. 
101*50. — Akcye kolei półn.-zach. austr. 109*75. 
6*/0 Listy zast. hipoteczne 90*20. —  Marki 57*50. 
Ruble 113*62. — 6*/0 Listy zast. galic. Zakładu 
kredyt. Ziem. 87*50.

Usposobienie giełdy: stałe.
HRUAKTOR ODPOWIEDZIALNY I  WYDAWCA 

Antoni Młobukoteski.

i
100
1
1
1
1
1

infs S psfefj
HoBgrefMyl fcaftmhiaj. 

■ A rak ó w , 30 Listopada.
Subel papier, rosyjski . . (za 100 sutuk) 
Kubel srebrny obrączkowy .
Marka niemiecka . . . .
Dukat holenderski ważny .
Dukat aastryacki „
Napoleondor „
Półimperyal „
20-markówka niem. ważna . _
Srebro austryaokie (i* 1 ałr.) . . . .  
Kupony austr. srebr. płatne . (aa 100 ałr.)

Listy zastawne i obligi:
6< pożyozka krajowa galicyjska * 
Obligacye indemnizacyjne galic. fi 
4* listy zast. Tow. kredyt, ziem. j  £
5* listy zast. Tow. kredyt, ziem. ( g g
6*4 listy hipoteczne bauku hipot. ’ 5 -3

listy d łu ż n e  galic. zakl. włoso._ l E
51/, listy zast. g. z. kr. z . wKrakowie, zwrot 

za 36 lat, srebrem za 100 z ł. w. a.
8*  listy zast. g. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 

za 36 iat, banknot, za 100 zł. w. a.
6̂  listy zast. e. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 

za 18 lat, banknot, za 100 zł. w. a.
7^ listy zast. s. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 

za 20 lat banknot, za 100 zł. w. a. 
Prioritety banku gal. d. h. i p. w Krak. (lOÔ Ć) 
iyi listy zastawne Król. Pol. ser. I. (za 100 r.)
iyt listy zastawne Król. Pol. ser. II. (za 100r.)
5yl listy zastawne Król. Polskiego (za 100 r.)
iyt listy likwidac. Król. Polskiego (zal00r.)|

Akcye kolejowe i  bankowe:
Akoye kolei Karola Ludwika po złr.

„ „ Lwowsko-Czerniow. .  »
„ hipot. we Lwowie wpł. 300 zł. •
„ banku gal. d. h. i przem. wKrak. ,

r̂ ii !
u
130< ©

112 75 
1 67 

57 25 
5 50 
5 50 
9 27 
9 45

114 50 
1 85 

58 25 
6 63 
5 63 
9 47 
9 65

100 —
99 —

101 50 
100 -

89 —
83 50 
79 50
84 *25 
89 50 
87 50

85 50

86 — 
91 25

93 — 95 —

86 — 89 —

89 — 92 —

94 50 
70 — 
98 — o 
98
98 50.® 
87 50 E,

97 50
90 - d
----------o
______ JM

ioo —5  
89 50 2.

234 50 
122 —
i —  
. 80 -

238 50 
126 —

100 -

Losy krajowe:'
Losy miasta Krakowa 
Losy m. Stanisławowa

'W i e d e ń  29 Listopada.

5?( zjedn. dług państw, bank. 
» « » srebr ■

Obligaoye ind. niż. Austr. 
.  „ ozeskie

.  węgierski 
„ gahcyjsk.

n B bukowin*
„ siedmiogr. 

5yt węgierska pożyczka koL 
(po 300 frank.) 120 złr.

L isty zastawne:
5yt Banku naród, listy < 

galicyjskie . . . .  
n  n  * * * a *6 „ galic. zakł. kred. włoso.

6 „ Zakł. k. z. w Krak. w 1.18
7 . 2 0

onn » » » » »  w n fifi
5 7* » , » n » » »i»
5jl węgierskie listy . •
5„ zakł. kred. austr. . • 

zakł. kred. ziem. austr. 
spłacał, w 33 latach .

5„ Domen, państw. 120 złr. 
6„ Banku gal. h ipot . •

Potyczki loteryjne:
Losy pożyoz. z roku 1839 .

.  „ 1854 .

płaoą żądają

15 16
18 50 21 50

61 61 15
62 20 62 35

104 25 104 75
102 25 102 75
78 50 79 25
83 70 84 40
79 50 80 50
72 75 73 75

10! 25 101 75

99 10 99 25
79 50 —
85 25 85 50
90 50 91 ---
91 25 92 50
96 — 97 __
87 50 —
94 — __ __
76 50 77 25

110 — 110 50

93 60 94
140 25 140 75
90 40 90 80

339 341
1107 [107 50

Losy pożycz, z roku 1860 .
*/, losów pożyczki austr.

państw, z r. 1860 . . 
Losy pożyczk. z r. 1864 

nrem. pożyczki węg. 
Losy Comorente . • •

„ kredytowe . • •
„ żeglugi parowe] na

D unaju....................
„ księcia Salm . . .

„ Palffy . •
„ Clary . .

„ hr. St. Genois . .
„ miasta Bndy . .
„ Windischgraetz . .
,  hr. Waldstein . .
.  Keglevich . . .
„ Rudolfa . . . .
„ tureckie 400-frank.

Akcye bankowe i przem
Banku naród, austryac. . 
Zakładu kredytowego . 
Żeglugi parów, na Dimaiu 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. . .
zachód, o. Elżbiety 
południowej . . .
Galicyjskiej . . .
Czerniowieckiej . 
Albrechta . . . .  
węg. północ.-wschod. 
ks. Rudolfa 200 złr. sr,
Alfoldsko-Fiumańsk. 
Koszycko-BogumiŁ 
Siedmiogrodzkiej . 
Cisańskiej . . .
wschodnio-węgiersk.

12 75

122 50 
143 -  
81 75 
25 

162 75

93 -  
41 50
27 75
28 50
35 — 
27 75
29 25 
22 75 
14 — 
14 75 
20 90

787 -  
227 50 
492 — 
2015 

252 50 
159 
68 75 

235 25 
124 -

112 50 
114 50 
114 75 
101 
105 50 
186 -  
105 50

113 -

123 — 
143 50 
82 —

163 25

93 50 
42 50
28 25
29 -  
35 50
28 25
29 75 
23 -
14 50
15 25 
21 10

789 — 
227 75 
494 — 
2020 

253 -  
159 50 
69 25 

235 75 
124 50

113 50 
115 -  
115 25 
101 50 
106 50 
186 50 
106 50

Kolei austryacko-półn.-zach.
„ Franciszka Józefa 

Banku anglo-austryackiego 
Zakładu kredytowego węg. 
Banku galioyj. dla handlu 

i przem. w Krakowie 
„ galic. hipotecznego 
„ dla obrotu ogólnego

Obligi pierwszeństwa:
Kolei Koszycko-Bogumiń. 

państwowej 500 fr. 
EmiBya z r. 1867 .

Cdniowej 500 ft. 
y  1875-1876 6*  

pół. c. Fer. 100 złr.m.k. 
n „ 100 w. a.
r „ w  srebr.

połud. półn. niem. 5^ 
za 100 złr. w. a.
5^  w srebrze . 
gal. Kar. Lud. 300 zh*. 
w srebr. za 100 złr. 
Emisya IL . • •
Lwowsko-Czerniow. 
300 złr. (w sr. za 100
Emisya z r. 1867 . 
Siedmiog. 200 złr.w. a. 
ks.Rudolfa 300złr.w.a. 
w srebr. 5jt za 100 złr. 

Austr. Lloyd 100 złr.m. k. 
Tow.

128 50 129 -  
97 6 *| 97 90 

210 75 211

po 300

W aluty:
Cesarskie korony . . • 

dukat ua wagę

_ Si

100 —

-  _  Rui
250 -  
100 50

69 40 69 
155 75156 
150 —
111 —

101 25 
95 50 

103 75

86 50 
79 25

99 75 
99 _

76 50 
78 75 
64 25

75 75

87 —

)5 67 
5 58

151
111

101

104

87
79

100
99 50

77 -  
79 25 
64 75

76 -

89 -

5 58 
5 59

Napoleondory . . 
Suweryny angielskie
Imperyały rosyjskie

sbro .Srel
rebro (kupony) .

Bank. pań. Niemiec, za 100 m. 
bel pap.

L w ó w  28 listopada.
Dukat holenderski . . •

„ cesarski . . . .  
Póhmperyał rosyjski . . 
Rubel srebrny rosyjski .

„ papierowy . . . 
Marki (100) . . .
Listy zast. Tow. kr. gal. 5*

”  T ,  "  U  ” ,  ^„ Banku hipoteczn. 
Obligi indemn. bez kupon. 
Akcye kolei gal. K. L. bez k. 

„ „ Lwow.-Czem.
„ Banku hipot. gal.

9 32 9 32"
11 72 11 76
9 58 9 60

100 — 100 10

57 60 57 65
1 13 1 13"

Waniawa 28 listop.

Listy zastawne lej seryi 
2ej seryi 
kupon .

„ nowe . . 
kupon . .

„ likwidacyjne . . ■ 
kupon . . 

Kolei warszawsko-wiedeń.
„ .. bydgosk.

Rosyj. pożyczka prem. 186ar.
■ n m 18661.

5 43 5 54
5 47 5 57
9 56 9 68
1 73 1 83
1 13 1 15

57 20 58 20
85 20 85 90
80 25 81 25
90 25 91 —
83 70 84 60

234 75 237 25
123 — 125 25
248 — 251 —

rnb.| kop.
100 —  
100 —  

172 
99 45 

£16 
88 40 

195

rub.|kop.
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SA GWIAZDKĘ!
r V M S T O W I C K A  Teof. W y- 
“ W r  p » e z y j ,  wydanie w sp a n fl* * "  

l e ,  wyszle w Krakowie na b e r  asy ś ć  
® M ie r a  w 4ch tomach, 8 złr. 

W a s i l e w s k i  Edmund. P o e e y c .
wydanie 5te, 2 złr. (2854-2-8)

Wincenty P ® Ł  i jego g s t » e t . y e z ? a »  u -  
t w e r y  przez L. S i e m l e i i s k i e t o .  
zbićr najcelniejszych utworów, słr. 2‘50

Dla t e c i  -  aa Mikołajki 1
najpiękniejszy podarek: 

i  D  f i  w  U  k o lo r o w a n y c h  
®  V  e b r a z k a c h  Królów col-

Raądct, Jafelsh mało.
Człowiek nzddmooy. pracowity, rzetelny 

i trzeźwy, zertajfjey od siedaciu lat na miej­
scu jętko rftłnoTocny rządca dóbr, szuka z 
wiosną 1879 podobnej posady w innym ma­
jątku. Oto jogo zdolności:

1) nauką i długoletniem doświadczeniem 
nabił wszechstronnych i gruntownych wiado­
mości gospodarstwa rolnego, dlatego w ma­
jątku, którym obecnie zawijdaje, daje czy­
stego dochodu roezreyo z każdego m orp  
zieoii ornej przecietcie 20 złr. w. a., co jearo 
służbodawca i Bąsiedni panowie p<świadczą;

2) jest on zarazem prawnikiem z prakty-
Królów poi-1ką adwokacką i administracyjną, meże przeto

wszelkie preeesa i interesa swego służbodaw- 
cy jaknąjlepiej prowodzió;

3) rozumie pię na budownictwie i gorzel 
nktwie, mierzy i ryzejo pole, sfctwia br,dru­
ki drewniane i ronrowase, sprosadfa i odpro­
wadza wc-df, zakłada dreny, wyrabia sztuczne 
nawozy, j tkoto: różne kompcsttr, mąką ko­
ścianą, minorclne nadfosforany itd .;

4) ebzaajotniony jest z woterynaryą i le 
czy różne choroby zwierząt domowych.

B!iź8mi wiadomości udzieli Wny Teof. 
Sławni cki we L w o w i e ,  nlica Zac rkiew a 
L, 4 drugie piętro. (2843-2 2)

Balsam ¥etortalego

skich i sławnych ludzi, opr. 1 złr.
Z a  n a d e s ł a n i e m  n a l e ż y t o ś e l

przesyła powyższe ksjąlfej f e a n e o
KSIĘGARNIA 

J. M. Hlmraelblana w Krakowie,
Również posiada wiele innjci d z k ł  

ł l i a s t r t w a n y c h ,  e n d a b o l e  m- 
p r a w n y e h  w języku polskim i niemiec.

Magister farmacji
poszukuje posady lub dzierżawy. — Wiado-1 
mośó pod lit. €J. K ,  U l e n ,  poste re-f 
stante Hernal?. (2855-2-4) |

^  d O m i l  p o d  L .  2 G  i z nany ten środek Szanownśj Publiczno- 
Rynku głównym, J e s t  d »  w y r a d ję -Mci od int 70, okazał się ostatniemi czasy 

d a  k a ż d e g o  r z a s w  I .  p lę ś r # ,  iako niezawodny w cholerze. Łyieczka tego 
składające eię z 2 pokoi od frontu, jednego [balsamu użyta, nśmiorza kurcze żołądka, 
tylnego i nyży; oraz kuchni, izby przy ku I 'roi słabości nerwowe, reumatyzm owe, ból 
chni, spiżami, strychu, piwnicy. Wiadomośó Izębów — powstrzymuje wymioty i rozwol- 
u właściciela na II. piętrze. (2845 2 -3 I nieme. * przykładany rary goi.

W M r u k « w ie  dostanie prawdziwego 
a a  A - H w - m  rai j flaszkę po 1 złr. 50 cent. u po. -aptekarzy

I I I  E S  E g  /M W i k t o r a  W tedy b a  „POD BARAN
M F w i W M l f l f f i .  IRIEM", R. Wiszniewskiego „pod Gwiazdą"

li Sobierajskiego „rod Słońcem", jak również 
j w f l V  j 9  h i  g ra  jbk I w handlach pp. Fenza i Janigi. (2141 8-

pod Przemyślem przy kolei położone. I 
a mianowicie część obejmująca około 
1600 morg. roli, 900 m. łąk i 350 m. 
pastwisk, czyli razem około 2850 m. | 

powierzchni,

sg do wydzierżawienia
razem lab pojedjnczemi folwarkami.

Bliższych wiadomości udziela i o- 
ferty przyjmuje: Prof. Z. S tn is le -  
w loi w Dnblacaoh pod Lwowem,

(2737-2-3)

Ho wydzierżawienia
Młf n wodny

z kamieniem francuskim i polskim, 
z dwoma kołami wodnemi. Bliższa 
wiadomość pod adresem Konstanty 
PrzykortJd rządca w B r z e ź n i c y ,  
poczta Brzeźnica. (2717-4-5)

l
>

^  .a . î .i

< Koronki, wstążki, >
j  towary paszmoalose, Ł
ą  f r a n d z l e  1 K P a t h i r *
*  tudzież wszelkiego rodzaju

przybory cUa konfekcyi damskiej,
poleca O r n a  f a b r y s z o a

Aleksander Brandt
w Wiednia* VII. Hlrohengaue I.

C w a n a .  Szczególnie polecam na porg je- 
aienoą następne artykuły, które posiadam w 
partyach na składzie po bardzo zniżonej ce­
nie: wielką partyg czar. i kolor, liońskiej 
faille, czar. kaszmirów i kraoiast., czar. fren- 
dzli jedwab., strojów pasamonicznych, guzi­
ków pasamonicz. i rogowych, !! p a r t y ę  •» 
damskich krawatek jedwab, dawniej złr. 1-20 
do 2  złr. teraz 40 c., jedwab, chustek do nosa 
tuzin 3 złr. sztuka po 27 o t  (2281-10-)

LIKIER CfflOCOCA
( L I Q D O E  C H I O C O C A E  F O R T I F I O A N S )  

najlepszy i najpewniejszy

środek
do szybkiego i gruntownego w i M t e n i e n l a

osłabienia mętkiego
przewyższa co do łagodności i korzenno-słodkiego 
smaku najlepsze likiery. Służy nietylko do wzmo­
cnienia iołądha, podniesienia trawienia, po­
budzenia apctyiw, lecz także jako wyborny uzna­
ny napój sdrowla do wzmocnienia* pod- 
wyłażenia i pokrzepienia mięśni, do 
nadania siły nerwom* zadziwiający w swem 
działania leeznleiem. Cena za orygi­
nalną Masikę z brosazrą ■ złr.* a II- 

pakowanlem o 90 e. więcej.
Główny ikład roiaythowy t D. C. 

Cklodl * ■ Afotheke «*zam lehztien- 
gel“  W leń« W dhrlnf, Herrcngaue
90 (gdzie wszelkie zamówienia adresować należy) 
Villa składa s Jo i. Weis, Apotheke „znm Mon- 

Wien, L, Tuchlauben. (1656-22-25)ren",

P A R Y Ż  1SVS.
Zegarki kieszonkowe.

Tylko 9 złr. 90 c .  wspaniały dobrze 
idący poręczony zegarek kiesz. regulowa­
ny z odpowiednim łańcuszkiem z chiń­
skiego srebra.

O złr. 50 c. śliczny zegarek cylindrowy 
z płaskim szlifów, szkłem kryształowem, 
na 4 kamieniach, regulowany, z kwitem 
poręczenia i łańcuszkiem. Lepsze gatunki 
z praw. 13 łutowego srebra złr. 7 i 8 .

Tylko lO złr. prawdz. srebrny cięż­
ki zegarek kotwicowy na 15 kamieniach, 
z plaskiem szlifów, szkłem kryształowem 
z łańcuszkiem i kwitem poręczenia. Lepsze 
gatunki złr. 12 do 15.

8 złr. SO c. do lO złr, najlepsze 
szwajcarskie zegarki remontoir z niklowem 
wnętrzem, do naciągania bez kluczyka, do­
kładnie regulowane i dobrze idące.

Złr. 9 do złr. 4 dobre zegarki z wysta­
wy, odpowiednie na podarki, dobrze idące, 
a łaiicnezkami.

Złr. S* 4* 5* do złr. O śliczne zegar­
kiri damskie prawdziwe pozłacane z pięk- 
iym wenecyańskim łańcuszkiem, dobrze 
dąee. (2652-3-6)

_ P t r l i e r  U hren-D epot
W  le n , Praterstrasse NiNr. 16.

Dwa psy gończe
doskonałe do polowania, są do sprze­
dania za cenę 15 zir. — Zglos ć sit} 
można do Zarządu ekonomicznego 
B ą c z a ł k a ,  poczta B r z o s t e k .

(2856 2 3)

$ ^ 0 - € 3 H © 4 0 0 i Q > i J

do sprzedaży losów ze śii-

Osłem zachowaniem prawnych 
przepisów nrządza we w*?zyst- 
kich większych mifjscowoś- 

V  ciach państwa austryackiego

Doi bajkowy i s ia n y  
Ales. Suchanek

w B e r m i e  (Bxunn).
rty uprasza wprost

ObWl0SZCZ6Bte.
W Siemianowicach pod Laurahutte 

siauowić będaie hrabiego Hugona 
Henekla ogier brunatny czystej krwi 
Preserver 1868 r. urodź, z Lifeboat 
z Rose d ’Amour od Wild D&yiell 
klaczy czystej krwi po 300 marek 
i 3 marki stajennego, klacze pół 
krwi po 100 marek i 3 marki sta­
jennego. Zgłoszenia tudzież zapktę 
kosztów przyjmuje koniuszy B r a s t  
w zamku w Siemianowicach. (2732-3 3)

Hnndmacbnng.
Zu Siemianowitz bei Łaurahutte 

decki des Herrn Graft:n Hugo He- 
nok el’s brauer Vollblutbengat Pre­
server 1868 geb von Lifeboat j u s  
der Rose d ’Amour von Wild Day- 
rell Vollblutstuten zu 300 Mk. uad 
3 Mk. in den Stall, Halbblutstuten 
zu 100 Mk. und 3 Mk. in den Stall. 
Aamelduagen so wie Zahlung der 
Kosten nimmt entgegen Stallmeister 
B r a s t  zu Schloss Siemianowitz.

8EŁAD GŁÓWNY
[Herbat Chińskich

1.1
w  R ty  n e fe , id .  ®8sewiglAl«J

  udziela (1858-17-#

Z I Ł I C Z K I
na kosztowności, złote i srebrne przedm ioty, tudzież na efekta 

wartościowe, niemniej ptzvjm tije takow e do przechowania.

E A S T O R  a n r S f f l A K T
kupuj i sp r a  dajo wszelkie efekta oraz monety po kursie dzien­
nym, bez doliczenia prowizyi. Polecenia z prowincyi załatwiają

się bezzwłocznie.
Bodli y ozyuucśol biurowych od 9 do 12]/a przedpoł. 1 od 3 do 5 popoł.

Skład komesowy naszego

Płótna
Rumburgske.rc, I lanózkirg , prześc:eradło- 
wtgo i ianycłi, również: S iłr lta ia iy  s t « -  

d o  R o sts , rę*  
e z n l b ś w ^  d r y l ó w  gK?.»leir««

« e  i  t .  p .  (2599-6-8)
znajduje s:ę u Wgo

Henryka Schwarza i  M o w ie .
C e n y  f a b i r y c z n e  podług cenników.

N. Langer i Synowie.

Do wynajęcia
S S lcfliz& unS e*  składające się z 4 pokoi, przed-1 

pokoju i kuchni (2648-5-8)

przy ul. Grodzkiej L. 60 I. p.
Wiadome ść w handla p .  2 E » p l* t f t l a & l e g s .  I

Taberknły płac
leczy się n a tu r a ln y m  s p o so b e m  I 
bez w e w n ę t r z n e g o  lekarBtwa. Adres: 
U. V. W. 25 poste restante S t u t t g a r t .

(2676-3-4) 1

Dra Kiesowa Augskrgska Esencja życia
nzuana z* najskuteczaiejszy środek we febrze, jak równie i w cierpieniach|

żołądkowych i kiszkowych, znajduje sig na składach:
K r a k o w i e  w aj tece W .  f t e d y f c a  i n M. Jawornickiego kup.; we LWO-I 

WIE u J. Beissra, P. Mikolas?,a i Z. Ruekera aptekarzy; w BOCHNI w aptece F 
Reissa; w TARNOWIE w a p t e c e  A. Tenczyna; w RZESZOWIE u J. Schaittera i Sp.• 
w TARNOPOLU w aptece F. Jamrogiewicza; w CZERNIOWOACH w aptece F. Gc-|
ichowsfciego. (2380-4-)

Pr.-yjętym b§d?ie
p o d r ó ż n y

z dobreooi pclectnittmi, dla spizedftgy obr-a- 
zóór świętych i przyb' r i- w kościelny h —  
Ofert/ przyjmuje ti ma «
a Ł i i j a w t o n ^ t a l g ą  v - i c n ,  g t «  
p i n t *  N r .  1 .  (2857-2-3)

Wansy kąplslowe, cynkowe 1 miedziane
piecami do dizena, węgli kamiennych i drewnianych, tudzież ogrzania gazowego, następnie net- 

tryslił* bsterye kąpielowe* nmywalnle, knrhl toaletowe polecają po najtańszych I
cenach w różnych kształtach (2470-4-6)

F. SCJHWEICKHARDT & COMP.,
fabryka przyrządów gazowych i wodociągowych 1 przyborów Haillturnycb* 

odlewania metali 1 warsztat mechaniczny
w W ie d n iu  ą W lc d e n ,  W e y r ln g e rg a s s e  l¥r. Al*

t d o  B O i n r i  t
1 H e r c e g o w i n y  zostali nasi najlepsi robotnicy powołani i wakutek tego jesteśmy zmu­

szeni, naszą
K S *  f a b r y k ę  w y r o b ó w  e  c h l ń s k i e f o  s r e b r a  ^

zupełnie zwinąć i wyspr»edać nasze olbrzymie zapasy wspaniałych wyrobów z chińskiego srebra 
znacznie niżój ceay kosztu. Obszerne cenniki porozsyłam na żądanie o p ł a t n i e .

P T  X w lio n e  ce n y  i 1 M  
dawniej teraz tylko

6  łyżeczek do kawy 
6  łyżek . . . .  
6 nory . . . 
6  widelców . . . 
I  chochla . . . 
I  chochelka

złr. 3-50 złr. 1 * 8 0  
.  7-50 ,  9 - 8 0
„ 7-50 » 9  ”8 0
„ 7-50 ,  9  *80
.  5-— ,  »  9 0
B 3-50 * 1 * 9 0

1 cukierniczka z zamkiem ,  14-— „ 8 '—
Najnowszy garnitur guzików do mankietów z
2  ' "  ' ‘ - - -  
do _   m ___ t

po takichźe zadziwiając0  tanich cenach.

1  maselniczka . . . 
1  para lichtarzy . . 
6  sztućców . . . .
1 szczypczyki do cukru 
6 nożyków na wety .
6  widelców na wety .
1 sclniuzka . . . .

1 z łr.. 1

dwniej teraz tylko 
złr. 5-— złr. 9* — 

„ 8 - -  , » —  
,  5 — „ 9-SO  
,  2-50 ,  1 * -  
, 6.- . 9-90
B 6 . -  „ 9-A O  

—*»o
 —,  a   —    maszynką po 1 z łr ., 1 tytonierka na papierosy
złr. Nastęnnio wspaniałe filiżanki, imbryczki do herbaty i kawy, podstawki, żyrandole, serwis 
> jaj, kubek do wykłnwaczy do zębów, garnitury ną ocet i oliwę i wiele innych przyborów itp.

.. .  „Pr.  u (1943-10 t 2 )
  M z a z c a r ó ln ą  u ^ s s g c ę  n o  i 'U D

6 łyżek, 6  noży, 6  widelców, 6  łyżeczek, 9 4  s s t u h  w  jg u s to -
________  w n e m  (.'łu lc lh u  szli* « tr . III. J

T om M a m o  ase f e r e h r o  l l  l l * n n a * »  w s z y e l ^ j  r a z e m  * « » » « .  w  g u i i ,  
s » u d « l k u  l y l k w  T ate* . Zamówienia wykonane będą punktualnie i sumiennie za zaliczką.

E. PREIS v  Y ledsln, K, R othenthm rm strasse 29.

ces, krOL

Kolą) galicyjska
uprzyw.

Karola Ludwika.
Nr. 14199. (2802-2-2)

Z dniem 1 stycznia 1879 r. występuje kolej Nadsaalska (Saal-Eisenbalm- 
Gesellschaft) z obrotu zbożowego rumuńsko-galicyjsko-niemieckiego.

Wskutek tego znoszą się z pomienionym dniem pozycye frachtowe zawar­
te w zeszycie taryfowym V. z dnia 1 grudnia 1877 r. wzmiankowanego obrotu 
dla stacyj Camburg, Jena, Kahla, Rudolstadt i Schwarza, a tyczące się taryfy 
specyalnej zbożowej i taryfy zbożowej wyjątkowej dla zboża z Rosyi pocho­
dzącego.

Wiedeń, dnia 2d listopada 1878 r.

G e n e r a l n a  D y r e b c y a .

w  K r a k o w i e

poleca zawBze świeże gstiuki łierbst 
wyborowych od uajtańazjch cen po­

cząwszy.
Wysiewki ił. D20.150 i 2 za 72łril<L 

F r « n c o
uysył* się zamówione najmniej 2 7 . 
kilo herbaty i dodaje eię 7ą kilo ty 
tułem rabata. (2734-2-3)

Za dobroć herbót haadel r<4czy.

W  D O B R A C H
Ir z e e i e A
w poWttcie Mieli ck m, 81} d-ld w y -  

Id a ie E E A w le a if t  e s s e r y  f o l -  
W 3 S°& i  w kilkoletnią dz:erżawę w 
każdej chwili, po dwa łub ogółem, 
ze zasiewami zimowemi i wiosemie- 
mi, zarazem z gorzelnią. — Bliższa 
wiadomość osibiście lub pisemnie 
przez Dąbie w Rzemiemu. (2842-2-3)

.m u f
j f  Bi** w *ńr» y B fiw au ln *  

baa łokarstwpr*esskiid*syącynh t r a w i e n i a  
toduteż b e i c h o r ó b  c a s t ę p n y o h  i prsor- 
tnm ia s s t r u d n i e n i a  wyleesus wedłng *h-
ę e ł c l e  u o w ó j  m a t o d y ,  doświndcionćj 

w nleihoicnych wyptdkaeh
upławjf rury moczowej,

tok ż w l e i o  pow stJu  Jukoteż bardno *»- 
■ t a r i a ł ą ,  a ą t a r * l n l e  g r u n t o w n i e  t 

• r y b k o
■•“Hr. Hartmann,'*!

osłonek lek m k ieg o  wydzieli*.,
w Wiedolo. Stadt, Ssitergasss II.

W rlec ia  to k le  wyrzuty tkórne, zwężenie, 
• i w y  u  k o b i e t ,  niepłodność, bladecz- 

>*wy, B V “ o r t e M e n l e  m ę i>
i bez wypalaniew y r z y n e n i e

k i l e  I  w n o l y  w n e l h l e g e  r u i l i a *

& Listownie takież same ordynowanie. Naj- 
ejtzą d y a k r e o y ę  zapewnia, a  l e k a r -  
a t w a  na żądanie n ą Ł y o h m i a g t  przesyła.

2448 91 i

Ogierek wierzchowiec
jest tanio do sprzedania; wiadomość w d°‘ 
tr.n naroicin przy d i?y  R ó ż a n n e j  pc® 
Nr. 400. —• Tamże jest pflarte*
T o y ą y  zdatny na kawiarnię lab na reftan- 
raoyę do wynajęcia. (2763 5 5)

t m

lulki
4 do 200 sztok grające z uczuciem lnb bez 
rczucij, mandoliną, bębenkiem, dzwonkami, 
kastaniitam i, głosy niebiańikiemi, grą na 

arfiefie i t. p.

m\
2 do 18 fztnk grające, następnie necesery,
podstawki na cyg.tra, doniki szwajcaiskie, 
allum y fotograficzne, trezki do pisani*., pu­
dełka na rękawiczki, cigiarki do listo**, wa­
zoniki do kwiatów, tyconierki, c garów ki, 
stoliczki do robótek, flaszki, k fla na piwo, 
portmonetki, stołki itp. wazys ko » muzyką 

Zawsze najświeższe rzeczy poleca

J .  M . ł l # i t a r  w B e r n i e
w SzWajcaryi.

S T "  Wszelkie polecone rzeczy, nieopa- 
trzone w moją firmę, są o b c e ;  polecam 
każdemu bozpośredn e sprowłdzenie illastro- 
wane cenniki posyłam be<platniy. (2837-2-4)

DLA DZIECI I  DOROSŁYCH! 
l i r a  A .  W lemUm

ARtioatRrrh®l!cam
przeolT %ssystkim katarom orga- 

ł ńw płucnych
T a na umiejętnej pedetawie z najlepszych 

leczniczych ziół i korzeni sporządzona herbata, 
działa najwzborniej przy wszystkich kataral- 
nych słab śziach krtani ,  organów oddecho­
wych, rozedmie płuc, żołądka i kiszek. Działa 
także bardzo skutecznie przy katarach pęche­
rzowych, macicznych. Przytem czyśoi krew i 
pożywia.

Jeden pakiet wraz z przepisem ożycia po 
80 ct. i 40 ct.

Dr. A, Pknka Proszek przeciw 
kaszlowi,

nader przyjemny i skuteczny.
Jedno pudełko wraz z przepisem używania 

i dyetetycznem pouczeniem 40 et.
Dr. A. Plenk* Proszek uł&twlająoy 

trawienie.
Niezrównany przy wydzielenia iię kwasów 

żołądkowych, zgadze, słabem trawieniu i he- 
moroidaoh, dlatego nieoceniony środek domo­
wy. Jedno pudełko wraz z przepiłem używa­
nia i dyetycznem pouczeniem 70 ct.

Wzzystkie przez najw. o. k. patent z 28 mar­
ca 1861 przeciw fałszowaniu ochronione.

Główny skład w K r a k o w i e  u aptekarza 
p. Stockmara — we L w o w i e  u aptekarza p. 
P iotra Mikolascha — i we większych miaitaoh 
anstr. węg. monarchii.

W celu przyjęcia na skład za znac nym ra­
batem, upraRza się zgłosić do apteki p°d Mu­
rzynem w Gracu. (25S7-6 12

J P fiV R IIA P V D  tptekar* w Wiednia, S togerstr. 
■ r  0 A H I 1 V I  f i n  Nr. I5 „znm gold. Relnhsa?’fel“

polec* Szanownym czytelnikom poniżej wymienione, wsrystkie po długoletnich doświadczeniach jako 
doskonale działające uznane farmacentycme szczególności i wypróbowane środki domowe. 

U W A K A .  W razie zamówienia nprisz* o dokładne podanie adresn i etacyi pocztowej. Oprócz 
poniżej wymienionych jest jeszcze wiele innych szczególności zawsze na składzie * w danym razie 
będą zlecenia na chwilowo nie znajduje co się na składzie wyrób*, jaknsjszybeiej i najtaniej wy­
konane a zapytania najchętniej bezpłatnie odpowiedziano. Rozsyłki na rrowineye za opłatnem na- 
dwłwuGin pieniędzy lnb zaliczką. Przy zamiejscowych zamówi niarh policzą sio opakowanie w przecię­
ciu 10  ct. od sztuki, przy większych przesyłkach po canie kosztów. Odprzedłjacy otrzyma ją  zniźke.

AKUSTIKON (ESENCYA DO USZÓW) 1 flakon 
1. zł*- w. a. Esencya ta  ntreymuje uchę zawsze 
ciepłe i wilgotne i chroni go przid zaziębię 
niem i następstwami tegoż, snrawia regularne 
wyd.ielanie tłuszem uszów, którego brak tylu 
cierpień jest powodem.

ESENCYA Z ZIÓŁ ALPEJSKICH W! O U rn  
B e r n h a r d a  w Monachium, pr.iez najle­
pszych lekarzy monachijskich jako naiwybor- 
niejszy środek domowy przeciw cierpieniom 
żołądka wszelkiego rodzaju, szczególniej osła­
bieniu trawienia, brakowi apetytn. nieżytowi 
żołądka itd. itd. polecany i w bardzo wielu 
wypadkach uznany. 1 flakon 70 ct.

AMERYKAŃSKA' MAŚĆ GÓgcÓWA , szybko i 
pewnie działająca, niezawodnie najlepszy śro­
dek przeciw wszystkim gośćcowym i reumaty­
cznym cierpieniom jak : cierpieniom kości pa­
cierzowej, darciu stawów postrzału w krzyże, 
migrenie, nerwowem cierpieniu zębów, bolom 
głowy, rwaniu w uszach itd. itd. 1 złr. 2 0  ct

WOOA ANATERYN WA DÓ UST e. k. uprzy­
wilejowana prawdziwa J . G. P o p p a .  ogólnie 
znana jako nailepszy środek do utrzymani* 
zębów. 1 flakon 1 złr. 40 ct.

ESENCYA NA ÓĆŻY D ra  R o m m e r h a u ­
s e n  a do wzmocnienia i konserwowania o- 
czówj we flakonach orygin. po złr. 250  i 1*50.

PLASTER BENEDYKTYŃSKI H a u b e r  a, wy­
borny na otwarte rany. 1 słoik 50 ct.

PIGUŁKI CZYSZCZĄCE KREW P s e r h o f e -  
r a ,  dawniej uniwersalnemi pigułkami awane, 
zasługują na tę  ostatnią nazwę najsłuszniej, 
gdyż rzeczyw;ście nie istnieje żadna choroba, 
w którejby pigułki te nie przekonały w bardzo 
wielu wypadkach o swej cudownej działalności. 
W najuporczywszych wypadkscb, kiedy wiele 
innych lekarstw napróżno użyto, nastąpiło po 
tych pigułkach niezliczone razy i po krótkim 
czasie zupełne wyleczenie. 1 pudełko z 15 pi­
gułkami 2 1  c. zwój z 6  pudełkami złr. 1 -5 , 
pocztą złr. 1*10 (Mniej niż 1 zwój nie poseła się) 

Mnóstwo już listów nadeszło, w których 
kupujący te  pigułki dziękują za odzyskane 
zdrowie po przebytych ciężkich chorobach. Kto 
raz użył ten środek, poleca go dalej.

CAĆHÓU ARÓMATIŚEE do usunięcia niemiłej 
woni z ust po paleniu itd. 1 puszka 50 ct.

CHIŃSKIE MYDŁO TOALETOWE, najlepsze 
mydło, jakie dotychczas^ wtrobiono; po użyciu 
skóra staje się g ;’ dką j’*k aksam:t  i puchnie 
bardzo przyjemnie. Mydł > to doskonale się 
rieni i nie schnie Szrnka kos^toje 70 ct

FIAKIERSKI PBOSZEK, ogólnie znany dosko­
nały proszek ° rztciw nieżytowi, chrypce, ko 
kluBzowi ifd. Pudełko 35 ot.

BALSAM NA ODMROŻENIE J . P s c r h o f e r a  
od wielu la t uznany jako najpewniejszy środek 
przeciw balom pochodzącym z odmrożenia, 
wszelkiego rodzaju, niemniej przeciw bardzo 
zastarzałym ranom itd. Słoik 40 ct

CALI CREME P y r k e r  a znany jako wyborny 
środek przeciw nieczystościom cery. Flakon Nr. 
1, 2, 3, 4. kosztuje po 1 złr.

BRACI LENDTNER SŁAWNE PLASTERKI NA 
ODGNlÓTKt w pudełkach po 12 sztuk 60 ct., 
3 sztuki 18 ct.

WYCIĄG MIĘSNY według przepisu D r a  L i e- 
b_i e g  a przyrządzony pnez Towarzystwo Lie- 
bi»ga w Fray-Bentos; w nuszkach oryginal­
nych 1 funt 5 złr. 30 ct.. ’/. funta 2 złr. 75 ct., 
V, funta 1 złr. 55 ct., funta 85 ct.

BALSAM NA WOLE, pewny środek na wzdęcie 
gardła. Flakon 40 ct.

E 8ENCYA ŻYCIA (KROPLE PRAZKIE I SZWE­
DZKIE przeciw 7epsntemn ż o łą d k o w i, złemu 
trawieniu, dolegliwościom dolnych części ciała, 
wyborny środek domowy Flakon 20 ct.

PASTYLKI Z ROŚLINNYCH MCHÓW D r  a 
S c h u e e b e r g e r a  w Preszburgu; doskonały 
środek zaradczy przerw  kaszlowi, chrypce, nie­
żytowi itd. Pudełko 38 ct.

TRAN Z WĄTROBY M IĘ T U S Ó W  p ra w d z iw y  i 
oryginalny, najlepszy gatunek. Fl«szka 1 złr.

NEUROKYLINĄ przez apt. H e r b a b n e g o  z 
zi ł alpeiskich zrobiony wyciąg z roślin prze­
ciw gośćcowym, reumatycznym i innym osła­
bieniom wszelkiego rodzaju. Flakon 1 złr., sil­
niejszy gatunek 1 zlr. 2 0  ct.

P A T Ę  P E C T O B A L E  G e o r g  ć od wielu la t  o- 
golnie uznany iako ieden z nallepsrych i naj­
przyjemniejszych środków przeciw zaflegmienin. 
kaszlowi, chrypce, nieżytom, cierpieniom piersi 
i płuc, krtani. 1 pude’ko 50 ct.

PROSZEK PRZECIW POCENIU NÓG. Proszek 
ten r suwa pet nóg i wywiązujący się z niego 
niemiły edór, konserwuje obnwie i jest nieszko­
dliwym. Cena pudełka 50 ct.

PROSZEK POŻYWĆZY D r. G ó l  i a, ogólnie 
j*ko wyborny uznany środek domowy przeciw
cierpieniom hemoroidalnym, kwasom żołądko­
wym paleniu w żołądku, brakowi apetytu, za- 
twardzeain itd. Pudełko 1 złr. 26 ct., % Pu­
dełka 84 et.

P O M A D A  T A N N O C H IN O W A  J  P s e r h o f e -  
r a , oddawien dawna przez lekarzy i osoby 
prywatne uznana jako najlepszy środek do po- 
ro»tu włosów. Gustowny wielki słoik 2 złr.

PLASTER UNIWERSALNY p r o f Ś t  e n d 1 a, 
wielokrotnie uznany przy ranach od pchnięcia 
i ciecia, trudnych do wyleczenia wr/odów 
wszelkiego rodzajn, także starych peryodycznie 
odnawiających się wrzodach na nogach, upor­
czywych wrzodach gruczołów, przy bolących 
nowotworach, za"ogcicy, bolących i rozognio­
nych piersiach, odmirz'ych członkech i podo­
bnych cierpieniach Słoik 50 ct.

UNIWERSALNA SÓL PRZECZYSZCZAJĄCA 
A. W. B u l r i c h a  Wyborny środek domo­
wy prz* ciw wszelkim następstwom utrudnionego 
tr-'wien a, jak : bólom głowy, zawrotowi, kur­
czom żołądka, paleniu żołądka, cierpieniom 
be** oroidalnym. zatwardzeniu itd. Pacz. 1 złr.

KIT NA ZĘBY c. k. uprzywilejowany Drze z W. 
v. W i i r t h a ,  od w blu lat słynny jako naj­
lepszy środek do wypełniania samen.n dziura- 
wych zębów. Paczka 1 złr. 20 ct.

PROSZEK DO ZĘBÓW według przepisu profis. 
H  e i d e r  a. Pudełko 40 ct

PAS fY PROSóKOWE DO ZĘBÓW I  TYNKTU- 
RY w s^lkiego rodzaju. (2536 4-17)

PERŁY ZĘBOWE, prawdziwe angielskie dla u ła­
twienia żąbkowań u dzieci. Paczka 2 złr.
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400000 
Śpiewnik Polski

wychodzi we Lwowie
w H ilę ftr B l PoliUeJ

piso Halicki Nr. 14. 
obejmuje wszystkie piosnki narodowe, re­
ligijne, przygodne, miłośne, bojowe itp. 
Serya z 12 zeszytów 2 zh\, z przesyłką 
2 złr. 24 o.; na ładnym papierze 3 złr., 
z przesyłką złr. 8 c. 24. — Pojedyncze 
zeszyty po 20 c. (2429-8-12)

Do nabycia we wszystkich księgarniach.

o t o o o o
M O W Y

Bansnera i Ludwika Wolskiego
miane w parlamencie austryackim dnia 4 i 5 listo ­
pada, wyszły w polskim przekładzie według zapisek 

stenograficznych nakładem 
Księgami Polskiej we Lwowie 

Do nabycia ws wszystkich księgarniach. — CeDa 
M  cen t, z przesyłką 37 cent. (2839-2-6)

Wykształcony urzędnik jo s j io d m y ,
obeznany dokładnie z wezslkiemi gałęziami gospo­
darstwa wiejskiego, władający jgzykiem niemieckim 
i polskim, od 12 la t przy gospodarstwie, kawaler, 
poszukuje od 1 stycznia 1879 posady, najchętniej 
w Galioyi. Łaskawe oferty B I . P .  9 1  poste re­
stante K a t l o w i t s .  (283 £-2-2)

ZATWARDZENIA
zapobiega się i leczy przez użycie

J1
Przepisywane pr«ez lekarzy francuskich i za­

granicznych od lat 30-tu zawsze z wielkiem po­
wodzeniom , ponieważ sk ładną się wyłącznie a ro­
ślin, niesprawuję rznięcia ani kolek i mogą_ Bię 
nżywać jako  środek orzeźwiający, oczyszczający 
krew lub sprawujący przeczyszczenie. Metoda 
użycia w polskim języku. Wymagać należy, aby 
pigułki Cauvaina znajdowały się w pudełeczkach 
kartonowych, włożonych w pudelka blaszane i aby 
t a  każdĆj pigułce znajdował sie napis <

W  Paryżu w ap teeePa Dehaut, ruo St. Quentin 24.
Dostać można w Krakowie w aptece p. -ł. 1 r»u 

czyńskiego i w antece W Redyka. — we Lwowie
w aptekach p. Z. Rockers, — w Po­
znaniu w aptece Dra aumkiewicza, — w Brodach 
w aptece p. M. Kullaka i F ra rtzm , — w Czcr 
niowcach w aptece p. Golichowskiego.

We Lwowie także u p. Kaliksta Krzyżanowskiego 
obok Brygidek. 1545-77-

Stare węgierskie wina 
natarelne

■ p i w n i c y  J h r h  b a r o n a  K e r  
w  i l e d c n i  p o d  P r o i s b u r -  

j d c m  w  W ę g r s « r h .
Wprost do nabycia. Rozsyłka za zaliczką.

W  bu te lkach  (V, miary starej.)
Stare natur białe wino na wety (Błodkie) . 80 o.

.  „ „ w yborow e....................55 .
„ „ .  „ stołowe I. (w becz I 42 ,

* • » « n » n .  |  krich | ?8 .
* »*. " lp . niżej) 4 5 ,

wraz i  butelkami w skrzymaoh po 6 ,12 , 25 butel.
d o b rz e  o p a k o w a n e m i.

W bosakach.
Stare białe wino natur. stół. I. jw butel.) 29o.za 1. 
* .  .  .  • .  D. jp wyżej) 26 „ „ ,
• .  .  .  .  „ m .................... 2 4 , , ,

» czerwone ,  ,  ,  w butelkach 3 0 , „ ,
1876 r. białe wino wyszynkowe i Btołowe 20 — 22
1877 r. .  ,  .  ........................16 - 2 0
w beczkaoh po 25, 50, 100 litrów całkiem czysto 
ściągniętych. Beczki 1 ikrzynte pellrza

•I® najtaniej po cenie kosztów. 
------------------  (2679-3-3)

* Należy je pić dobrze z wodą zmieszane.

H o  z d r o w i a . D l a  g o t o w a l n l .

Nażołą-
ie k , krew

i głowę

Na uBts,

i cerg

MIĘTA
B t t j f e p s z y  ś r o d e k  

przeciw wszelkiej sła­
bości, mdłościom, bole­
ściom żołądka. rozwol­
nieniu, bólom zębów itd.

W yborny środek na
żołądek, (2558.4-12; 

nćmlemjąoe kurcze.
T y n ltn ra  na zęby i woda do u s t

Środek grotowalniany.
Orzeźwiający napij.

C e n o  f lo e a lc l  5 0  e n t . ,  z przesyłką pocztową 
(najmniej dwie flaszki) l  a | r , 1 0  e .  

W ś w n y  i M a d  4 l a  t « t r y | - W ę g i e r  w 
W l r d u l n  u p. F i l i p a  N e a s t e l n a ,  apteka 

n i a s a  h e l l .  L e o p o l d 44* P lan te rgass., 6. 
■ M a d  w  K r a k o w i e  u p. W. R e d y k a  apt.

Fricdl&ndcr & Frank
W WIEDNIU,

U l .  H l n t e r e  Z o l l a s n e s t r a e c e  O
polec-ją i2670-4 6

szrotownlkl Nonp&reille
z poigczeniem za działalność gatunkową i 
ilościową. Przy bardzo m a t e m  z n ż y c l a  

płyt n i e  Wy p a d a j ą  nigdy zęby.
H a rte ra  T rleu ry

■ w e n t y l a t o r e m ,  czyszczą i gatunkują 
wszelkiego rodzaju zboża, wydzielają nawet 

wielką wyką.
Backera młynki io ozyszoztnla, 
Maszyny do prsyrsądzan. karmy, 

Franonskle krajaozc baraków, 
Bokorta przyrząd doparzen. karmy 
Przyrząd do wybierania kukury­
dzy do ruohu ręoz,, kierat. 1 parów.

Ajent A  Szeliski we Lwowie 
I l l a c t r o w a n e  c e n n i k i  d a r m o .

Nakładem GEBETHNERA i WOLEEA w Warszawie
w y sz ła  k s ią ż k a  do N a b o żeń s tw a  pod ty tu łem

B \tm  W O L A  T W O J A
MODLITWY I ROZMYŚLANIA

&a wszystkie dni tygodiia i niosiąca, na wszystkie uroczystości k- ścitlne i na wszelkie 
okoliczności życia, uł.żone przez kapłanów i św:§ty,.h katolickiego Kościoła, ku cza 
i chwale Ukrzyżowanego Chrystusa, z różnych źródeł zebrała i własnemi uzupełniła

Józefa  Kam ocka,
z ry c in ą  i  ty tu łe m  c h ro m o lito g ra fo w a n y a i, fo rm a t m ałe j 1 6 -ki.

Cena egzemplarza broszurow anego..................................d r. 2‘—
» „ oprawnego w płótno angielskie . . „ 3-—
„ „ „ w c h a g r i n .................... ........ 4-—
„ „ „ „ z  klamerką . „ 4-50
„ „ „ „ z 2 klamerkami „ 5-80
„ „ „ w aksamit z okuciem . „ 6-30
„ „ „ w  kość ślinową, . . . „ 1120
„ „ „ „ „ z rzeźbami „ 13 25
» „ „ w perłową matę . . . »  13-—

Przed kilku laty z poi pióra p. Kamockiej wyszły dwie książeczki do nabożeństwa 
pod ty t . : „Pod Twoję obroaę“ dla dried i „Zdrowaś M arja“ dla młodzieży. Obie te 
książeczki doznały jaknajlepszego przyjęcia, a ia ie  autorki dobrze się zasłużyło tak 
matkom jako i sam j młodzieży. Uznane to zachęciło paaią Kamocką do ułożenia 
książki do nabożeństwa dla osćb starszych, dają*! jej za godło: „B |dź wola Twoja“. 
Skarb ten duchowy, złożony z najcelniejszych pisarzy obcych, obok ntworów władnych, 
obejmuje najpiękniejszy wybór modlitw na różne okoliczności ży ia ludzkiego, w lakLh 
dusza i sarce człowieka w radości lub smutku zwracają się ku Wszechmocnemu, N. M 
Pannie i Zasiępom Świętych Pańskich. Ob )k modlitw namaszczonych szczerością dneha 
i prawdziwą pobożnością, pomieszczone są podnoszące ducha chrześciańsk;eg^ rozmyśla 
nia, wyjęte z dzieł Fenelona, Masńtoua, Arcybiskupa Dupsnloup i 0 0 .  SS. Kościoła 
katolickiego. — Przy szczególnie pięknym układzie książki, taslnguje na uwagę dogodny 
form&t mały, piękny i czytelny druk, oraz ładny papier. (2725 3 3)

Nmiejsza książka w powyżej podanych oprawach zn^Uuje się ca składzie głównym 
w K s i ę g a r n i  C .  C M E B E T H N I E K A  i  § F O Ł R l  w  K r a k w w J e .

Księgarnia G. G ebethnera 1 I p ó ł l l  w Krakowie
p< leca również książki do nabożeństwa pod tytułem: „ C l e l i t *  ł * » ,  B ń ę  aw s- 
d s i r j a  U l ó d i m y  s i ę 11 w oprawach w cenie od 3  u l r .  do 1 3  E ł r .
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Medal srebray na wystawie paryskiej 1878 r.

Wprowadzona z dniem 1 listopada b. r nowa taryfa 
pocztowa umożebnia wysyłkę Win w nsczynisch cztero- 
litrowych do wszystkich stacyj pocztowych za opłitą 36 c.

Upió :z ceny Wina według cenników i powyższej na- 
leżytości pocztowej, liczyć będę za naczynie 4-litrowe 30 c. 
Sprowadzenie więc Wina dla domowej potrzeby w małej 
ilości jest tym spr sobem bardzo ułatwione, tak, i  począw­
szy już od zł. 3 50 razem z kosztami, sprowadzać można 
dobre Wi«io węgierskie wytri-wnu i zupełnie odstałe.

Z handlu hartownego V!n
J u l i u s z a  G r o § § e g o

(2733-2-3) w  K r a k o w i e ,  R y n e k  S § .
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Medal zasługi w Wiedniu 1873 r.

DZIECI  CI ESZCI E SIĘ!
Kto chce sprawić swoim dzieciom wielką radość, niechaj ku.-i nasz ogólnie łubiany

!! B a z a r  g w ia z d k o w y  !!
za niesłychanie tanią ceng tylko 4 złr. €5 oent. w. a. za co otizyma następnych 
82 sztuk najnow. franeus. zabtwek stosownych dla chłopców i dziewcząt każdego wieku, mianowicie! 

1 paryski talerzyk rozmaitości bardzo zabawny i pięk ie dekorowany.
1 skrzyneczka czarodziejska zawierająca baszg chcącego uciec.
1 iw. Mikołaj bardzo efektosny, zarazem bonbonierka.

25 ślicznych dekoracyj na drzewko, całkiem nowych.
1 piano eleg. i pięk. lub nowo wynaleziony metalofon, na którym nawet małe dzieci grać mogą. 
1 komiczny mechaniczny chińczyk wiecznie pracowity.

25 ślicznych lichtarzyhów na drzewko.
1 Japoński hiosii przedstawiający rnchomego śpiewającego kolihrl.
1 sztnc'ny pajac wyprawiający dziwowiska. 
l djsbeł leśny pokazujący na zawołanie jeżyk.

25 kolorowych świeczek illaminacyjnych. (2674-3 6)
1 lalha w powozie gustownie ubrana, ruszająca sig podczts wożenia.
1 starorzymska kareta z koniem.
2 p n d e ł k »  z dobrensi rzeczami dla chłopców i dziewcząt wszelkiego wieku.

87 sztok. Wszystkie te wymienione oryg. fr.ncus. zabswki razem 87 szt. kosztoją tylko złr. d‘05

ADRES: Prumior Depót de Vienna Wien, Heinrichshof, Magazine 8—9. 
Zamówienia z prowincyi wykonane bg lą  za zaliczką.

KS* B ielisna dla mężczyzn I pań
płótna., prawdziwe adamaszkowe obrusy 

serwety 1 ręozulkl
dobra i bajewinia Unie w dawnym wiedeń k i«  składzie „żur Eiis&bethbriiifce."

(w domu Rape portu) w<3hód od ulicy S. J a n a .

w Krakowie, w Rynku, róg ulicy św. Jana
Dawna sława uas-<j firmy uwolnią nad o i wsz* lVi'g.i wychw*lama, gdyż nasv.e wy­
roby są snate co do wybornego gaiuakn i tuniośd. Nieodpowiedni towar przyjmuje 
nlę napowrót albo zwraca Bię pieniądze. Za miarę poręcza s ę , a za każde braku­
jące ćwierć łokcia zwraca się gotówkę. Zamówienia z prowincyi za zaliczką pocz­
tową należy adresować do składu w Krakowie albo w Wiedniu. Oprócz naszego 

krako wskiego s’.ładu znajdują t-ię ie'zc © 
w  M flcdnfn  ik l& d  w W ied  u lu  f a b ry k *

I. Sp egelgłsee 11. I. Gottffeihgasio 1.
w  G n l a r z u  w  B a h u r e s z e l e  

ulilca mare. podul mcgoschoe.
C e n n i k .

w  T j r y e ś c t e
Corso 607.

Kołnierzyki mgskic i ds mskie w doskonałym ga 
tunka z* J/, tuzina złr. 1, 1*25.

Mankiety meskie i dams, za 6 par złr. l -* 0, 1-80, 2. 
*/, t u z i n a  lnianych chustek do nosa 90 c , 120, 

1 40, 1-70 do 4 złr.
•/, t u z i n a  jjrawdz frencuskich batystowych chu­

stek do nosa zlr- 2, 2'50, 3 do 6 
% t u z i n a  angiel batyst chustek do nosa z naj- 

modniejszemi brzegami w różnych kolorach c. 
60, złr. 1, 1-20. _ .

t  s z t u k a  (30 łok albo 2 3y3T.etr.; dobrego płó­
tna lnianego zlr. 6 50, 7 50 i 9. _

*  s z t u k a  i30 łok. albo 231/, met.) / ,  i /, szlą 
ekiego płótna złr. 10, li '50 , 12,12'50,13, i4 i l6 .

1  s z t u k a  50 łok. albo 39 metr.) */« holend w e  
b y  złr. 21, 23, 25, 28, 80, 37, 42 i 50.

1  s z t u k a  )54 łok. albo 42 metr.) »/, i V4 p r a w ­
d z i w e g o  r a m  b a r s k i e g o  p ł ó t n a  w
n a j l e p s z y m  g a t n n k z  od złr 2A do 60.

*  t u z i n  ręczników lnianych od złr. 4 do 12.
1  s r t u k a  »/4 lnianego płótna na 6 prześciera­

deł b e z  s z w u  od złr. 15 do 21
■zy f o n  na b clhug m.ską i damską od c. 48 

do 50 c. za metr
S e r w e t y  różnej 

jak najtaniej
wielkości od */« do *% 1 U

e a r n l t z r y  l n i a n e  do nakrycia stołu na 6 do 
24 osób, wybór ogromy od złr. 3-50, 5 ,7  do 50. 

K o s z u l e  d a m s k i e .
Z s z y f o n u  złr. 1 10. x haft*m wzor. złr 1’35. 
Z dobrego h o l e n d e r s k i e g o  alb) rumbnr- 

rkiego płótna z listwą na przoózie lub do za­

pinania na ramieniu zlr. 2*80 do 3’20.
Koszule w lepszym gatunka z haftem rę­

cznym złr. 3’50, 3'75, 4 i 4'25.
W najlepszym gatunku i różnych rodzajach łlr. 

3-80, 5 i 6.
Majtki damskie.

Zwykłe 90 o., ozdobniejeze złr. 1*20, z haftowa- 
nemi welarkami złr. 130, 1*80, 2-10, i  *50 i 3

Z barchanu gładkie złr. 1-60 i 1-75
Haftów, ozdob albo okładane piką złr. 2 50 i 2*75 

S p ó d n i c e  d a m s k i e .
Zwykłe od złr. 160 do 2 złr , z dobrego szyfo­

nu iłr. 2'50 do 3'60.
Z haftowanemi wstawkami złr. 3*50, 3'75, 4 i 5.
O g o n y  z wstawkemi lub bez wstawek złr. 4'50, 

5 6, 7 f 0  i 9 złr.
Spódnice z barchanu, gładkie, złr. i -50, 2 i 2'50.
Haftowane ozdobne okładane piką złr. 3*50 i 3'85.

K a f t a n i k i .
Z szyfonu zwykłe 1 złr.,l epaze złr. 1-60, z wstaw­

kami haftowanemi od złr. 2 do 4 50, z barcha­
nu gładkie złr. 1’20, i -75 i 190.

Haftowane ozdob. lub okładane piką złr.2-9 0 i 3 ‘20.
Koszule męshle.

Z najlep-zego ang. sryfonu z gorsem gładkim, 
albo z listewkami złr. 1 50, 2, 2 50, 2-75 i 3.

Z dobrego płótna rumbnrskiego albo helendsr- 
ekiego złr. 2 80, 3 50 i 4.

Kalesony męskie.
Do ściągania z najlepszego romborskiego płó 

tna złr. 1‘50 i i '80. (2770-3-)
Krojem francuskim złr. 1 80 i 2-20.

Są w zapatie całe wyprawy ślubne, a kosztorysy tychże udziela się bezpłatnie.
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M apjn r s k a w l  i bielimy Hgsloej

Józefa Rudnickiego
(dawniej 0. Wieczorka)

w  H r»ko^ ie, w  H otelu Drezdeńskim
poleca

ijeri

kaftaniki wełniane, skarpetki, parasole, kalosze, fi] 
płaszcze gumowe* kapelusze i czapki na obecną fej 
porę, oraz w wielkim wyborze krawaty i kolnie- Bj 

rzyki męskie w rozmaitych fasonach.
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i(2707 6 6)

T Y M C Z A S O W E  D O N I E S I E N I E !

F H . lU iC H Fi
uczeń dawniejszej Szkoły S*tuk P.ękuych w Krakowie, następnie uczeń 

Akademii Sztuk Pięknych wiedeńskiej i monachijskiej
będzie mLł zaszezjt przedstawienia W  T E A T R Z E  T C T E J § Z T ) H

obrazów flzykttlno-śwletUnych
pr?ez siebie wykonanych s a p e n io e ą  iłg io m k d j u  I ś w ł a i l a  U r u m a n d a .
Obrazy te, w l.czbie przeszło 600, owoce kilkolttaiej prasy, nietylko wiel 
koś ?ą swych rozmiarów, p ęknością kolorytu, nowr śeią sposobu ich przed­
stawiania, bogactwem programu, ale tavże w dziedzinie nauki przewyższają

wszysik e dotąd widziane,
1. O b r a z y  i c r n l c i n n  Pierśćeń Nibelunga, j 5. W y p r a w a  n u a t r y n c h o - w ę g t c r a l i u  pół-

B. Wagnera, w 30 od łanach Romeo i Juiia, j 
w 6 odsłonach Pifkna Helena, w 6 odsłonach, i 
Ko sarze, Don Carlos i Nemea, w 6 odsłonach, i 6. 
Z Roberta Djabła soaną cmentarna w Norman- j 
dyi). Imogen Sbakespeara. i 7.
H l d a k l  k r a j o w e  i 120 widotów z wszyst-:

nocno-b eganowa w 12tu obraz.ch i tyloż od­
mianach
K p iz o d y  a  t e a t r u  w o j n y  i Oknpacya
Bośni i t. d
A i l e g o r y e i  Grottgera, Klimach*, Baudrego 
i innych mistrzów.

kich części P o lsti, także widoki Tatrzańskie i  i 8. A n ty  Ul wedłog Schwanthalera, Deneke, Bru-
S»Iiny Wielickie.
W i d o k i  o b c o  • k r a j o w e i  130 widoków 
z różnych czfśoi ziemi j 9.
O b r a z y  o d n o s z ą c e  a l ę  d o  d z i e j ó w  i 
P o l s k i  i Od czasów Piasta sż do upadan Pol- i 
ski, także obrazy z pamiętników Paska i bi- 1
twy KeśJusikoaskie

tos, M slfetti, Monte-Verdi, Canovy, Torwald 
sena i innych.
Obrazy h um orystyssne I fan tasty­
czne. W  tym diiale jest przeszło 100 obra­
zów nader ciekawych i komictnych.

10. Ory k o lorów  (Chrenaotropy) w 50ciu 
obrazach i zmianach. (2846 3 8)

Na zakończenie: 11. W s p a n i a ł y  w o d o t r y s k  o 3C0 strumieniach obok groty kryształowej
(Kalospintechromochrene).

NB. Znacienie każdego obratu przedstawia sig transparentalnie, zapomocą osobnego aparatu. 
O s o b n e  p r z e d s t a w i e n i a  n a u k o w e  u r z ą d z a n e  b ę d ą  d l a  k s z t a ł c ą c e j  s i ę  n ł o  
d z i e ż y  p o  c e n a c h  b a r d z o  p r z y s t ę p n y c h :  1. Formacya ziemi, jej kształt w różnych okre­
sach czasu aż do pojawień a sie na niej c.łow eka, w 36 obraz. 2. Cuda gwieździslege nieba, w 19 ebraz. 

R l l ż s z e  w i a d o m o ś c i  o g ł o s z o n e  b ę d ą  a f i s z a m i .

Dom bankowy Edwarita Perl & Oo.,
te W iedniu  / .  W ipplingerstrazze N r. 46 , naprzeciw  ces. król. g ie łd y

przyjmuje z a m ó w i e n i a  » a  g i e ł d ę  po najprzystępniejszych warunkach.
Na pokrycie za przez nas zrobione s p r h n l a e y e  g i e ł d o w e  bierzemy wszelkie kurs ma­

jące *fekta, które w z a j e y i s z j e h  h u -  s n e h  zastawiamy. Po  ukończeniu każdego interesu 
przesłany bglzie p a n b t n a l f i t e  pocztą zebrsny zysk. Objaśnień o k o p n i e  i o n r n e d a i y  
e f e k t ó w  a r te ld o w y o k  i w a l u t  tudzież k u p n a c h  n p e k u l a e y j n y e h  udzielamy od

(2280-14-18)

Edward P erl & Co ,
w W i e d n i u  I. Wipplirgeratrasse Nr 45.

wrotnie i opłatnie.

O s z c z ę d n o ś ć  j e s t  g o d ł e m  * 3 D S
naszych obecnie tak oieżkich czasów. Każde gospodarstwo domowe niezawodnie życzy 
sobie zmniejszyć znaczny wydatek na paliwo. Znaczną oszczędność czasu i paliwa mają 
meje na wszystkich wystawach przemysł, najwiekszemi nagrodami odznaczone e. ł. uprw.

niece podwdino-cylindrowe regolacjine, do napełnienia
I w e n t y l a c y j n e ,  (msm-s)

takież m. k nprz.
pleoe regnUcyJn® i priynądam do gelovaala

d s j g r e  a l ę  r e g u l o w a ć
w k ł a d y  o p a l o w e

dla s^wfdzklrh pleców, czem każdy szwedzki piec bez rozbierania z łatwością 
i roałemi koszt, mi może być przemieniony na piec do napełnienia.

O k  Wilhelm Borkhardt v  Wiedniu,
• ——&  fabryka 1 skład i VII. SensUDgasss 108,

dawniej behottenfeldgasse Wr. 9 1 . -  I l l u s t r o w a n e  c e n n i k i  darmo i opłatnie.
O k ła d  w  M r o k o w i© t n p. T . T a r o s lo w lr r a  ł p. T .  G ś r r r k le g * .

!! Wiedeńskie drzewko na Bote Narodzenie!!
T y l k o  mm 9 5  c e u l .  w .  a .

najświeższych M  b u w l d e t c h  dla chłopców i dziewcząt K a ż d e g o  w l e b u  i s t a n c ,  mie­
dzy temi rzeczywiście wspaniałe rzeczy, budzące podziw 

Każdy niechaj kupuj* pospiesznie, bo później nsdfhcdzące zamówlsnia me będą mogły być ra  
czzs wykonane z powodu, fe nadzwyczaj tanie te  rzeczy bardzo są pokupne. T y l k o  za B K  c .

otrzymać można następne bawidełka dla dzieci: _ t
csłe metalowe przybory stołowe, harm onijkę, konika na kołach, balonik, kompletny teatrzyk, 
piękną lalkg, b"ranka wełniettgo. ki.sg oszczędności, pudełko żołnierzy, djabełka podskakującego, 
ptaka, cacko, piękną hsiążkę z obraz* . grę w młotka i dzwonek, piękną trąbkę, pudełko z go­
spodarstwem kuchennero, puzderko z lusterk. i szpilkami. Wszystko to razem kosztuje za bez­

cen t y l k o  B S  c .
Tylku er 5f *if: 95 cent.

bitwę pod Serajswem. pudrłko z meblami, kompletne urządzenie kuchenne, śliczny balonik z na­
pisem do puszczani* w powietrze, R a l l o n  r a p t l f ,  śliczną gre cierpliwości i pouczającą dla 
chłopców i dziewcząt różnego wieku, śliczną ; »sę oszczędności, szkatułkę z ładnego drzewa z 6 
rączkami do piór, ołówkami, 50 piórami stalowami, śliczny tornister szkolny dla dziewcząt lub 
chłopców, kostki cudowne napełnione cikierkam*. i klejnocikami, bardzo ładną lalkę paryzką, 
dtiecinną sakiewkę napelniorą monet., zł >ty rzeczywiście wspaniały zegarek remontoir z pozłac. 
łańcnszk. do nakręć bez kluczyka, meeban. samojadący wel cypep, endown, p taszka, trąbką 
z metalu Britannia, nowość, grę piękn. kart pasyans., bardzo zajmuj, książkę z rycm. Wszystko 

to razem kosztuje tylko 9  z t r  B 5  e .
T y lM o  mm 4  * łr -  c e i l .

W tym rodzaju nic podobnego jeszcze nie było: wsp»niałe lusterko kieszonk. z optyczn. szkłem, 
z chińsk. srebra z puzderk. na szpilki, paryzki ptaszek w endow, k lttce, nowy balon captif z na­
pisem, wylatując w powietrze, gra aryę, w .ran i.łą  lalkę z włosami, bardzo wielką,_ z poru<zaj. 
się oczami i nie do zniszczenia, żelazną kuchenkę z naczyniami, do zapalania rgniem. z kom- 
pletnem urządzeniem kurhennem, w szytko co dziecko zapragnąć może, wspaniały fortepian, 
można na nim grac melodye ,aa der schónen ' onau, L-tzte R se“ śliczny koszyczek na prze­
chadzkę haftowany, bitwę połową z ż^łniorza' i w rmdf łku, kompletny teatrzyk do ustawienia 
z wszelk. dekoracyam’, kurtyną i figurkami, do Wilhelma Telia, śliczny zegarek z łańcuszkiem, 
piękną metalową szabelkę, karabinek, ładownicę z la t e r ,  skóry, bardzo zajmuj, grę pcuczająoą 
profesora Guiberta BDuchona dla doroślejszej młodzieży, <*o nawet «tar»z*m radość sprawi:ć 
może, teczkę z różnemi przyborami do pisania, flet czar dziejski, kostki cudowne zawieraj, wie­
deńskie cukierki i kl-jnociki, 20 dekoracyj na d zewko i^ O  elektrycznych świeczek na drzewk". 
Wszystko to razem kosztuje z* wczesn. przyshn>em pieniędzy Ęy|kO 4  Z l r .  9 5  C 
Prócz tego jest jeszcze olbrzymi skład wszelkiego rodzsjn bawidełek. L łlki od najskromniej, do 
najpięk. z ubraniem b b  bez tegoż 20, 50 c. 1 złr. do 25 złr za sztukę, kompletne ubranie źoł 
nierskie dla chłopca 10 le nipgo czako, karabin t ,  szabeika, ładownica, trąbka, bębenek, wszy­
stko razem po 1 złr. 50, 2-50, 3*t0, 4, 5, ubranie str.żaka ogniow. złr. 3 50 w ogóle wszelkie 

możebne zabawki o 60ęś taniej niż gdzieindziej.
Sprzedaż trwa tylko od 8 0  p a ź d z i e r n i k a  do k o ń c a  g rz a d n l® . (2651-2-6)

Grosser A iisyerauf der neoeo Spielwaa; ee Wien, Fraterstrasse Sr. IG.

Obwieszczenie.
810. -------------- (2765-S-S)

Celem obsadzenia prowizorycznej 
posady l i i p e k t o r t  dróg gmi ;- 
Dych, s zarazem lustratora majaków 
gminnych w powiecie Limanowskim, 
rozpisuje s'ę niniejsztm konkurs z 
termiaem d o  V g r u d n i *  b , r .

Z posadą tą połączona jest pen­
sy a 700 złr. Ubiegający się o tę 
posadę winien podanie swoje, zao­
patrzone w świadectwa zdolności i 
dotychczasowego zatrudnienia, wnieść 
do Wydziału Rady powiatowej Li­
manowskiej.
Wyfzl&ł Rady powiatowej Limanowa

dnia 16 listopada 1878 r.
Prezes: Zygmunt Rawicz Pruszyńtki.

Litografia
M .  S A L B A  v  KRAEOWIS

poleca

Cena za 100 Bztuk złr. 1 cut. 50 
i wyżej z herbami itp. 

Zamówienia listownie ushutecrri* 
w m jk/ótszym czasie. (2620 2 5)

Pooląg do pijaństwa
słabości żołądka leczy Hafcie listew- 
■ le f  kuracya wedle 31-le niej uznanej me­
tody. H m r a r n m  10 złr. w l ę r z -  
nle i lekarstwami, Dr. meó. Mey. 
ni m b ,  Berlin 8. W. (2443 5-23)

POD IMSH. NA GWIAZDKĘ.
Praktyczny — pękny — tani.

£  £ •

Podział na 15 kilogramów i 26 wiedeńskich funtów 
s tuka po 8 złr. dostarcza 

ces. król. fibryka wag pomostowych 
C. I C H E 9 B E H  A I O h S E  w  W ie d n iu  

H f i r n t a e r r l n g  I .  (2773 4-14) 
Illustrowane ka,al gi darmo.

Cukier
Kanar głowami . . . kilo 43 c.

lep szy ........................... „ 44 r
najlepszy . . . . .  „ 45 „
w kostce najlepszy . „ 48 „
mączka najlepsza . . „ 48 „

H l W I  O  j I o b  V* kilo 80,85.90 „ 
„ H u b a  „ 65 i 75 „
„ J a w a  i W o k k a  V2 kilo 90 „ 
„ P e r ł o w a  „ 7 5 i 9 0 „  
„ D » m t i i r o  „ 60 „
„ p a lo n a  (eodzień świeża) 80 „ 
złr. 1 i złr. 1 cent. 10.

H e r b a t a  r o s y j s k a  złr. 1 50 i 2.
„ f a m i l i j n a  najlepsza iłr.2‘50. 

A r a k ,  L i k w o r y ,  R o s o l ig y
itd. w wyborowych gatnckąch po 
najtańszych cenach. (2586-5-) 
MP* ObBtalunki z prowincyi usku­
teczniają się jak najpunktualniej.

V. Soldwasser
K r a k ó w ,  Główny Rynek Nr. 44 

„pod złotym Orłem.M

C h o ry m
można sumiennie, i dla własnego ich dobra 
polecić jako znakomity podręcznik popular- 

no-medyozny, książkę:
„Dra Atry metoda naturalnego 

leczenia" (109 w j k )
Ilość wydań, jak niemniej zunieizczone 

tam liczne świadectwa (których orginał mo­
że każdy za zwrotem do przejrzenia o tny- 
rnać) o szczęśliwie uleczonych chorobach 
wszelkiego rodiajn, świadczą o rzeczywistej 
wartości tej metody.

Dostać można w Richtera c. k. nadwornej 
księgarni nakładowej w Lipsku, i we wszy­
stkich innych księgarniach (2508 2-)

Cena: 1 m. iO fen ”  70 kr. w. a.



ifńkfS * Niedzieli 1 Grudnia 18W.

Zamiast liohatych nowych
obrazów do kościołów
lepiej użyć dobrych mis rzów dawniejszych 

Takie są (2898 1-6)
W KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 

D r a  W l a d .  M i ł k w s r s f c łe g o *

intyłwamia Książek i Hot
W. Chaberskiego w Krakowie

przy  ulicy Szewskiej 
poleca zapełnię nowe dzieła po cenach zniżonych: 

W o n d l  W . Wykłady o duszy Indzklej i zwie­
rzęce). Zasady psycholozii, 2 1. Cena 9 złr., za 2 złr. 
B r o d s ł i s h l  H -  Pisma. Wyd. znpełne stara­
niem Kraszewskiego. 8 tomów. Cena złr. 13 28, za 
3  złr. B o s z e i y ń s k l  St. Pol i i ego pisma, 
str. 68, za 15 c. E n e y c l o p e d l e  d’histoire na- 
tnrelle. Paris, stron 312, iłlustrowane. Cena 2 zlr. 
C ł e r ł n l .  Dizionario francese-italiano e itsliano- 
france8fl. Cena złr. 4'6'), za złr. 2-30. K o l h e r t  
0 .  Pieśni ludn polskiego z nntami. Poznań 1°43, 
»tr. 117. Cena złr. 3'30, za złr. 1-50; tegoż, stron 
93, cena 75 c. (dzieło znnełnie wyczerpane). Ł »  
d o w s k l ,  Inwentirz konstytncyj koronnych i 
W. X. litewskiego. Lipsk 1733, za 4 zlr. M l e -  
M e w l e z .  Literatura słowiańska 4 t. Cena 6 złr., 
za 4 złr. Tegoż Les confe Ićrćs de Bar. Cera 1 zlr. 
50 c., za 80 c. P i s t b l e w  e z .  Meteor logia. 
Cena 5 złr., za 2 złr. P o l  W .  Pisma. Wy !an. 
kompl. 10 tomów. Lwów 1875—1878. Cena 30 zlr., 
za 20 złr. R y b a e s e w e h l .  Słownik włosko- 
polski i polsko-włoski 2 1. Cena złr. 19-80, za 6 złr. 
Tegoż Słownik pilsko - wioski. Cena złr. 5 -40, za 
złr. 250. I ł a w n t k  polsko-francrski emigracyjny 
3 t. Cena zlr. 7'20 za złr. 4'50. 1 V e c > . rn: l i n .  
Hodowla zwierząt domowych gospodarskich, 2 t 
Cena złr. 4'50, za 1 złr. Z a l e s k i  Jf. B .  Pism*

29 listopad!
wzywa mnis do datazej pracy! aby moja tyloletnia 
praca najprzód od Was Szsn. Nauczyciele, Nauczy­
cielki. Wyzn. Mojż. uznaną była i pożądane wyda­
wała owies t. j. alys'c'e Wy sami przewoduicy i 
powierzona Waszej pieczywumyślowej młodzież, mó­
wili wszędzie i zawsze i z wszystkimi — jako pol­
scy ziomkowie wyłącznie po p o l a k a  — gdyż 
Wasze powołanie i rowaga nie dozwala i zabrania 
Wam nawet używać tej bezwstydnej i y d e w -  
S s e z y z n y ,  którejby nie zrozumieli dziś nasi 
przodkowie kananejscy i rumieniliby się na samo 
jej słyszenie.

Wasza nauk* nie pozwala mi przecie porównać 
Was do talmudycznego przysłowia (Rebiloy szonaan 
Reb Cbia minulań' Skąd uczeń miał się nauczyć, 
jeśli sam nauczyciel nie um'e?l Tymbardriej p o  
p s i a k a  mówić powinniście — żeście niezależni 
od współwyznawców, ale od władz krajowych pol­
skich! Nie odzywam się do Was z ta przestrogą 
w złej myśli lecz z obowiązku dobrze Wam życzą­
cego spółziomka tej nieskończenie drogiej nam zie­
mi polskiej. (2901)

Podchorąży b. Wojsk pols. 1830—1 r.
Maurycy Weber.

, pozłotn ikow i z  
odnow ien ie w ie l-

Prezes Dozoru kościelnego
parafii Koszyce

dnia 12/24 listopada 1878. 
N iniejszem  składam y podzię­

kow an ie panu L u d w ik ow i B  o -  
ff a c k i e  m u 
K rak ow a , za
k ie g o  ołtarza w  k o śc ie le  para-

4 t  Wyd. kompl. lwowsk e.^Cena złr. 7-20, za 6 złr. I f i * l n y m  K o S Z y C e ,  g d z i e  n i e t y l k o

pod w zg lęd em  g u s tu , a le  i co
Podziękowanie' | do p ięk n ego  w yk oń czen ia  robo­

ty  pozłotn iczej, n ic n ie  pozostało  
Będąc uratowanym od niech baejldo ży czen ia  i czujem y s ię  w  o -  

zguby pod każdym względem, poczu- bow iązku zarekom endow ać g o  
wam się do obowiązku mcim istot- inny m dozorom, jako człow iek a

. i __ ^ j  , ̂   . . , __. ,  * s u m i e n n i e  w y k o n y w u ją ceg o  
^  - " i *  zob ow if  a s ie .

—----- 1—* —*■— * ” r ------ *— *' Prezes: <RHSnslł.f,
X .  B r o d k l e w f c i ,

Proboszcz.
Członek Dozoru: 

P i f i c e k .
Ut. H r iy itn o w s k i.

Fundator: Z ;  G ó r e c k i .

Trwałe wędzone złotożółte

Bielskie szproty
200 szt. skrzynka 5 funt. 1 złr. 50 c.
4C0 „ 2 skrzynki 2 ,  50 ,

Wyborny kawior s Elby i Uralu
[ baryłka pe 2, 4 i 8 funt, fant po 1—2 złr. wolne 
J od cła opUtnie na miejsce za zaliczką pocztową, 

prawdziwe ojcowskie i najszlachet- Cmniki wszelkich świeżych, marynowanych i wę- 
m a  a n r n w n  dzonych ryb morskich, tudzież przepisy gotowaniamejsze zajęcie się mą sprawą. darmo i opłatnie. g  i i . N e h o n  

WP. Fizykowi Dr. Ne user o w i, o- 
raz Wielm. PP. Dr. Żuławskiemu i 
Dr. Królikowskiemu za najtroskliw­
szą opiekę, jakuj dozrałem będąc, 
chorym w szpitalu, najserdeczniejszą 
jestem obowiązany wynurzyć wdzię­
czność. Ośmielam się wre zcie zło-i 
żyć moje dziękczynienia WP. Emi- 
nowiczowi Naczelnikowi Straży po­
żarnej , którego powszechnie znana 
i wysoko ceniona gorliwość w wy­
borze ludzi pełiiących służbę Bwą 
energicznie, ochroniła mnie od wy­
pełnienia złego zamiaru; jak również 
organom Świetnej Dyrekcyi Policyi, 
a mianowicie: Wielm. PP. Komisa­
rzem Itnerowi i Miltaerowi moje naj­
gorętsze przesy łam „Bóg zapłać”.

Kraków dnia 29 listopada 1878 r.
(2894) Antoni W ojoiyńskt.

Czwarte
wydanie

i V a i A i H H l  czwarte
1 1  S I v l 1 1  l i  I  I j  1 J  ! wydanie! j

■ ąp n .......... - a

Interesów giełdowych!
Wyssłą właśnie

broszurę: „ O l a  P r l v a t  -  S p e c u l a t i o n  a n  d e r  B 5 r s e “  przez Jit.
Kóhna nie należy żadną miarą zamieniać z innemi dziełami podobnej treści. Jest ona napisan* 
zupełnie na rzetelny podstawie zdziera z giełdy zasłonę tajemniczości i daje czytelnikowi pog'ąd 
za kulisy giełdy; otwiera kapitaliście całkiem nowe pole opłacającej się i bezpiecznej czynnosoi, 
pokazuje prywataemu spekulantowi wszelkie niebezpieczne strony, których tys-ące niedoświadczo­
nych spekulantów w oneraoyach giełdowych padło ofiarą. Świetne zdania dzienników, jak Neue 
freie Presie, Tagblatt, Presie, Oeschtifts Zeitung, VorstadtZeitung, Sonn-und Montagszeilung, Han- 
dels-und Oewerbejoumal, MiliUtr-7.eitung, Wehrzeitung, i  t. d. i t. d. i  t. d. i ybfit a treść przema­
wiają najlepiej za wartością tej broszury, * każdy prywatny mający jakikolwiek związek z gieł­
dą, powinien to dzieło czytać.

T r e ś ć .
Część I. Przedmowa. Zkąd pochodzi ogólne zajęcie się publiczności giełdą? Giełda w ogól­

ności. Kapitalista i prywatny spekulant. J»k ma pestępowsć na giełdzie kapitalista i prywatny 
spekulant? Błed» i słabości prywatnych w swych spekulacjach.

Część II. Techniczna strona giełdy. Urzędowy koreeetel, kurs notowania walorów, kursa 
likwidacyjne, urządzenie, interesu lombardowe, nremiowe. aseknrai-ye strat i t. ó. Walory zakła­
dowe, ich nopłatność. Jak ma postępować kapitalista a jak zazwyczaj postępuje? Prywatny spe­
kulant i jego nołoża;jie do g :ełdy. Walory egzotyczne. O wyborze walorów spekulacyjnych kry­
zys 1^73 r. i t. d.

W  dodatku znajdują się następne tabele: Przysiady spekul»c\j na zwyżkę i f.niżkę w az z 
obliczeniem kosztów. Porównawcza tabela auitry«ck‘ch walorów zaktadowTch 'bardzo ważna dla 
kapitaliitów.i Spis papierów egzotycznych. Porównawcza tabela austryackich losów.

Do nabycia u podpisanych. (1*774 1-6)
I i - e l m  &  © # .  W t e s a  1 8 .

Ceni. w Wiedniu 1 zlr. z opłatn$ przesyłką pocztową 1 zlr. 5 e. Odprzedającym zwykły rabat.

L i c y t a c j a
na budowę szkoły w Morawicy, ogło- 
szora w dzienniku „ O a s“ Nr. 270 
odracza się na czas późniejszy. 

Morawica d. 26 Mopada 1878 (*769-2-2) 
Z  Rady szkolnej miejscowej.

Dobra ńsłie

PODPISANY DOM HANDLOWY
otrzpaal świeży transport

f t ^ T T T O Y ' !  A  T X J ' K T  " S S A

gę. P r i e ś w I e t i e J  M o m i s y i  
W y s o k i e g o  f ią t f u ,  a mianowi­
cie: J W .  P a n u  R a d c y  P ę -  
g O W S l i e n i l ,  którego wysoka o- 
soba raczyła przyjąć obowiązki ś. p. 
ojca, WP. Profesorowi Dr. Blumen- 
stockowi, WP. Fizykowi Dr. Neute­
rowi, oraz WP. Sędziemu Kremerowi, 
którzy to dobrodzieje raczyli podać 
rękę mnie biednemu sierocie, zape­
wniwszy e g z y s t e n c j ą  niezależną 
przyszłości, składam moje rajuni- 
żeńsze podziękowanie, jak również 
Wiełm. P. Fizykowi Dr. Mohrowi za

prawdziwej rosyjskiej karawanowej
W W I E L K I M  W Y B O R Z E  

wprost od K .  i H. P o p o w  i I w a n *  K a r z l n f e i n ą  w M o s k w i e ,  w orv
ginalnych oplcmbowenych paczkach ps V8> Va i Vi fdncio, :aś w putełkach po

i V, fancie.
Firma Iwann Karzinkina zmieniła swoje et,jk!ety i pakunek z piwędn fałszowania takowych. 

Kurs rubli jest niski, d’atego wj sr tonki tanie i nieprzewvSszone dobrocią i aromatem 
Biorącym nsraz 10 funt dodaje eiti 1 fuat czyli 10% bezpłatnie jako rabat. 

Zlecenia zamiejscowe uskuteczniają aśę n a t y c h m i a s t  za zaliczką. (2858-1-3)

HANDEL HURTOWNI I CZĘŚCIOWY

I2789-1-) A l t o n a  p .  I l a m b a r g i t s n .

zlr.
m a  b y ć  w y p a ż y e z s n y r l i  i s a
d ł o i s m y  c s « »  w partya< h o l  500 złf. 
do 5000 ?łr. esobom honorowym r cgącym 
się wypłacić, pod korzcstcemi warunkami — 
najchętniej właścicielom otwartjch haadli 
pogialac^om gruntów. Na cpłatne zapytania 
odpowiada JI9. H e l n i e i r  w i f f o n s r -  
C h l H 991 f i l M n c I l f  i » l  B a r e a s t r r S -

,. 4 7 ,  - -■ e  l¥ r . (2368-1-3)

Potrzeba 2ch czeladników 
ślusarskich,

jednego d5 cgnia, drugiego do warsztatu; 
uczciwych, pracowitych i trzeźwych Robotę 

| zapewniam ciągłą zaliczek nie daję.
L. Powie daioki, msjstc-r śhisaraki, 

(3766-2-3) Mały R. nek Nr 434

P o s a d a  l e k a r z a  | H a m f e n i e a
J e s t  s p r S i s t e n ą  w  S s c z u r o w y
Bliźalych stczegółćw i waranków udzieli in 
teresowanym pp. Di 
aptekarz w miejscu.

Doktorom Walery Heinz 
(2898-1-2)

przy placu handlowym, z ofieyfl&mi stajnią 
i wozownią, przynośąca l ( 0/0, jest tie sprze­
dania. Wmdcmcśei ud icli Wny Antoni To 
mecki, Hotel „pod BćSą“ w Krakowi e ,  

(2159-5-5)

R z e p a k u , koniem, nasion i traw 
w s z e l k i k r a j o w e ju im  i i a • vr w p 71

produkcji — jak niemniej kalią In WICllDOŻny P tD  G. A .W .M iy S f  ^
ilość m a s ł a  
to we piemądze

zakupnje za go N

1 . Zaiościk, Kraków.
Skład przy ulicy F l o r y a ń s k i e j  caprzenw] 

3ch dzwonów.
Tamże nadszedł świeży 

transport
D a r l i a l n  nowego zbiorn, po cenie 
D v l  U ©  I V  złr. 1 c. 20 za pół kilo 

i wyżej. (2900 1-6)

Ogrodnik
we wszystkich gałęziach ogrodnictwa uzdol 
niony, w dobre świadectwa opatrzony, 38 lat 
mający, posiadający języki niemiecki i cze­
ski, szuka posady, którą może natychmiast 
objąć. — Oferty pod adr. V .  poste re- 
Btante Ł e l p n l f c .  (2&96-1-3)

I %i
l n

H

M
N
Un
n
n
n

I n

v  V r o o la v ln .
Upraszam Pana niniejszem o łaskawe^ po­

nowne nadesłanie czterech flaszek Pańskiego 
syropu piersiowego, który sądząc wedle ob­
jętości jednej flaszki, n a  m n i e  l ia r d z o  
i l o b r e  s k u t k i  w y w a r ł ,  a z c z e g ń l -  
n i e j  p o  m ę c z ą c y c h  k a z a n i a c h  t  
ś p i e w i e .

Z prawdziwym szacunkiem uniżoDy 
K a c h a l e w s k i ,  zarządca parafii. 

Laskowce w okręgu świeckim w zachodnich 
Prusiech, 28 czerwca 1870 r.

Powyższy syrop jest do nabycia w K r a ­
k o w i e  u p. W i k t o r a  B e d y k a ,  a p t e ­
k a r z a  p o d  B a r a n k i e m  i u p. Kro- 
kiewicza na Stradomiu; w Podgórzu u p. 
Skakalskiego; w Tarnowie u p. Wielogór- 
skiego; w Przemyślu u pana Edwarda Ma-

T T  T C ?  I D  I D  A  t n p r v  J L X  J t S  J A  J O  X  X

Ze względu na niski kurs rubli jest do zro- 
| bienia w Królestwie Polakiem następujący 

konystey Interes*
połedose p'd Ssnlomie- 
izesa, o milę od Wisły 

i Galicyi, w najlepszej pszennej ziemi, przy 
szosie /  przestrzeni wł k 18V2, mogą być 
nabyte x>o rubli dwa tvsiąc* za włok* czyli 
za ogólny szacunek rubli 37,000, z 1-tórego 
pożyczka amortyzacyjna Tow. kredytowego 
wynosi rubli 16,300. Na żądane rnrźo po- 
zo?t’ć przy gruncie do lat trzech r. 10,000, 
a j e d y n i e  przy ku5n;e wymagalne jest po­
zostałe rubli 10 700. T att z Krakowa: ko­
leją do Dębicy, z Dębicy szo?ą, po k’órci 
kursują kurety pocztowe, do Sandomierza 
mil 10, zkąd również szosą wirr?t 12 na 
mie’8C°. — Wiadomość u AdoJfn Trepki, 

i ul. Wielopole Librowskie L 66 (2840 2 6'

R A j f t h t A & t  składająca się z domu 
« l i v i l ( l i l l l 9 v  mieszkalnego oraz sto­
doły, stani i spichrz**, murowanych, wraz 
z fg r  d m i polem rrnero, o^oło 4 morgi 
wynosząca, w obrębia mi&ita Krokowa po 
ł' żona, teżdege czasu z wolnej ręki do sprza- 

1 dania. — Wiadomość na miejscu nrri? tlicu
P o l n e j  Nr. 58 Dz. Y. " (2832-3 3)

J a k ó b a  B a r b e r a  w  K r a k o w i e .
S s y b f c Q  I  p e w E ą  m b j d ą

cierpiący na plnca!
 .....................mu   iii   ni iiiimiii i min ii ■■■■■■■ii 1 ■  ■mu
jak: w arażllcy, w rozpoczętej tudzież W pierwszych początkach tejże, w chronicznym 
nieżycie płne, wszelkiego rodzaju kaazlu. tudzież wszelkich wyniszczających cho­
robach, która c-ęsto tworzą zwiastuny ąrn/licy, jak zołzach hleitalcy niedobre- 
wnoścl. ogóluem osłabienia clntm i t. d. następnie przychodzących do zdro­

wia przez

Syrup wapienno-żeiasEłsty
z poifosforaun wapna

aptekarza J .  H e r t e a l m e i ę #  w Wirdoiu
z b a d a n y  i p o l e c o n y  o j f ó in l e  przez n ly n n y e b  l e k a r z y  w ie d e ń o b lc h .  

b y r n p  w a p f e e n o - ś e l a z l s t y  j e a t  w e d l e  d o t y c h c z a s o w y c h  d o ś w ia d c z e ń  
J e d y n y m  r a c y o n a ln y m  ś r o d b l e m  l e c z n i c z y m  w  g r n ź l i e y .  Doprowadza on
ustrojowi cierpiących na gruźlicę fosforowei, wapiennej i żelizistej soli, której im brskuje, po­
mnaża tworzenie się krwi, podnosi apettt i czynne śó ożywczą ciała i wzmacnia przezto osły 
orgini/m. Wskutek tego nikną po krótkiem używaniu s y r o p u  w a p i e n n o  - ź e la z ls t e t r o  
n o c n e  m t a h i n j ą c e  p o t y ,  rozpuszczeniem śliza ustaje m ę c z ą c y  h a s z e l  a przez czę­
ściowe osadzenie się wapna w gruzełkach sprowadzone zostsje tychże zwapnienie (leczenie) a tym 
sposobem o s t a j e  c i e r p i e n i e .  Poświadcza to wiele świadectw słynnych lekarzy i licznie po­

dziękowania.
Wielmożny Pan J. Herbabny, aptekarz w Wiedniu.

Z przyjemnością pospieszam donieść Panu o doskonałym skutku, jaki wywarł na mnie Pań­
ski syrup wapienno-żelazisty. Już od 2 lat cierpię na płuca, używałem nadaremnie wszystkish 
możliwych środków i mogę Pana zapewnić pod słowem, ze żaden środek nie wywarł na mbj 
chorobliwy stan tak doskonałego zadziwiającego skutku, jak Pański Wyborny syrup wapienno-żelazi- 
sty. Kaszel, który mnie fak dręczył, iż myślałem, że go nie pozbędę zwolniał znacznie po użyciu 
4' flaszek Pańskiego lekarstwa, nocne poty nadzwyczajnie mnie osłabiające jni całkiem ustały a 
apetyt dawno zan'echany znów przywrócony. Ten zadziwiająco dobry skutek utstąpił, choć tylko 
raz na dzień używałem syrup wapienno- żelazisty. Teraz wedle przepisu dla przyspieszenia zdro­
wia będę go brał trzy razy i prowę za zaliczką o 6 flaszsk. Z wyrazem szacunku (2863-1-7) 

W i m p a s s in g  (p. Ternitz) 8 mirca 1878 r. Antoni SehrSder.
Dokładne objaśmenie dołączone jest do flaszki w broszurze Dr. Sohweizera. 8 y -  

r a p  w A p t e n n o - ż c la ż ia t y  dobrze smakuje i łatwo się trawi; flaszka kosztuje »  zlr. 9 S  ct. 
pocztą S i*  ct,. więcej za opakowanie. ,

■ M f b  1 'p n H z a m y  w y r a ź n i e  z a z ą d a ć  s y r n p  w a p i e n n o  - ź e la s t n t y  
J lu llu itz a  H e r i m b n c g o .

C e n t r a ln y  a h ia d  r o z s y l b o w y  d l a  p r o w ln c y l i  W I F .V , A P O T H K K K  
„ K IT U  B A B M M K R * I t J K lC S T ‘‘ J .  H e r b a b n y ,  \ e u b » n ,  H a l s e r . t r o s s e  OO  
( K e h e  d e r  W e u i l i f ly a s s e ) .

S k f a d  w  K r a k o w i e  u p: K . S t o c h m a r a  apt.,- we b w o w l e  u pp. Z Rnckera, 
P. Mikola'cha; w B r z e ź a n a c ł i  u p. B. Dembińskiego; w C z e r n io w c a c h  u p . Gelichow- 
skiego; w J a r o s ł a w i a  u p. J. Rohma; w S n c z a w l e  u p. N. Karsczewakiego.

Kilksdiiesiąt 8*5tnk

2|wysDrtowanei konfekcji 
J  damskiej,

roianowif ie : kostiumów, paletotów 
okryć, i t. p. C li

nadzwyczaj nlzkłoh
wysprzedawać będaie przez pierwszy 
tydzień grudnia (2739-2 3)

Magazyn Henryka Schwarza
W KRAKOWIE.

H I .  M r e t s c l i m e r
W KRAKOWIE 

róg Rynku i  ul. Szewskiej, w domu hr. Wo 
dzickiego, poleca świeżo otrzymsce

Śliwki i powidła tureckie
w najlepszym g tanku i sprzedaje tekowe pc 
cenie ami. rkcwacej; również poleca dobrze 
xaf-ps trzony skład tewarć w korzenny ch i no-
lymbcrs-Mch, — Zamówienia uskutecznia < d- 

wrvt&4 poosłą, nie licząc opakowama. 
(2684 8-10)

Kolumny marmurowe
Z WAZONAMI

są do sprzedania w  W s z a r z e  m c li l l ;
H tel Ssski, ul.ca Ś. Jana .  (2692-6-6)

„Hotel Krakowski"
w Brakowle

zniżył cenę tak pojedynczych nume­
rów, jak niemniej pokoi na stałe 
mieszkania wynajmowanych; także
u t r s y r e u j e  s k ł a d  piw a lu -  
t t l l o w e i r o  S ł e t w l ń s k l e f o
p r .y  u licy  S ł a w k o w s k i e j  w  domu 
adw okata W go D ra  H  jd a k śe a ic z a  
pod Nr. 263. (2596-5-13)

H-‘r b a t|
J . I .

1 Rum

w Brodach (nad rosyjską rranicą)
dcm handlowy założony przed 40 laty

pokes swój voal&i i znany S i ł  Ł  A. l i  
I f K M l t ó T K  chifiska-rosyjsicej, 

ifik-iei m a i n  Jaas a ł k i ,  zaprasisjąc do 
zam ów ień (Sś659-Ll-25) 

Cenniki ta żądanie franoj.
A ’rea: Skład herbaty J. H. Czaczkesa

|tjierb:>Uw Brodach {w GalicyiArajt

Nieprzemakalne

m e n ż y k o w y
z kspŁar&mł

t d brfga pekłaku iub materyi pakłskowej, 
w naturalnym kclcrzs brunatnym i szarym:
Lekiri płasżoa ua des7.es . . . złr. 7-— 

„ ,  podfótny lub my­
śliwski  „1050

C*epły meażykow pskłakowy. . „ 16*—•
Takiź „ z najlepszej ass- 

teryi pakłako*fej. , . . złr. t;0 do 22 
d s t m s k ł  ! u ł »  

m e s s a j f e w w  zgrabny i ga-
s t o s n y ....................................złr. 12 do 20
Wszelki,! gatunM pakłakn i matoryi pa- 

kłakowej sczajła r s  metry lnb w cbwolnyii 
gotowych ssiaiiftoh po najtańszej ceme za 
zaliczką pocztową. (2637 8 )

6' a n  €■ hendel towarów
Kn-.i&anjch w G r & c t i  w Styryi.

Pswna firma holenderska uprasra
hsndb trudniące się

wywozem jaj
o ofłrty względ- m stałej 
d n l t i w e j  dostawy. (2787-2-3) 

Cfdity opł^tne zoacz. X. N. p’zyj' 
muje cgóka Ekspedycja ogłoszeń 
N ijgh  v m  D itm a r  w Rotterdtmie-

Wmmkl S e l d i i c M e .
T y l k o  p r s w -

*tyki«t«
W dM źk wydrokoWsuy jwfl o-
n;«J i  moja firm*.

tUrosy *%<te wytedtrsont 
H ty  wtkaaeJy poirtórni* (»5- 
»30ttan!« mojćj firmy i suaira 

; netnogsm więt 
pai?lis*Dość pas*d takuptaK 
iaśisłi Sa5s;*titw,'łrtóri wili- 
sson* sr- nr tsjiRasJiiroś*.

'e-'fy ~y-*-i^i 'j/froA-iśIf c 1 **Vy. w . » .
r*  ̂\ 'fi 3 tlYXSi

u

M DłlvSu » *
chalskiego.

II

waiua Au.**- ng
(3145-2 2) M

■ : z z z ; K z z x s e : e s 3 s : s »

Kamienica jednopiętrowa
prd L. 66 i 67 Dz, IV. przy ulicy 
K a r m e l i c k i e j ,  w pięknem i we- 
sołem miejscu położona, wołna od 
podatko, ze czterema balkonami f.-on- 

tak do budowy w bryłach, jakoteż 1 tówerai, od ulicy na 30 sążni szero- 
twardy na bruki i konserwy, do star- kości wj budowana i do dwóch mor 
czonym być może po cenach przy-lgó w ogrodu owocowego i warzywne 
stępnych. —  Zamówienia przyjmuje go obi jmająca, wraz ze stajnią i wo- 

ł r  -i zownią, jest z wolnej ręki do sprzeda-
A la u r y c y  llflC JlIlflj l nia jod korzystnemi waiunfeami. —

oQft? ? ? * w , ł ł c i I  w  H r a k s w  ie , I Wiadomość na miejscu u właścici la. 
(2895-1 3>aaa.v Groble N r. 26. | 2706 g 8)

Jana Hoffa jed yn ie  praw dziw y

zgęszczony wyciągslodowy j|
44 rtzy od ffajdostojQlej*zyoh ®*ób odznaozony,

przeciw cierpieniom piersi i żołądka i zołzom.
( Ś w i e t n e  a w y c l ę z l w o .

Uratować żjcie chorego miano za przepadła, jeat świetnem zwycięstwem, któro 
przypisać należy z jednej strony zdolnemu lekarzowi, z drogiej zaś strony użytemu le­
karstwu. Pan * \  F a m m  w Stoglitz, T«ichstr*8Be 16 pisze: „Jana Hoffa piwo zdrowia 
z wyciągu słodowego wyratowało mnie przecież szczęśliwie, gdy mnie już wskutek mo­
jego ciężkiego cierpienia piersiowego prawie opuizczono.*

B e r l i n ,  23 września 1878 r.
Ponieważ obecnie znów jestem cierpiącym> przeto zmuszony jestem znów chwycić 

się Pańskich skutecznych wyrobów słodowych (piwo zdrowia z wyciąga Kło­
dowego I czoholada słodowa zdrowia).

B a r o n  w. S c h lr n ,  rotmistrz pozasłużbowy i podporucznik policyi, 
Teltowerstrasse 13.

H e r z b e r g  *»• B . ,  25 paździeroika 1878 r.
Cierpię bardzo na astmę i dolegliwość przyrządów do oddychania. Pański z g ę s z ­

c z o n y  w y c i ą g  s ł o d o w y  sprawia ulgę wedle lekarskiego oświadczenia w bólach 
cierpiących i.a oddech, dlatego uprasram Pana o przysłanie 4 flaszek, a jeszcze d l a  n -  
s a n t ę c i a  mego kaszlu, 4 paczki 'e n h le r h ń w  s ł o d o w y c h  n a  p ie r s i ,

Ctisars. i król nadworny browar wyciągu Błodowego i fabryka 
wyrobów słodowych J a n a  H © f f a  w Berlinie, Neue Wilhelm-

strxsae Nr. 1._________________
Do c. fe. nadwoinoj fabryki wyrtbóff słodowych o k. radcy i nadwornego 
dietarcy bsrdaa znacznej hczter panajęiych w Eoropie, pana J a n a  Hof fa ,  
właściciela złotego krzyża dsaługi z koroną, kawalera znacznych praskich 

i nieaieckkh orderów w Wiedniu, Siadt, Graben, B S Ueritrasse 8.

Pierws’.e prawdziwe skateesne, rczwalniające flegmę, cukierki słodowe na 
piersi są opakowano w niebieskim papierze.

Skład w K r a k o w i e  u pp. TRAUCZYŃSK1EGO, SIEDLECKIEGO APTEKA 
POD BIAŁYM ORŁEM", KAROLA CZERNICKIEGO aptek., E. 8TOCKMARA aptek.,
”  REDYKA apt., J. JANIGI kupca; w K o ł o m y i  u p. S. M. HENICHA. (-667-4 8)

O D K A  F M R R G U S S 1  I  S D L
Najpewnisjm lekarstwo 'domewe na Wąmoćiteuł* cierpiącej lndikoioi w* wsssl- 

kich wewnętrznych 1 sgwnętrscayeh sapateuiash, prawi* pnecjw wujstkim cSfc>Pobom, 
zranieniom wszelkiego rodrajn, bólom głowy, n»łffw i zębów, *a*tarz*Jym i otwartym 

ranom, jątrzącyri *ig renom, gangrenie, rozpaleniu oesów, poraśeaicm i tw,kod»eniom ciała 
wszelkiego rodzaju i Ł d. i t. d, W w  Bis»«n»iifcgte4fc «  a ś y w ła  8 0  m. aa. es.
~  P r a w d z i w e  u Srm owiaaBsongęh' t!

| Ł E J  T R A M O W I  WL K r o h n  4  Co.
w (w Norwegii).

Z# wwyriktcb w feaadln snMdającfih ii* gatanków jedcay .odcowtedni do fM nte
• w go użytiro. jySłsgftfeaŁ m i blhw. tw„ m.

P .r aw d f j w*  a e s c » e t o a y « h  *. __________ _

(sł) Stel. Mukiewiez — w LIPN1SU (z) Ł  Bokaiski apt. — w NO' 
apt., (ił*) Bozterkiąwio* wdowa, (if) Rom. Jakubowski apt. — 
Law -  w PRZEMYŚLU ( x f )  ?. NahRg apt., (f*) F. Gsideczka

rólikowzki,

Mają u* ekładria; w KliAXO'tVSL (s) p. p. Sswio&ewakł apt,, (if) łt. tęuniewskż agi. 
i ł l  W, Redyk apt., (*f*) * . JswnnlaiL ( t f 1; J. J*im, t*fi *- badan apL — w SU M  

(-*<*) A. Reichert a&L, (xf) S. SM* apt. — * BRODACH (zf*) U. GriSnspaii apt., (|f*) 
it. l(ui*k apt., (if) Ed. Llsra aps., (if) A. WflosJawsk: apt — w POBKOSULU (if*) N^lro- 
fejwike apt. -  w DBOHOBIOZD iz*i J Aleiiewies, (x*) L. Dobroynisoki apt. -- w GLŚK1A- 
NAOH (**) A. Helm apt. — w GURAHUKOEA (t) B. Botenat apt. _  w JAROSŁAWIU (x*) 
J Rohm apt. — w KOLBUSZOWIE (i) Frans. Buezek apt. — w IJMANOWIE (i) A. Mtller 
apt. — we LWOWIE (if*) Jak. Beiser apt., (if*) 8. Kaaktr apt., (if*) F. W. Kr 
P -* ■ w LIPN1SU (z) K, Bvkaiski « i .  _  w NOWYM ^ACZU (if*)

NOWYM TARGU 
- w liCPI^OWIK

Sohtiier i Bp.— w SENDZISŻOWIE (xj Jan Mwereki apt.— w"SŁOTWINIB (x*) J. ligdoly 
apt. — w STANISŁAWOWIE (if) A. Amirowwt apt., (x*f) F. Btecher apt. -  w TARNOPO­
LU (xf*) F- Jamrogiewio* apt., (xf») A.Morawoti spadk., (*) Mieh. Perl apt. — w TARNO­
WIE (zf*) W. T. A. Wielogóreki, (xf) W. Mfildner i Sp.. (xf) F. Leszazyńkki, (xf) L. Chdiacki 
apt — w WADOWICACH (xtMg^n>«g— w ZBARAZU (x») Ed. Kroh apt., (x*) Sfizeermaiin-

(i) A. Blumenthał. ept.

A h i c i m w Ł  w m Ł * m  u s t .
Wedle zdania najsłynniejszych deniyatów wyborny środek ochronny pr<|ciw 
bólom zębów, orzeźwiający i dzsałąjący przeciw zgniliżnie. — Cena 60 ct.

A .  M O l d L ,  c. k, asdw oniy dostawca w W l d i i u ,
n 742 46 1 T n e h U u b e n  Nr, 9.  .

s
P A I e M I K l  G A Z O W E

I wszelkiego rodz»ju jak: K u g g a  n p r z y w i i .  p s S e l a i  o t r ą g ł e ,  p a l a l A I  A r g a n d z i ł l f J  
D a m s * *  I B u n tea s, p a l n i k i  B r ó n n e r a  d z i u r k o w a n e ,  w ycinane, w l
Sałat® (ze słonirnha i żelaza, z osadą mosiężną lub bez tejże) zą w bardro wielkim wyborze i Wi®J. 

ej ilości zawsze na składzie. (2469-4-®'
F .  S c h w t i c k l i a r t  ^  C o . ,

! fabryka przyrządów gazowych i wodociągowych i przyborów sanitarnych, odlewania
mechaniczny w  W i e d n i u ,  W i e d e ń ,  i V e y r l n g e r g a e e e  M r. 11 .

r tM

Czcionkami Drukami „CZASU”. Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef


